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P rzew id u ją  już, że sesja  R a d y  p a ń s t w a  
przeoiągaie się poza Zielone św ię ta , a być naw et 
może, i i  d la  sp raw y wódczanej i k ilk a  innych dro­
bnych, Rada naństw a n a  k ró tk ą  sesję  po sesji de- 
legacyjnej zw ołaną będzie.

C z e s i  by li wielce n iezadow oleni, gdy ce­
sa rz  ustanow ił wysoką o d z n a k ę  dla znakom i­
tych zasłu g  na polu s z t u k i  i n a u k i  —  w ielki 
m edal na szyi —  a żaden Czech je j nie o trzym ał. 
Obecnie, ja k  Wiener Ztg. donosi, o trzy m ali ją  
C z e s i: m alarz B rożik i profesor p raw a B anda. 
W ogóle rząd  ebecnie bardzo  s ta ra  się o Czechów, 
na czas p a rla m en ta rn e j k am p an ii w ódczanej.

P osłem  do se jm u  prusk iego  z okręgu wy­
borczego Ś r o d a - Ś r e m  - W  r  z e ś u i a, w ybrany 
kandyda t polski p. K aro l S czan ieck i z P odarzew a 
367  głosam i przeciw  62, k tó re  o trzy m a ł kandydat 
niem iecki p. T schuscbke z B abina.

O podróży c e s a r z o w e j  W i k t o r j i  _d o 
P o z n a n i a  pisze b e rliń sk i ko responden t Politiki: 
„ Cesarzowa je s t  poprostn rozczuloną niezliczonem i 
objaw em i przyw iązania, ja k ie  podczas p rzelo tnego  
pobytu w tej prześladow anej prow incji o trzym ała . 
W iadomo, że jej się n ie  podobają bezw zględne 
zam achy germ an izacy jne rządu, i podobno d la ­
tego cesarzowa w p ierw szą w ycieczkę sw oją wy­
b ra ła  się do zalanego Poznania, aby zam anifesto ­
wać poddanym  polskim  swoje sy m p a tje . A jeszcze 
bardziej uderza, iż cesarzow a w łaśn ie ks. W ik to rję  
wzięła ze sobą do P oznan ia" .

Za pow rotem  do B erlina przyjm ow ano cesa­
rzow ą w drodze z kolei do zam ku z en tu z ja z ­
mem . Ofiarowano je j p ro tek to ra t nad kom ite tem  
powodziowym, k tó ry  też  przy ję ła .

W ed łng  pogłosek p e te rsb u rsk ich  p ro jek to ­
waną je s t  reform a i n s t y t n c y j  p o l i c y j n y c h  
w K r ó l e s t w i e  na wzór tychże insfy tncy j w g a- 
berniach caratn .

Czytam y w Pet. Wied.: „W  odeskiej Izb ie  
sądowej sądzone były  niedaw no spraw y k ilku  oby­
w ateli ziem skich z gnb. P o d o l s k i e j ,  a w te j 
liczbie h r. G rocholskiego, znajdu jących  się pod 
za rzu tem  zaw ieran ia fikcyjnych aktów  d z ie rża ­
wnych d la obejścia p raw a, zabran ia jącego  Polakom  
nabyw ania w łasności w k ra ju  Zachodnim . S praw y 
te  pow stały g inc ja tyw y  jen era ł-g n b e rn a to ra  k ijo w ­
skiego. Izb a  sądow a nzna ła  ak ta  na d łngo trw ałe  
dzierżaw y za n iew ażne. S k arg a  kasacy jna hr. G ro­
cholskiego pozostała bez sk u tk u .”

N adchodzą z R o s j i  coraz bliżsge szczegóły 
o rozszerzeniu  praw  m in is tra  spraw  wewn. w zglę­
dem  duchow ieństw a „ o b c y c h *  w y z n a ń .  N ie - 
ty lko że w szelkie zjazdy  i konferencje duchow ień­
stw a po trzebu ją zezw olenia m in is te rjn m , i m a na 
każdym  zjeździe i t .  d. być obecnym  w ysłannik 
m in is te rs tw a , k tóry  m a czuw ać nad te rn , aby zjazd  
nie p rzek racza ł p rogram u, zatw ierdzonego przez 
m in is te rjn m  -— ale  nadto po zam kniecin  zjazdu, 
wszelkie protokoły i uchw ały  w inue być p rze d ­
staw ione do za tw ierdzen ia  m in istrow i spraw  we­
w nętrznych. Tenże członek, zesłany  od m in is te r­
stw a, m a nadto niety lko kontrolow ać działa lność 
w szelkich tow arzystw , is tn ie jący ch  przy św ią ty ­
n iach obcych wyznań —  ale też  ani jedno z wa­
żn iejszych  postanowień tychże nie może być wy­
konane bez za tw ierdzen ia  ze strony  m in iste rstw a, 
k tó rem u rów nież w inne być przedstaw iane s p ra ­
w ozdania i rachunk i z fnndnszów , znajdu jących  się 
w rozporządzenia tow arzystw .

Rzeczą je 9t ja sn ą , że chodzi tn  o sp a ra liżo ­
w anie i zniszczenie w szelkich czynności ducho­
w ieństw a, bractw  itd . „obcych* w yznań, o ile 
ozynności te  sięgają poza odpraw ianie nabożeń­
stw a. I  rozportądzenie tak ie  zapadło w łaśnie w to ­
ku rokowań Rosji z W a ty k a n em !

Res. m is is te rjn m  wojny nakazało  zlnstrow&ć 
cześć okrętów  tran sso rto w y ch  (ośm iu od 70 do 
250  siły  końskiej) należących do f l o t y  c z a r n o ­
m o r s k i e j .  U kazom  ca rsk im  zostały  piesze 
w ojska k o z a k ó w  k u b a ń s k i c h ,  ta k  zw ani 
plastnny, na czas pokoju o 2 a na wojnę o 6 ba­
talionów  pomnożone. P iec h o ta  ta  wojnje sposobem

dzikich  In d jan  zw łaszcza na forpocztach, i  m ia ła  
się dzieln ie  spisać pod Szipką.

Nie jeden, a le  dwa ty siące  zagran icznych , 
przew ażnie au s trjac k ich  ż y d ó w  w O d e s s i e  
otrzym ało  nakaz być gotow ym i do opnszczenia 
g ran ic  państw a rosyjskiego w przeciągn  jednego  
ty g o d n ia .

Spraw a p o ż y c z k i  r o s y j s k i e j  znowu się 
rozeszła . Pod d. 12 b. m . zapew niano , że roko­
w ania idą  pom yślnie, gdyż R osja dała  ręko jm ię, 
że pożyczka na cele pokojowe użytą będzie — 
nagle we 24  godzin nadesz ła  w iadom ość, że 
p. W ysznegradzk i o fertę  francusk iego  „C om ptoir 
d’E scom pte° odrzucił.

O trzym aliśm y  num er wychodzącego w S z l e z ­
w i k u  duńskiego pism a Flentborg A vis  z a r ty k u ­
łem  po duńskH i w yjątkowo oraz po niem iecko 
podanym , który budu jąc na spraw ied liw ości ?e- 
sa rza  F r y d r y k a ,  uprasza go, aby w m yśl a r t .Y . 
pokoju p rask iego  za rządz ił w północnym  S z lez ­
wiku powszechne głosow anie, czy ludność chce do 
N iem iec czy do Danii należeć, gdyż w zględy s t r a ­
tegiczne, d la  k tórych  dotąd rząd n iem iecki tego 
odm aw iał, już  odpadły.

Jn tro  odbędzie się w d e p. d u  N o r d  wy­
bór uzupełn ia jący  do franc. Izby  posłów. Z e b ra ­
n ia wyborców w M aubenge, Tonrcoing i A rm en- 
tie re s  ośw iadczyły się za k an dyda tn rą  B on langeia . 
W ielu  depntow anych radykalnych  od jechało  z P a ­
ryża do d ep artam en tu  dn N ord , aby przeciw  w y­
borowi B onlangera ag itow ać.

Z P ary ża  d o n o sz ą : P r e z y d e n t  rzeczypo- 
spo lite j i jego otoczenie zap a tru ją  się  bardzo se - 
rjo  na aferę boulangerow ską. Jaw n e ośw iadczenie 
się za jen era łem  bonapartystów  i pozornie ty lko 
wyczeknjące stanow isko orleaaistów  w zbudza w 
tych kołach w ielką n ieufność. W  kołach p a r la ­
m entarnych  rozpoczęto zabiegi, ażeby stronnictw o 
o p o r t n n i s t ó w  zbliżyć i pojednać z gab inetem .

Z powodu, ż e b o n & p a r t y ś c i  w d ep a r­
tam enc ie  A isne i D ordogne głosow ali w yłącznie 
za B onlangerem , przyszło  pom iędzy n im i & 1 e- 
g i t y m i s t a m i  do rozdw ojenia. Ci o sta tn i sam i 
je d n ak  są niezdecydow ani, czy m a ją  się p rzy łą ­
czyć do k am p an ii za  rew iz ją  konsty tneji i roz­
w iązaniem  Izby , czy li też  racze j w in te re s ie  k ra ­
ju  i spokojnego jego rozwojn zawrzeć przym ierze 
z ren n b lik ań sk iem i fra k c ja m i porządkn i u m ia r­
kowania, ażeby w spólnem i s ilam i zw alczać a n a r­
ch ie B onlangera i radykalizm . M onarch iści oba­
w iają się m ianow icie, że B ou langer o sta teczn ie  
ty lko w osobistych w idokach w alczy i w końcn 
połączy się z krańcow ym  radyka lizm em , a w ta ­
kim  raz ie  na d łngo może nadzie je  leg ity lm stów  
sparaliżow ać.

B o n l a n g e r  m ia l ośw iadczyć, że nie m a­
rzy ł w praw dzie n igdy o p rezyden tu rze , jed n ak o ­
woż okoliczności zb liża ją  go kn n ie j.

Zięć księcia, P io tr  K arageorg iew icz m a odjechać 
w tych dniach do P e te rsb u rg a ,

K r ó l o w a  s e r b s k a  oda się  z F lo rencji 
z następcą tronn  zaraz  w początkach  m a ja  na 
d łnższy pobvt do W ied n ia , dokąd przybyć m a 
także kró l M ilan .

W edłng Pólit. Corr. w ładze tu reck ie  odk ry ły  
w M a c e d o n i i  sp isek  G reków  do oderw ania te ­
go k ra ju  od T n rc ji.

Spór m iędzy S tan am i Zjednoczonem i a  M a ­
r o k i e m  został na raz ie  wjfcen sposób zagodzeny, 
że deeyzję eddano konsule i am ery k ań sk iem u  w 
T angerze i delegatow i su łtana ; w raz ie  potrzeby 
powołanoby jak iego  E urope jczyka  na su p e ra rb itra .

L L o n d y n n  donoszą, że Izb a  lordów od­
rzu c iła  w drugiem  czytan iu  ustaw ę, n ada jącą  k o ­
b i e t o m  praw a wyborcze.

W  A nglii za jm u ją  się ponownie k w estją  n ie ­
dostateczności f l o t y  a n g i e l s k i e j  do b ron ie­
nia sku teczn ie  na przypadek wojny tak  w ybrzeży 
i portów , jak  i kolonij ang ie lsk ich , zw łaszcza g d y ­
by się flota ro sy jska  po łączy ła z fran cu sk ą . Z te ­
go powodu m a rząd  za m ia r  znacznie podw yższyć 
bndżet m ary n a rk i.

R z ą d  w ł o s k i  znżywszy 50  m il. franków , 
przyznanych m n n a  sp raw y  a frykańsk ie , wycofnje 
wojsko swoje z A fryki. Część je d n a  w siadła wczo­
ra j, a d ru g a  w siada ju tro  w M assaw ie na okręty . 
Pozostać m a ty lko  7 .000 ludzi, pod dowództwem  
je n e ra ła  B ald issery . Na pociecho dodają, że n e- 
g u s  wy m szy  wkrótce przeciw  S u d a ń c z y k o m .

Z B u k a r e s z t u  do n o szą ,że  w procesie o 
p r z e k u p s t w o  zasądzeni z o s ta l i ; je n e ra ł M ai- 
kan na d eg rad ac ję  i 10-m iesięczne w ięzienie, a 
k ap itan  M ardare na degradację i 3 - m iesięczne
w ięzienie.

A r t y l e r j a  c z a r n o g ó r s k a  m a być 
znown w zm ocnioną trzem a b a te rjam i górsk iem i.

Sprawa bułgarska.
W obec p rzesilen ia  w B erlin ie , zaham ow ały  

się  w szelkie k roki dyplom atyczne, zm ierza jące  do 
rozw iązania kw estji b u łg a rsk ie j. W skazu je  to , ja k  
dalece k lncz sy tu a c ji europejskiej spoczyw ał 
w ręk u  B ism arka. L ecz ja k  gdyby osw ajając się 
z m yślą , że może p rzy jdz ie  wziąć ro zb ra t z B is- 
m ark iem  i oprzeć się na w łasnych siłach , pojaw iać 
się znown zaczęły  głosy, ro zpa tru jące  możność roz­
w ik łan ia w ęzła bu łgarsk iego .

P rzedew szystk iem  objaw ia się w yczekiw anie 
jak ich ś  w ypadków  niezw ykłych , k tórych  ta jem n ica  
może ty lk o  Rosji je s t  zn an ą . S y tnac ję tę  ch a ra ­
k te ry zu je  Noto. Wrem. w n as tęp u jący  m alow niczy 
sposób :

„E nropa zachodnia p rzedstaw ia  w obecnej 
chw ili ciekaw e widowisko, p rzypom inające m im o- 
woli pociąg, k tó ry  w yskoczył z szyn bez złych 
skutków  około ja k ie jś  s ta c ji d ru g o rzęd n e j. W szy s­
cy oczekują aa  coś, wszyscy się  p rzysłuchują , zda­
ją c  sobie spr&wę, iż dopóki w agony nie będą w s ta ­
wione na szyny, nie podobna po jechać dale j. T y m ­
czasem  środków  nap raw ien ia  złego nie m a jeszcze  
i nie wiadom o, kiedy się  znajdą. Zwolna tedy 
w nm ysłacb  pasażerów  zaczyaa postaw&ć m yśl, że 
położenie do tychczas sm ntne i  nudne m oże się 
s ta ć  n iebezpiecznem  sk n tk iem  ja k ie j n iep rzew i­
dziane j oko liczności: ze tkn ięcia  się z innym  pocią­
g iem , osnnięcia się nasypn, na k tó ry m  sto ją  loko­
m otyw a i wagony i t .  d. Coś podobnego do tych 
nczuć pasażerów  w ykolejonego pociągu m n sie li za ­
pewne dośw iadczać po litycy  zachodni. W N iem ­
czech, we F ra n c ji , w A n g lji, w AuBtrji, n aw et 
w R nm nn ji i w S erb ji n ik t n ie  wie, co  m n może 
przynieść dzień nastęnny , n ie  może ręczyć za p rze ­
b ieg  w ypadków  w n a jb liżas^ j przyszłości."

Petersb. Wied. tw ie rdzą, że upadek  ks. K o- 
bnrsk iego  je s t  jnż  ty lko  k w estją  czaso, m niej w ię ­
cej rych łego , i ta k  dalej p i s z ą :

„Ju ż  i w iedeńska oraz p eszteńska p rasa  w i­
dzą w objawach w rodzajn  niedaw nych ośw iadczeń 
K araw ełow a oraz Radosławow a przepow iednię n ie­
un ikn ionej k a ta s tro fy . W edłng  in fo rm acy j tychże 
organów , sto snnk i pom iędzy k iięc iem  & S tam b n - 
łow em  rów nież się zaostrzają . W  sam ej S ofji za- 
nważono, iż ks. F erdynand  ta jem n ie  odw iedził w 
w ięzienin m ajora Popowa, ( tem n  zaprzecza ją  te ra z  
z Sofii stanow czo p. r . ł  oddanego pod sąd n ie ty le  
z powodu g rab ieży , k tó ra  w dzisie jsze j B n łg arji 
nikogo dziwić nie może, ile z powodn n ienaw iści, 
ja k ą  m ia ł S tam bnłow  do m ajo ra . W zm aga się ró ­
wnież rnch  wśród wojska, a ogłoszona niedaw no 
przez „k o m ite t 9-go sierpnia*  proklam acja^ do a r ­
m ii bu łgarsk iej dowodzi, że i w ty m   ̂ k ie runku  
położenie psendo-księcia przyjęłe d lań  n a jsm u tn ie j­
szy obró t. N iedarm o też, tak  pewne co do try n m fn  
swego organa, ja k  N  fr . Pr., zaczynają się  jnż 
rachow ać z „k a ta s tro fą "  i dochodzą do prześw iad­
czenia, że naw et pom im o in te rw en cji zew nętrzne j, 
przesilen ie bu łg arsk ie  w najbliższej przyszłości 
znajdzie rozw iązanie z przyczyn ezysto  w ew nę­
trzn e j na tu ry * .

O raidanin  pom aw ia znown A n strję , iż s t r a ­
ciw szy nadzie ję  u trzym an ia  ks. F e rd y n an d a  w B n ł­
g arji, zaczyna tw orzyć nowe p lany :

„P odczas gdy A ngłja  —  pisze ten  organ — 
zajm uje się B a tten b erg iem , A n s tr ja  s ta ra  się  stw o­
rzyć nn ję B u łg a rji z S erb ją  w osobie k ró la  M ila­
na lub  p rzynajm n ie j jego następcy , A leksand ra  
Aby zaś o lany  te  zbytn io  nio uderzały  w oczy,

A n s tr ja  przez swą prasę oskarża Rosję o wywoły­
wanie zaburzeń  w S e rb ji, podobnie, ja k  je wywo­
ływ ała  jakoby  w R um unii. Tym czasem  w zgledem  
planów tych  w B erlin ie  zachowują się bardzo obo­
ję tn ie . Inde irae... Na biednego kanclerza n iem ie­
ckiego, uw ażanego dotychczas w A u strj' n iem al 
za półboga, posypały  się grom y. O skarża ją  go t e ­
dy o zd radę w zględem  cesarza, o przeciw działanie 
jego  poglądom  libe ra lnym , o zacofanie itd .“

Z d rug ie j strony  „B inro R eutera*  zapew nia, 
iż rząd  ro sy jsk i zadow olniłby się obecnie nastę- 
pnjącem  rozw iązaniem  kw estji b u łg a rsk ie j : Rosja 
zobow iązałaby się do zrzeczenia się wszelkich środ ­
ków przym w w w ych przeciw  B nłgarji, równie jak  
żądan ia, aby jak ieko lw iek  stronnictw o w B u łg arji, 
za to, co się dotąd sta ło , do odpow iedzialności po- 
ciąganem  być m iało . Zobow iązałaby się  dale j do 
tego, że an i oficerów rosyjskich  do w ykształcen ia 
a rm ii bu łgarsk ie j w ysyłać, an i też  żądać nie bę­
dzie, aby Rosjanin był m in istrem  wojny, naw et 
kom isarza do B nłgarji nie w yśle. B u łg arja  może 
sobie w ybrać księcia, jakiego chce, byle nie był 
kato lik iem . ( J a k  to iln s tru je  rokow ania z W a ty ­
kanem  1) Poniew aż głów nym  celem  polityki ro sy j­
skiej w spraw ie b u łg a rsk ie j je s t osiągnięcie m o­
ralnego  zadow olenia d la  cara , za nieodzow ną wy­
m agalność poczytaćby m usiano w ysłan ie depu tac ji 
bu łgarsk ie j do P e te rsb u rg a  w celu p rzep roszen ia  
ca ra  za to, co zaszło. Rząd rosy jsk i gotów zresztą  
porozum iew ać się z każdem  stronn ic tw em , jak ie  
B n łgarja  upow ażni do rokow ań, naw et z S tam bu- 
łow era, albo też  nskntecznić porozum ienie się z Bnł- 
g a rją  za pośrednictw em  P orty , jak o  w ładzy zw ierz- 
chniczej. J e ś lib y  je d n ak  propozycje te  nie m ia ły  
być p rzy ję tem i, Rosja za jm ie  znów stanow czo da­
wne stanow isko w yczekujące i pozostanie na niem , 
aż sam  przebieg  wypadków nastręczy  nową porę 
do rokowań.

W obec tego w szystk iego skup ia  swe siły  ks. 
F erdynand , jakgdyby  przeczuw ając n iebezp ieczeń­
stw a. W praw dzie „A jencja Hawasa* zaprzecza, 
żeby się  jn ż  odbyw ały koncen trac je  i ruchy  w ojsk, 
lecz pracn je się n iew ątp liw ie nad w zm ocnieniem  
Bił zb ro jnych . Z B elgradu  donoszą, że we środę 
przejechało  tam tęd y  200  wagonów przeznaczonych 
d la kolei b u łg a rsk ie j. Równocześnie powieziono też 
w ielki tra n sp o rt koni w ęgiersk ch d la k aw alerji 
b u łg a rsk ie j. Z B udapesztu  piszą, że bawi ta m  k il-  
kn oficerów bu łgarsk ich  w celn nabycia znacznej 
ilości siodeł d la  kaw alerji. Zewsząd więc przygo­
tow ania, a k to  wie czy jnż  po św iętach wscho­
dniego obrządku  nie p rzy jdz ie  do stanow czej akc ji.

W alka  trwa.
Ja w n a  ju ż  dziś w alka m iędzy cesarzow ą n ie ­

m iecką a kanclerzem  trw a  i p rzyb iera  naw et ze 
strony  pism  b ism arkow sk ich  form ę d raż liw ą, a n a ­
w et w prost n ieprzyzw oitą . R ozum ie się, iż afilja- 
c ja  wpływów B ism ark a  w a tak a ch , nie odnosi się 
do organów  berlińsk ich , bo to by łoby  w p ro st nie- 
m ożliw em , a le  do dalszych pism  niem ieckich . 
I  ta k  n. p. Dresd. Nachrichten, Wiltenbergcr 
Kreisblatt i inne Kreis i  Am tsblatty  zam ieściły  
jednobrzm iące a r ty k u ły  p. t . „P recz  z babską 
po lityką 1* (Keine Prauengimmerpolitik l)  J e s t  to 
widocznie zam ówiony napad najgorszej sorty , i aż 
do bezecności zuchw ały. „ I  to w szystko —  dodaje 
od siebie Beri. Tagblatt —  dzieje się w chw ili, 
gdy  Nordd. Alg. Ztg. jest na ty le  śm iałą , że za ­
przecza ca łe j aż do osta teczności posnniętej a g i ta ­
c ji pism  półnrzędow ych i śp iew a hym ny pochwal­
ne gadzinow ej p ra s ie !“

Nordd. Alg. Ztg. gniew a się, że cesarzow a 
przyjm ow ała w Poznaniu polskie dam y, k tóre 
przem aw iały  po franensku  i mówiły nie o P ru sa -  
czkach, ale o Polkach . O strze a r ty k u łn  zwrócone 
i tn  przeciw  cesarzow ej.

Nie lep ie j w yg lądają  w ycieczki poważaej 
Koln. Ztg. Oto dosłow nie co p isze : „ Je ś li k an ­
clerz zdecydow ał się służyć dalej pod rządam i 
cesarza  F ry d ry k a  tedy  nas tąp iło  to niezaw odnie 
na podstaw ie ścisłego p rogram n. W szak  i n a jam ­
bitn ie jszy  k a r je ry s ta  n ie  m ógłby przyjm ow ać 
portfe ln  nie przedstaw iw szy swego zapatryw ania. 
Do program u zaś, k tó ry  m iędzy cesarzem  F rydry - 
k iem  a ks. B ism ark iem  zo sta ł um ów iony, należy 
niezaw odnie i to, że k anc le rz  t y l k o  k r ó l o w i  
b e d z . e  s ł u ż y ł  a n i e  j a k i e j k o l w i e k

k r ó l o w e j  —  n a w e t  k r ó l o w e j  a n g i e l ­
s k i e j " .  Czyż po trzeba w iększej zuchw ałości?

To też p rzesilen ie  kanclersk ie , cokolw iekby 
o złagodzeniu  jego pisano, trw a  i trw ać  będzie . 
W iadom ość o m ałżeństw ie  ks. W ik to rji z B a tte n ­
berg iem  za zezw oleniem  ks. B ism ark a  nie sp raw ­
dza się wcale.

W  B erlin ie  mówią, że sam  książę B a tte n -  
b e rsk i zaczyna się zastanaw iać nad sk u tk a m i m a ł­
żeństw a, gdyż książę  W ilhelm  k aza ł go p rze s trzed z , 
że w razie m ałżeństw a będzie te ra z  zaw ziętym  
jego w rogiem , a po tem  w ypędzi go.

O burzenie przeciw  księciu  B ism arkow i i n a ­
stępcy tronu  w ko lach  dw orskich  m a być w ielk ie. 
Ja k to  —  w ołają — jeże li księżn iczka n iem iecka 
aby wyjść za m ąż, po trzebu je  zezw olenia cara, 
pocóż kg. B ism ark  niedaw no te m n  zaw ołał, że 
N iem cy  prócz Boga nikogo się  nie b o ją !?

W ażny bardzo, a w ielce chy tro ść  i n iew dzię­
czność B ism arka ch a rak te ry zu jący  szczegół pod­
niósł te ra z  w iedeńsk i ko resp o n d en t Timesa. P isze 
on, że gdy w ro k a  1886 książę A lek san d e r, wy­
wieziony zdradziecko , na nowo pow rócił do B n ł­
g arji, to  nie lis t c a ra . lecz dopiero te leg ram  dzi­
sie jszej cesarzow ej W ik to r ji sk ło n ił go do zrze­
czenia się tronu bu łgarsk iego . Podobno ks. B is­
m ark , p ragnąc p rzysłużyć się Ro3ji, u ży ł w p ł y ­
w u  d z i s i e j s z e j  c e s a r z o w e j ,  ażeby ks. 
A leksand ra  z B u łg a rji n sunać , a dziś z w szelką 
b ru ta ln o śc ią  przeciw  je j wpływom w ystępuje.

Cesarz zdaje się być przygotow anym  na 
bardzo stanow czą w krótce rozpraw ę z k an c le rzem , 
gdyż wedle te leg ram u , ja k i o trzym ał Pest Lloyd 
z B erlina , p rosił dr. M ackenziego, ażeby jeszcze 
pozostał w B erlim e i m otywował to te rn , że w 
ciągu m iesiąca  może n niego nastąp ić pew ne ro z­
d rażn ien ie , k tó re  w ym agać może obecności lek a­
rza, obeznanego z jego konsty tucją .

S tan  zdrow ia cesarza m ia ł się znacznie po­
praw ić. Oddech i ek sp ek to rac je  u łatw iono przez 
w prow adzenie nowej, d łuższej kanuli.

C esarz p rzepędził o s ta tn ią  noc dobrze. D la 
uspokojenia ludności odbył w czoraj w tow arzy­
stw ie cesarzow ej i córk i W ik to rji p rze jażdżkę do 
B erlina, gdzie o k aza ł się ludow i z okna. E n tn -  
zjazm  by ł ogrom ny. N astęp n ie  cesarz i cesarzow a 
odw idzili cesarzew icza. N a ulicach m ógł powóz 
tylko wolnym krok iem  się poruszać w skutek n a­
c iska  radośnych  tłum ów .

A dres, w ystosow any z L ipska do ks. B ism ar­
ka, b rzm i ja k  n a s tę p u je :

„M ości k siążę ! Pogłoska o m ożliwem  nstą- 
p ien iu  w aszej książęcej m ości z piastow anego wy­
sokiego stanow iska, chociaż na szczęście n ieoparta  
na żadnej rea lne j podstaw ie, zan iepokoiła  je d n ak  
w w ysokim  stopuin  tak  ca łą  ludność naszego m ia­
sta , ja k  i bawiących tn  obyw ateli z innych pro- 
w incyj. W szyscy politycznie usposobieni obyw atele 
N iem iec, z jak iegoko lw iek  zresz tą  pnnk tu  na rzecz 
tę  zapatryw ać się m ogą, na to jedno  zgodzić się 
m nszą, że s ta ra n ie  o nasze narodow e spraw y, czu ­
wanie nad n aszą  potęgą, ba naw et spokój N ie­
m iec, nie m ogły  być złożone w inne ręce, jak  
te , k tóre dotąd  tak  św ietne naw ą naszego państw a 
k ierow ały .

Lecz nietylko my N iem cy, ale i wszyscy ci 
w E uropie, k tó rym  zależy na u trzym an iu  trw a łe ­
go pokoju i w ydźw ignięcin tern z npadkn praw ie 
zupełn ie zam arłego  hand lu , p rzem ysłu  i ro ln ic tw a, 
spoglądają zw rok,em  pełnym  nadzie i na w aszą 
książęcą mość, jako jedynego  dziś m ęża s tan u , 
którego roznm na i s ta ła  po lityka jedyn ie  je s t  zdol­
na pow ściągnąć zachciank i w ojenne, gdziebyko l- 
w iek się one ob jaw iły .

Żyw im y też  n iep lonną nadzie ję , że p rze ję ­
ty  pełnym  ofiarności i tak  w ielk im  p a tr jo trz m e m , 
nie porzncisz w szechśw iatow ego stanow iska, na 
jak iem  cię opatrzność p o staw iła , chyba pod n ac i­
skiem  okoliczności, k tó rych  usnn ięcie  n ie  leży  w 
mocy ludzk iej.

Z rów ną nadzie ją  w sercach  naszych, wzno­
sim y nasz w zrok pokorny ku cesarzow i naszem u 
F ryd rykow i, którego w ielki rozum  i w ielkoduszne 
oddanie się spraw om  naszego narodu poda z p e ­
w nością odpow iednie środk i i w skaże w łaściw ą 
drogę, ażeby ochronić naazą u k o ch an ą  ojczyznę od 
zagraża jącej je j  ta k  w ielkiej s tra ty .*
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RYBAK ISLANDZKI.
PO W IEŚĆ

przez
P I O T B A  L O T I .

(P r ie k ła d  z francusk iego)

(Ciąg dalszy).
M iała te raz  zwyczaj b ’edz od ranka  aż na 

kran iec  ziem i, na w ysokie w ybrzeża P ors E ven , 
okrążając zdaleka rodzinny dom Y anna, aby nie 
być w idzianą przez m atkę  i m ałe  sio s try . S zła sa­
m a je d n a  na koniec wioski PloD bazlanek, na cy­
pel k tóry  odcina się na tle  sinego k au a łn  La 
M anche w k sz ta łc ie  rogn  ren ifera . S iad a ła  u stóp 
sam otnego krzyża, k tó ry  uannje tn  nad n ieskoń­
czoną p rzes trzen ią  wód. N a całem  w ybrzeża za­
tkn ię to  wiele tak ich  krzyżów na te j w ysnnię ej w 
m orze ziem i rybaków, jak  gdyby d la  ub łagania 
ła sk i n ieha, jakby  d la  uspokojenia tych r,jC“0 '  
m ych, ta jem niczych  przestw orzy  m orskich, które 
nęcą m arynarzy  i nie zw racają  ich już w ięcej, a 
w ybierają  um yśln ie najodw ażn iejszych  i n a jp ię ­
kn iejszych.

W około tego k rzyża, w P o rs-E v en , rozcią­
g a ły  się na wsze strony  wieczne zielone p rz e s trz e ­
nie, zasiane n isk im  janow cem . I  na te j w ysoko­
ści pow ietrze m orskie było bardzo czyste . Słony 
zapach porostów m orskich  dochodził tn  u łagodzo­
ny, p e łen  rozkosznych woni w rześniow ych.

Z daleka widać było odcinającą  się  sylw etkę 
pokładów w ybrzeża. Z iem ia b retońska kończyła się 
koronkow em i s topn iam i, c iągnącem i się daleko  nad 
przestw orzem  wód.

Na pierw szym  planie sk a ły  p rzecina ły  m o­
rze, lecz po za n iem i nic n ie  p rzysłan ia ło  już j e ­
go g ładk iego  zw ierciad ła . Toczyło ono zwolna swe 
fale, ze szm erem  pieszczotliw ym , lek k im , n ieu ­
stannym , k t i r y  podnosił się  z g łęb i o taczających  
go przylądków . A by ła to dal tak  spokojna, g łę ­
bie tak  ciche 1

W ielk i, b łęk itn y  grób Gaosów ko łysa ł swą 
nieprzen ikn ioną ta jem n icę , podczas gdy w ietrzyk , 
lekk i ja k  w estchn ien ie , rozw iew ał dokoła zapach 
janow cu, k tó ry  d rn g i raz za k w itł w słońcu je -  
siennem .

W  pew nych godzinach, reg n la rn ie  nadcho­
dzących, m orze opadało , piasczyste ław y rozsze­
rza ły  się  wszędzie, jakby  kanał La M anche opró­
żn ia ł się poweli. Poczem  z tąż  sam ą powolnością 
wody pow racały, zaczynając i kończąc swój w ie­
czny przypływ  i odpływ , bez żadnej tro sk i o 
zm arłych .

God, Biedząc u stó;> k rzyża, p rzebyw ała  po­
śród tego spokojnego etoczenia, patrząc  ciąg le na 
m orze, dopóki nie zapad ła  noc, k ry jąca  w szystko 
przed je j wzrokiem .

V iI I .

W rzesień  się kończył. God nie ja d ła  p raw ie , 
nie spa ła  wcale.

T eraz nie w ychodziła już z cha ty  przez cały  
dzień , siedziała  skurczona, z ręk am i sp lecionem i 
na kolanach, z głow ą o p artą  o m ur. Po co się po­
d n o sić?  po co k ła ś ć ?  Gdy by ła zanadto  w y­
czerpana z sił, rzu ca ła  się na łóżko, nie zd e jm u ­
jąc  sukni. Z resztą nie po rusza ła  się zupe łn ie ; s ie ­
działa  jakby  m artw a, zęby je j dzw oniły z p rze j­
m ującego ch łodu ; m ia ła  c iąg le w rażenie tak ie , 
ja k b y  ja k a ś  żelazna obręcz u c isk a ła  je j sk ron ie . 
L ica je j  zapadły , zeschnięte w arg i poczerniały  od 
traw iące j gorączki, a od czasu do czasu  w ydaw ała

chrap liw y ję k  gardłow y, k tó ry  przechodził w d łu ­
g ie , d ług ie , spazm atyczne łk an ia , podczas k tórych  
u d erza ła  głow ą o m ur g ran itow y , ln b  też  przyw o­
ły w ała  m ęża po im ien in , z w ielką czułością, g ło ­
sem  cichym , ja k b y  b y ł obok nie j i m ów iła mn 
słow a m iłości.

Czasem  zd a rza ło  się je j zapom nieć zupełn ie  
o nim  na chw ilę. M yślała w tedy o rzeczach , nie 
m ających żadnego zn a c z e n ia ; baw iła  się n ap rzy - 
kład, p a trząc , ja k  cień fajansow ej k rop ie ln icy  
z posążkiem  M adonny p rzed łuża ł się powoli, 
w m iarę , ja k  słońce po sn ^ało  swe prom ienie po 
kraw ędzi łóżka. Lecz zw ykle potem  oprzy tom nie­
nie byw ało jeszcze s tra sz liw sz e ; z bolesnym  k rzy ­
kiem  zaczy n a ła  znów bić o m ur sw ą b iedna 
głowę.

I  w szystk ie godziny dnia schodziły  ta k  sam o, 
w lokły się je d n a  za d ra g ą  i godziny w ieczorne i 
godziny nocne. A gdy liczy ła, od jak  daw na po­
winien był już  w rócić, p rzestrach  je szc ze  w iększy 
ją  opanow yw ał; nie ch c ia ła  ju ż  znać an i dat, ani 
żadnych  nazw  dni.

Je d n a k  po utopionych w Is lan d ji pozostają 
zw ykle ja k ie ś  w skazów ki; pow racający m ary n a rze  
w idzieli zd a lek a  d ra m a t, lnb też  znaleźli szczątk i 
sta tk u , spo tkali t ru p a  lub  ja k ą ś  wskazówkę, po 
k tó re j m ożna się by ło  czegoś dom yślać. A le te raz  
n ic ; z „L eopoldyny* n ik t nic nie w idział, an i 
nic o n ie j nie s ły sza ł. R ybacy z za łog i „M arji 
Joanny* , k tó rzy  spo tka li ją  jeszcze 2 sierpn ia, 
mówili, że m ia ła  za m ia r  posunąć się za  połowem 
dale j na północ; co potem  się z nią s ta ło , zasło- 
nione było dotąd n iep rzen ik n io n ą  ta jem nicą .

Czekać, ciągle czekać, n ic  nie w iedząc! K ie­
dyż przy jdz ie ta  chw ila, w k tó re j ona oczekiwać 
p rze s tan ie?  T eraz  praw ie jn ż  p rag n ę ła , aby  ta  
chw ila prędko nadesz ła .

A h l je ż e li n m a rł ,  n iech  p rzynajm nie j m ają

litość nad nią i powiedzą je j o t e m ! A h ! widzieć 
go ta k im , jak im  b y ł w te j chwili lnb  p rzy n a j­
m niej w idzieć jego zw łoki!

...G dyby św ięta D ziew ica, k tó re j lito śc i n ie ­
u s tan n ie  b łag a ła , lnb  ja k a  inna  potęga n ieb ieska, 
d a ła  je j  ła sk ę  podwójnego w zrokn i pokazała je j 
Y anna, płynącego do n ie j, zdrowo i z u tę sk n ie ­
niem , lah  choćby jego zw łoki, popychane przez 
fa lę  m orską... żeby jn ż  b y ła  pew ną! żeby raz 
w iedz ia ła !

Czasem  nagle staw ało  je j przed  oczam i ro - 
skoszne w idzenie. Żagiel rozw inięty  ukazyw ał się 
na horyzoncie. „LeopoldyDa* zb liża ła  się z po­
śp iechem ! W tedy bezm yślnie ro b iła  poruszenie, 
aby w stać, biedź na w ybrzeże, zobaczyć, czy to 
praw da...

Poczem  z rozpaczą opadała na posian ie . N ie­
ste ty! gdzie b y ła  w te j chw ili ta  „L eopo ldyna? “... 
gdzie m ogła być?...

T am  zapew ne, tam , w tej okropnej dalekiej 
Is la n d ji, opuszczona, połam ana, s tracona ... I  to 
w idzenie pow tarzało  się n ie u s ta n n ie  z gnębiącym  
uporem , staw iając  jej przed oczy: s ta te k  rozbity , 
pusty, kołysany na m ilczącem , szaro-różow em  
m orzu, kołysany powoli, powoli, bez szm eru , 
z n iesłychaną łagodnością pośród ironicznego spo- 
ko jn  m artw ych  wód.

IX.

...D rnga godzina rano.
Podczas nocy szczególniej b y ła  czu jna na 

każde kroki, zb liżające się  do cha ty . Za n a j­
m niejszym  szm erem , lnb  n iezw ykłym  odgłosem , 
skronie je j pulsow ały praw ie w idocznie, sp raw ia ­
ją c  je j ból dotkliw y.

D rnga godzina rano. Tej nocy, jak  i poprze­
dnich , s iedziała  na łóżka ze z łożonem i ręk am i, z

oczam i o tw artem i w ciem ności, n asłnchn jąc , jak  
w ia tr, św iszcząc, przechadza się po pustkow ia.

N agle na drodze słyszeć się dają  k rok i, k ro­
k i m ęskie! K to  mógł przechodzić o te j g o d zin ie?  
U niosła się  na posłania, poruszona aż do g łębi 
d u sz y ; serce je j p raw ie bić p rzesta ło ...

K toś za trzym nje  się przed  ch a tą , wchodzi na 
kam ienne schodki...

O n ! . .  Oh, w ielki B oże! o n ! ... K toś s tu k a ;  
czyż może być kto inny !...

Z erw ała  się z posłania z bosem i nogam i ; 
ona, ta k  słaba od ty lu  dni, skoczyła lekko  ja k  
ko tka , z ram ionam i o twar temi ,  aby pochwycić n- 
koebanego. Zapewne „Leopoldyna*1, powróciwszy 
w nocy, s tanę ła  w p rzy stan i Pors-Eveu,  a on p rzy­
b ieg ł prosto do niej ; w szystk ie  te m yśli z szyb­
kością b łyskaw icy p rzemknę ły  jej  przez głowę. A 
te raz  k rw aw iła sobie palce,  gw ałtow nie oddzierając 
zam ek, który o tw ie ra ł się t a k  trudno.
• • • •  • i i i «

—  A h !...
Cofnęła się  zwolna, zaw iedziona, z łam ana , z 

głow ą opuszczoną na p ie rs i. J e j  piękny sen skoń­
czy ł się ta k  prędko !

B ył to ty lko  F ra n e k , ich sąsiad . W raz z po­
jęciem , że to nie był m ąż, że naw et cień je j 
Y anna n ie p rzem k n ą ł w pow ietrzu, czuła, że po­
g rąża się napow rót w tęż sam ą Otchłań, w głębię 
sw ej s tra szn e j rozpaczy.

T łóm aczył się b iedny F ran ek , iż żona jego , 
ja k  w iadom o, je s t  coraz gorzej, a te ra z  znów i 
dziecko dnsi się w kolebce, w nag łym  a taku  g ru ­
py ; to też przyszedł prosić o opiekę i pomoc, 
ty lko przez ten  czas, póki sam  nie wróci od dok­
to ra  z P aim pol.

(Dok. nast.)
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Koszyki. W ózki dziecinne. Meble luksusowe.
t i n g i c l s k i c  p ł a s z c z e  g o m o w c  od 6 zł 
K  n i  s z e  m c / , k i e  i  d a m s k i e .
P a r a s o l e  d e s z c z o w e  od 1 jsłl 2 0  ct .

K ołdry w ełn iane 1 k ocyk i do K oszule m ęzkie , k o łn ie r z y k i,
. podróży od 4 zł. 50 ct. m anszety 1 koszn le  nocne.

Pledy i sza le  dam skie. K raw atk i angielsk ie.
K ufry podróżne 1 torby. N ecesairy  m ęzkie do podróży.

Rękawiczki anglels kie (Kiwa 
w cenie 1 zł. 40 ct.

C ylindry 1 kapelusze filcow e  
m iękkie i tw arde.

UAZE1T NARODOWEJ z Niedzieli dnia 15. Kwietnia 18b8.

<D

w :

Z Ilady państwa. i
-  N a wczorajszem  nosiedzenin I z b y  p o s ł ó w  

^  w niósł rząd  p ro jek t względem wyjątkowe :0 powo- 
<33 ły w an ia  rezerw istów  i rezerw istów  zapasowych do 

czynnej służby podczas pokoju.
U staw ą tą  upow ażnia sie rzad,  na rozkaz c^

Barza, kon ty n g en t pierw szego roku rezerwy tak 
długo powoływać na czas niezbeduej  potrzeby do 

^  słnżby  czynnej, ja k  d łngo on do rezerwy należr ,  
p j  lnb t e ł  znajdu je się w latach aseutenmkowycb.  
fij Pow ołan i ną mocy te j u s t awy  są w ra / i e ,  jeżel i  
O  odbędą 2 m iesiące s łużby,  uwolnieni  od wszelkich ;

dalszych ćwiczefi w rezerwie.  Us tawa  ta obowią-  j 
•i—i zywac m a natychm iast po ogłoszenia.

M otywa ustaw y  w skazują na konieczność pod- ,
.p_i w yższenia prezencyjnej stooy pokojowej armii .  Gdy ;

obowiązek trzech le tn ie j s łużby liniowej jest  nie- j 
®  dosta tecznym , ażeby zadość uczynić wrmag an iom 

interesów  państw a bez sprow adzania formalnego 
s ta n u  wojennego, więc trzeb a  przyłączyć do siły 

v »  obronnej tak ie  żywioły, k tóre posiadają potrzebną 
gjj w praw ę w  służb ie  liniowej. W  końcu wspomina 
^  rząd  w m otyw ach, że z przedłożonej ustawy ro ­

biony będzie uży tek  tylko najkonieczniejszy ze 
względu na w ielk ie wydatki ,  jakich  tego rodzaju 
za rządzen ia  wymaga ją .

M in iste r obrouy krajowej dodał,  że w p r zed­
łożeniu  w ojskow em  chodzi o ewentua lne  wzmocnię-  i 
n ie  a rm ii o 110.000 żołnierzy,  na każdą  połowę j 
m onarch ii po 55.000.

M iu iste r skarbu , odpowiadając na iulerpela-  | 
c j ę W i t e z i c z a  względem nieprawidłowości  przy : 
sprzedaw aniu  sol.  w okręgu Mi t te rbnrg  (w Ist.riij j 

„jÓ  pow ołuje się na rozporządzenie cesarskie w 1852 ; 
r ., w edług którego władze postępują.

Na in te rp e lac ję  F u r n k r a n z a  oświadczaj  
£3 m in is te r  skarbu , iż r zad nie może zaniechać wy- ; je ,jvpm .

"Jp d zierzaw ian ia  podatku konsumcrjnego od rnie-a i ! :
* £  po wsiach,  pouieważ pobór tego podatkn w j ^ nie d„‘ey,iować o wyborze.

w łasnym  zarządzie  by łby zbyi kosztowny,  zreszlą j Największa polską kolonia w stanie new- 
w ydzierżaw ieuie tylko wtedy się p rak tykuje ,  je-  : yorskim je s t  Buffalo, g t z i e  na 225 000  mieszkań-  

n *e da przeprowadzić odpowiedniego u- j p rc> przy a ,ja ua narodowość nasza.  Ma-
kłwdu. _ j my t a  browar  akcyjny i dwa murowane kościoły;

Cl  N a in te rp e la c ją  W r a h e t z a  względem y , |  >ar;ifia yolska j e s t  wielką,  że t rzeci  kościół ma
®  atęp low ania zagranicznych weksli  przez wieu j wkr-ótct; zbudowanym z ogromnych paraful -

• f l  8k,e filie nrz<?dn P°cztowp?°» oświadcza min i s t e r  | uvch ul)cb,„|,U ;  szcz tnte jsąy ks.  Pi tas *y-
r S  8karbu» ,l ł  i u i  p rze l  wnies ieniem in terpelacj i  J o - j  w‘ie :* aa  w«:ys. 'kich potężny wpływ moralny.  Po 

chodzenia odnośne zarządzi ł .  j ja„y yamieszknja oddzielną dzielnicę mias ta ,  gdzie
N  Przew odniczący k o m i s j i  p o d a t k o w e j  j prz-ważuie posiadają własno domy. W Buffalo

ośw iadcza na zap y tan ie , iż komis ja będzie ju t ro  j yd iodzą 2 tygodniki  polskie:  Polak w  Am eryce,

dr ga solidarności  i przebiegłość 
wielk-.cb ma jątków i woływów.

Śród Polaków-cbrześoiaa nie m a  tej spójni 
i rozproszeni nikną wśród obcych żywiołów. Mimo 
to jednak ma m y  eo roku jakąś nową gazetę,  m a ­
my kilka poiskieh towarzystw bratniej  pomocy,  
bai lioa „krakusów^,  a nawet „białycb i czerwo­
nych" ułanów, którz-. z muzyką i w polskich woj­
skowych strojach upiększają nasze obchody naro­
dowe. Mamy wreszcie murowany kościółek,  k tó re­
go proboszczem jest, ks Hieron im Kl imecki .  dalej  
„Zjednoczenie Pol*ków“ , które pod przewodnictwem 
p. E J .  Jerzmanowskiego,  dobrzo znanego patrjo-  
ty. dało niezaprzeczone dowody pa t r jo tyzmu przez 

i założenie „Skarbu ogi luego polskiego*,  domu poL 
i skiego i czytelni  Bibl joteka „Zjednoczenia* liczy 
’ przeszło tysiąc tomów dzieł wartościowych.

P rz e m y s ł  handel  pośród Polaków nie j e s t  
i bardzo rozwinię ty:  ’-p. Dąbrowski  i Kopankiewicz 
i ma ją  f abrykę wyrobów drucianych,  prócz tego 
. w rękach polskich zostaje ki lka drobnych sklepów, 
! gospoda p . S. M. Krygera ,  6 czy 7 szynków i ma- 
: ła  res tauracja „Ogu.sko głodnych socjali-tów*.
: Za to rzesniesLiików i to zdolnych mamy znaczną 
, ii -zbe:  szewcy i krawcy posiadają zazwyc/uj  wła- 
j sne pracownie,  inm zaś za rabia ją  na f abrykach.

Przec ię tn ie  biorąc,  Polakom tn tą j bardzo 
i dobrze sio powodzi.  Przedmieśc ia  New Yorku.
1 Brooklyn.  Je r sey ,  City i Newark  liczą r azem około 
; 7 .000 F\'-Inków, którzy posiadają t a m  ki lkadzie-  
j aiąt domów, dwa kościoły i szkołę.  Okoliczne ou- 
i k r o * m e  przepełnione są przez polskich robotni ­

ków. Polaków sędziów, adwoka tów i urzędników 
rządowych nie ma ,  z wyją tkiem dwóch no ta r ju -  
szów i j ednego  czy dwóch listom.szów. 0 , r ó c z  p. 
Je rzmanowskiego  i ki lku polskich lekarzy,  nie ma 
tu wybituiejszych osobistości.  W polityce Polacy 
tylko w czasie wyboru prezydenta Stanów Zjedno­
czonych pewną odgrywają  rolę. Wtedy  każdy po­

głos wchodzi w rachubę,  a 600 do 800 
znaczną mogą stanowić różuicę i ostate-

ro zp a try w a ła  ustaw ę o odoisyw aniu 
powoda szkód elem entarnych .

W  szczegółow ej rozprawie nad

pod itkow z j ,;0.j r edakcją p. Sadowskiego i' Wolny Glos, wy- 
j dawany przez p. Zawiszę;  wychodziło niedawno 

zmianą or- j pismo i lustrowane Dzwon, nie mając j ednak  ani

N  
Sh  
O
^  dynacji w yborczej w t y r o l s k i e j  wielkiej wła-  odpowiedniego nakładu,  ani  fachowego kierownika 

sn o ic i odrzucono 111 przeciw 92 głosem wniosek 
W ild an era , aby Bożen ustanowić jako j edyue 
m iejsce wyborcze i przyję to §• 8 według wniosku 
kom isji, us tanawiającego  t rzy miej sca wyborcze :
Inszpruk , Bożen i T ryden t .  Następnie przyję to i 
resz tę  paragrafów  ustawy.

P rzy  obradach nad wnioskiem względem t a ń ­
szego p r z e w o ż e n i a  r o b o t n i k ó w  przez ko­
le je  p rzy ję to  znaczną większością głosów rezolucję 
re fe ren ta  R ich te ra , w zyw ającą min i s t r a  handlu do 
poczynienia zarządzeń, iżby robotnicy od kolei 
pryw atnych  o trzym ali te  sam e ułatwienia,  j akie 
m ają  na kolejach państw ow ych, iżby wprowadzono 
w żyeie osobne pociągi dla robotników i żeby 

* 5  k arty  jazdy  od robotników  były  wolne od nale-  
p  żytości.

*©  P rzystąp iono  do obrad  nad mworzmi iem 
O f i d e i k o m i s ó w  b r. Lu Iwigstorffa, lir. Wassi l -
a k i i h r . H e rb e rs te in a . Przeciw przemawial i  P.dlait 

i H e lsb erg , poczem M a c h u l s k i  wywodził ,  że 
Gl zak ład an ie  fi leikom isów  je s t  korzyścią ogromną.
H . W obec p rzem ysłn  i bandiu podno-ząeego się do 

i f l  n iebyw ałej potęgi wyborną przeciwwagę s tanowią 
P  la ty fu n d ja . Szlachta wielkich po>iadłości jako wła 

śc ic ie lka  latyfnndjów  nansi miarkować zbyt, szybki 
(3  rozwój dem okracji. Każdy rząd,  a u aw - t  taki.  «tó 
j j  ry  wychodzi z demokracj i ,  nw*ża 'szlachtę jako 

potrzebny e lem en t konserwatywny,  który mus) hyc 
u trzym any  w interesie  Ai s t r j :  Mówca jakkolwiek 
n ie  je s t  zw olennikiem  fideikomisów, musi  gloso.-.ac 
za przed łożeniem .

P rz em a w ia ł jeszcze T urk ,  poruszając s tosun­
k i g a licy jsk ie , P raż ak  i Pollak,  poczem przedło­
żen ie przy ję to .

N astępne posiedzenie w poniedziałek.  Na po­
rządku' dziennym  dyskusja budżetowa.

upaść musiało.
Mui jsze kolonio mamy w Peter«on,  Pas- 

sau,  Troya i Dunkirk,  gdzie także istnieje polski 
kościół  i szkoła.  W innych miejscowościach tyeb 
s t a n 'w  r-w.prosznnych Polaków nie wiele, a rolui- 
c/.ych o-ad polskmb prawie wcale uie ma, bo 
zie.nia droga i norawa kosztowna.

Pcnsylw  tnja. Polaków w okregn w Luczerne 
wraz z Kicdnami i Li twinami,  którzy przyznają 
sie do narodowości  polskiej,  jest około 15.000. 
Wszyscy prawie wyłącznie nracnją  w kopalniach 
węgla. Górnik zarabia przecię tnie 1‘,/j doi., co 
wystarcza mu na przyzwoi te u tr zymanie ,  a nawet  
pozwala często zaoszczędzić nieco grosza i za ku ­
pić nas tępnie kawałek  zi emi  w s tanach za- 
e li oc' n , ,*b.

W Nant i cuke i Al, len około 2 400  Polaków, 
z których połowę stanowią Li twin i  i l i i s iu i ,  po- 
siadaią swój kościół i szkołę.  Proboszczem je t 
ks. Graiii lewicz.  Oprócz grupy  Związku nar.  za ło ­
żono tu Towarzystwo śniown „Moniuszko",  a w do- 
daikn zb ie r a j* ' s i e  fundusze na założeni* czytelni  
eolskiej .  W bl izkim Morgontown i w Wauawie 
aiuieszkuje okoł> 600 Polaków, należących do 

; arafii w Nanticoko.  W Wi lkesbar re ,  odległem o 
12 m 1 ang. od Nanticoke przebywa około 1.500 
Polaków', ma ją kościół drewniany,  proboszczem 

k u  Pelczar  z Gwłicji. Os.tatuiemi czasy zało­
żono tutaj  za p rzyk ładem innych kolouij Tow.

Grosz Pu Lk i -1, mający na celu zbieranie pienię­
dzy na skarb ogólny polski.

W Berąuion,  Piymutb,  Shenandoab,  Shamo-  
kiii, Mont  Canne l  mieszka około 6.000 Polaków ; 
dwie osta nie miejscowości  posiadają swoje ko 
ściply i szkoły, w której uczą siostry F e l i c j a n k i ; 
?, Polacy,  pracujący w kopalniach,  s tauowią ł ą ­
cznie z Kusi parni  i S łowakami połowę całej lu ­
dności powiatu.  W Ironwood i Hnr ley  około 200 
Polaków pracuje w kopalniach żelaza i przy ko- 
i i ; l iczba tu w 1 cie żuaczum się zwiększa.  Dwa 
kościoły i szkoła pol-ka L tn i e j e  t akże w P i t t s -  
b i r g u ,  gdz e o-ie lliło się około 400 rodziu poi
skico,
węgla
r a f i i
A u.

u t rzymując i  cb 
garbarniacł  

,olska liczy

s;e 
i ta r 

oko! , )  1 . 0 0 0
vzojkowi.cz w
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z zarobku w kopalniach 
likach. Fi ladelf i jska pa-  

Pdusz.  Tu p. Juliusz

D ziś posiedzenie Izby p a n ó w .
K o m i s j a  w o j s k e w a  Izby posłów odbę­

dzie posiedzenie w poniedziałek.
W  rozpraw ie o ogólnej nad b n d ż e t e m ,  

zostan ie  dopuszczonych do głosn z jednej  i d r u ­
g ie j strony  no pięciu mówców. Z prawicy przemó­
w ią ; d r. Zucker, Łupnł ,  Fiszera ,  Szuklje.  Web er ,  
a  w reszcie m ówca j eue ralny,  książę C z a r  t o- i 
r y s k i .

M łodoczech h r. Lazansky kazał  sie zapisać j 
ja k o  m ów ca contra przy tytule „'najwyższy d
a to  podobno obrażony te rn , że pojawienie sie j e-  j żdzm w Chicago w roku l8c>0, przyczetn obrano p. 
go w czam arce czesk ie j na recepcj i  n dworn za j .  Ami rze jkoe icza  na cenzora,  p. M. Kucerę  na 
z ’e mn  wzięto. Smolka przedstawiał  urn uiestoio-  [ prezesa,  p. E J * .  Odrowąża na sekre tarza  jenerał -  
wność podobnego wystąpienia.

spółce z. Amerykan inem Duuk 
posiada największy sk ad farb Fi ladelf ia j e s t  ko- 
lebkz „Związku uoL-kiego.". Kon-tytucję.  oprać,>- 

ói'“ , | waiiii orzez Edw.  Odrowąża zatwierdzono na zje-

Polacy w  Am eryce,
Z N o w e g o  J o r k u .

K olonizacja polska w A m eryce je s t  l i t en ,ś lą  1 
jeszcze m łodą, g iy ż  dopiero okol* 184^ r. o raz ; 
pierw szy w iększa g rom adka Polaków  . >S lazka . 
p rzyby ła  do T e n s  i założyła k ,l<>njo „ F a u n  M - 
r j a *  i „C zęstochow a*. D ziś kolcuje poi kie znaj- • 
d u ją  się we w szystkich n iem al S*auaeh, 
obyw ateli am erykańsk ich  po lsku  go po, 
ob licza ją  na krocie tysięcy .

P o lscy  koloniści rzadko w ychodzą z g ra n ■ u 
zam ożności. N ajlepsze warunki  zarobku ulu r; ■ 
m iośln ika podaje wschód, dla prostego w yrobnika 
kopalnie w ęgla w Pensylw auji dla ro ln ik a  zaś 
staoy : Illin o is , Yisconsm,  Nebraska  i M m n c s , ; 
wychodźca bez fachu,  znajomości  ludzi  i j ęzyka 
c i ę s to  sm ut uo  kończy.

S tan y  N e w -York, N ew -Jersey , Connecticut.
S a ty sty b a  rządow a w ykazuje w N ew -Y orku o k 'ło  
1 0 0 0 0  Pol ków. z tyćb n ie c a łą  połową stanow ią

l u*go p. Rewerskiego na wice-prezesa,  p. Kociem- 
i skiego na  kas jera ; w rok później powstał w New-  
I Yorku org.iu związkowy „ógod*.* Dzisiaj Związek
i i ,'/,v 107 T i  ■ a r v  s1 w '. idi-ko 4.000 człuiikó-y.
5

I > s * - i ma iii > kolonie polskie w P o i U t o - n ,  
: o x ■’ niei!:v.’-n,> z. ' ł -żono Towarzystwo św. Woj- 
i ciecha,  w N..u,ma,  Blossburęb,  Au tr im,  Arica Plain 
pi C ' r le ton .  Calu pr- tkie ludność polska w Pensyl-  
: v ae :i się z wyróbiiikó w, którzy w tu tej

■ h ipaln ach prę i ko t r acą zdrowie,  a często 
a° e t  -/ye.y.

I l .n o is .  N* 703 000 mieszkańców Chicago 
ilość i iiczą 8 Jo 1U pręt .  ludności  polskiej, która dzieli 

o sic nn „S ara Pol kę- w okolicy Noble S t re e t  i 
j „Nową* ua Wojciechowie i w B r i l g e p o r t ;  prócz

'e  ' leg'! ,1 ’ ' w'  ■ '  1
(iii

} t e  \ ob O 
i r -có -k i .

u z u 400 rodzin mieszka w South Cbica-  
i /.V '.O kościół z k la sztorem 0 0 .  Z ms r -
tuńoów, przeorem jes t  O. Wincen ty  Ba­
z a 5 ■-brie wystarcza pYrz ebo m parafian,  

; . h > 'zącyrh 2 0 0 0 0 .  W tutejszej  szkole pa- 
;.,fi -in-j  pobiera nauki  przeszło 2 .000  dzieci, a 
prócz tego j e s t  jeszcze szi-.ół kilka i 4 kościoły 

I idaoy [irawio wyłącznie osiedlil i  pare dziel 
ic m i j j a ; wielu z u ch posiada domy, kilku 

z łobylo , ca  zną fortunę i w ogóle panuje między
ę bardzochrześc ijan ie , resz te  zaś polscy żydzi,  którzy plra- ! nimi dobrobyt,  kn czemu przyczyniły 

wio w yłącznie zalndnil i  niektóre dzielnice miasta ,  spółki budo enicze ; wszystko to wzmacnia rówuież 
t ak np. ul ice Soutbfolk N ^ . f  lk Hast,er
m in a ją  ^K azim ierz"  w K rak -vie, lub

i przy-io- 
,Za rwau icę“

h wpływ poli tycżuy t embardziej ,  że zazwyczaj 
r ep rez en tan t  polskiej narodowości  z n a l u  z - A s

we Lwowie. T am  można ujrzeć żydowskie pejsy ' sembly11 s tanu Illinois.  Tutejsze „P o lsko -ka io li- 
i  d lng ie  h a ł a ty ; tam  zuajdziesz i swojską „Kaśkę* I ckie Zj dnoczenie*,  którego p rezesem je s t  p. 
lob  „M aryśkę* , k tó ra  z natu ry  lgnie do zyda, j Kiolbasa.  a sek re ta rzem Szwajka r t ,  posiada swój 
jego  kuglów , obwarzanków,  a co więcej ,  ma spo- i organ K rop id ło , redagowane przez o. Slisza.  Ourócz 
BObność targow ać się po polsku z Abramkiem,  albo I t>go wychodzi tn od lat  15 Gazeta Polska , którą
Ick iem , h k tó rych  wszystko je j się tańszem  i le- 
pszem w ydaje. Żydzi m ieszkają g rom adn ie  i wy­
w iera ją  wpływ polityczny, u k tó rym  chrzeScjauia 
n aw e t m arzyć nie m ogą: m ają  swoich sędziów, 
adw okatów , s łu żą  za polieyantów , listonoszów , a

wydawca W. Dyuiewiez,  kowal z profesji,  pozy­
skawszy 6 .000 urenumeratorów,  nczvnił  źródłem 
znacznych dochodów. Tenże p. D. j e s t  również 
wydawcą tygodn ika  powieściowego i w łaścicielem  
miejscowej  ks ięgami .  Gazeta katolicka, wydawana

przez p. S m ulskiego, daw niej zaś przez 0 0 .  Z m ar­
tw ychw stańców , je s t  d rug iem  n ajs ta rszem  pism em  
poLkiem  w S tanach  Zjeduoczonych. Ojczyzna i w ia ­
ra  oraz /Serce Jezusa  u zu p e łn ia ją  tu te jszą  publi­
cystykę.

Z arobek  je s t tn  w praw dzie o wiele lichszym  
niźli w N ow ym -Y orku, ale życie tańsze wyrówny­
wa różnicę. Zw yczajny w yrobnik nie za rab ia  p rze ­
ciętn ie  w ięcej jak  6 doi. na ty d z ień , jednak  i z 
tego wielu potrafi ty le  zaoszczędzić, że czasem  
nabyw a dom i u sta la  swój dobrobyt.

K olonje w La S slle  i P ern  sk łada ją  się z 
500  ro iz m , k tó re  m aja swój kościół z k laszto rem  
sióstr F e lic jan ek  i szkołę.

T u te jsze  od lew arn ie cynku, walcownie, huty 
szk ła  i kopalnie węgla, d a ją  zarobek naszym  ro­
botnikom  stosunkowo do uzdoluienia w wysokości 
1 25 do 3 doi. za 10-godzinną pracę. W W illm e- 
te , Cook Co. m ieszka okMo 40  rodziu polskich, 
w S tre a to r  19, a inne nasze kolonje w B ra 'dw ooJ 
C hester, R adom iu, M inouk, M om euce, liczebnie są 
m uiej zn a r /n e .

M innesota. W  W iuona, m ieście liczącem  
1 8 0 0 0  m ieszkańców , czw arta część stanow ią Po­
lacy. Moja swój kościół, szkole p a ra fja ln ą  a naw et 
pismo tygodniow e W iarus, k tórego redak to rem  
je st p. F r. D rąźkow skiji w łaściciel m ałej polskiej 
k sięgam i. K oloniści tu te js i zu a jd u ja  zajeeie  w 
m ły n ach , ta rtak ac h , fabrykach  m aszyn rolniczych
1 t. d. Z arab ia ją  p rzecię tn ie  od 1.25 do 3  doi. za 
10  godzin dziennej pracy, p rzy tem  okolica mocno 
je s t osiedloną przez polskich fabrykantów . W Dn- 
Intfa m ieszka przeszło  250  rodziu polskich, u trzy ­
m ujących się z pracy w kopaln iach  w ęgla przy 
kolei i przy zarządach  m iasta . W  okolicach mam y 
około 50  osad ro lnych . W  powiecie S t-L ou is leży 
polska osada Gniezno i Poznań ze s ta c ją  kolei 
żel., k tó rą  nazw ano Posen. W  Swau R ,ver i oko­
licy przeszło  400  rodziu polskich posiada d rew n ia ­
ny kośció łek  i szkołę ; przew ażna liezba osad ro l­
nych znajduje się w icb rękach . W S turgeon , L a ­
kę, P ine Co. Polacy założyli Tow arzystw o ro ln i­
ków poiskieh. W  m ieście S t-P an l, hczacem  115 
r.ysiecy m ieszkańców , m ieszka przeszło 300 rodzin 
polskich, u trzym ujących  się z pracy w odlew ar- 
niacb, fabrykach  pługów  i przy  kolei. Z arobek j 
robotuika wynosi dziennie od i . 25 do 1.75 doi ; 
rzem ieślnicy, jak  w szędzie, z a rab ia ją  znacznie w ię­
cej. W  osadzi* ro lu iczej M omł-view n iedaleko  o i  j 
S l-P a o l 47  rodzin posiada w łasne ferm y. Pod 
m iastem  S tep h en  zna jdu je  się polska knlonja S ta ­
nisławów z kościołem , do k tórego  dojeżdża ksiądz
z Polonii lub  H ull. W iluo, założone przez ś p. 
K lupoa, zam ieszku je  k ilk ase t rodzin, osiadłych na 
własuych zagrodach. M ają swój kościół, szkołę, 
jedną parową i dw ie konne m łocarn ie . D alej kolo- 
uje polskie is tn ie ją  w M inneapolis, A lberta , Ap- 
nieton. 8 ilv e r-L ak e , M m neSota-Lake, D uelm , M il- 
lersyille. St-Cloud i D elano.

W isconsin. M ilwauke na 175 000  m ie sz k ań ­
ców liczy przes-ło  25.000 Polaków. Są tu  trzy  
polskie kościoły ze szko łam i. Obecnie wychodzi 
tn  tygodnik  „Zgoda*, organ „Zw. Polsk iego* . P o ­
lacy zna jdn ją  zajeeie w tu te jszych  fab rykach  ż e ­
laza, wagonów, h eb laru iach  i sk ładach  drzewa 
budulcowego. W fab ry k ac h  za rab ia ją  od 2 do 5 
doi. dzienuie , zw yczajni robotnicy od 1.25 do 2 
doi. Polacy m ieszk a ją  je szc ze : w B eaver-D am  
1.70 rodzin posiadających kościół, szkołę i w łasne 
folw arki, gdzie k w itn ie /. ro ln ictw o i chów b y d ła ; 
w IudependeA će fe s t 1 0 0  rodziA, stanow iących 
osobną p a ra f ję ; Polaków znajdu jem y ta k ż e  w P i­
us- C reek, A rkad ji, N orth -C reek , N ew -C ity , M arch- 
laudzie. gdzie w iększa część osiad ła  na w łasnych 
ferm ach ; w P riucen tou  i okolicy około 200 rodzin 
osiadło przew ażnie ua w łasnych zag rodach ; ci ró ­
wuież posiadają szkolę i kościół, k tórego  probo­
szczem  je s t ks. Z ieliński. K olonje H ofa P a rk  i 
P u łask i, gdzie bndnje się k laszto r reform atorów  
polskich, zam ieszkn ją  882 rodziny, osiadłe ua w ła­
snych ferm ach . W  kolouii S ig e łl, odznaczającej 
sie pięknem  położeniem  i zdrowym  k lim atem , 60 
rodzin  polskich znaj/lu je pracę w k ilk u n astu  t a r ­
tak ach . Do tu tejszego kościoła dojeżdża ks. K ro- 
unlski z Junc tiou  - City. W B erlin ie . N 'r th b e n u , 
M aaasba, S tevens, Point, Polonu, EUis i A rkad ji 
Polacy po w iększej części doszli do ś re ln ic h  m a­
jątków .

Michigan. W  Bay-C ity na 30 .000  m ieszkań­
ców' p rzypada około 4 .000  Polaków, m ających  swój 
kościół i szkolę i pracujących w ta rtak ac h , wa- 
rzelu iaoh  soli, oraz na w łasnych osadach ro lnych, 
k tóre stanow ią poważną liczbę. To wszystko z n a j­
dujem y również w P a r is , gdzie przebyw a około 
300  rodzin , znaczna ilość ziem i je s t  tn  jeszcze 
do nahyoia po 8 do 15 doi. za ak r. W D etro it na 
160 .000  m ieszkańców , wychodźcy galicy jscy  s ta ­
nowią 1 0 % . Obok dwóch kościołów ze szkołam i 
ks. Jó z e f  D ąbrow ski założył tu  se m ia arju m  d u ­
chowne. Kolonja ta  w sku tek  ciąg łych  zatargów  
kościelnych, nie używ a dobrej sław y. M niejsze 
kolcuje polskie zna jdu ją  się w Calu m et, G ra n d - 
llap id s, A lpena i A driao , gdzie ks. K a d tn ie rz  Ro­
gowski wybudował sz p ita l powszechny.

Ohio. W C m ciuoati, na 300 .000  m ieszkań­
ców liczy;uy około 250  rodzin  poLkich, których 
połowa należy do k lasy  rzem ieśln iczej ; kościół 
tn te jszy  nie posiada szkoły. W  C levelaad Polacy, 
sk ładający  hlizko 1 .000  rodzin, zam yśla ją  budo­
wać drugi kościół. W B erea około 600 Folaków 
pracu je przew ału ie w kam ieniołom ach, zarobek 
ich w ynosi p rzecię tn ie  dolara dziennie ; ci u trz y ­
m ują przy swoim kościele szkolę T akiż kościół 
je s t  w Toledo ; P oiut M arbleed liczy  mało Polaków.

Nebraska. W  stan ie  N ebraska Polacy orze- 
ważuie tru d n ią  się ro ln ic tw em . W parafii nowo- 
pozuańskioj liczą l i 2. w chojn ick iej 100, w Bo- 
teszyuie Y alley Co. 30 rodzin . Są tn  razem  4 ko ­
ścioły po lsk ie. Roczna p łaca robo m ika na farm ie 
wynosi 150 do 200  doi. W E lb ie gdzie 300 Po­
laków ma kościółek bez sta łego  księdza 4 handle,
2 sp ich rze, sk ład  drzew a budulcowego, sk ła d  wę­
g li, a /tekę, szynk, sk ład  m aszyn ro ln iczych, d ru ­
karn ię i szkołę, ludność tru d n i się ro ln ic tw em , jak  
również w S t.-P a u l i we wsi R adom iu zasiedlonej 
wyłącznie p rze t 300 rodzin  polskich rolników . 
N iektórzy z osadników w yjeżdżają  na robotę do 
S t.-L ou is , o 60 m il o d le g łeg o ; tu ta j ja k  i w Po- 
uiatow skim , gdzie m ieszka 80 rodzin rolników , 
je s t kościół i szkoła.

Tcxas. K olonje polskie N ew - W aw erley, B ry- 
an, Breuoond, P anna MArja i Częstochowa, n a js ta r ­
sze w A m eryce, o p arte  są przeważnie na ro l­
nictw ie i chowie b y d ła .

K uknrndza i baw ełna stauow ią ta  główne 
p ro d u k ty ; ak r  w ydaje przecię tu ie  30  buszli ku- 
fcurudzy, lab  350 do 500  fontów b a w e łn y ; p rze ­
c ię tna  cena w ynosi za 100 fn a t. baw ełny  z z ia r­
nem 2 doi. 30  cen t,, za bnszel kukurndzy  40 do 
50 cen t.

Osady P an n a  M arja  i Częstochow a, zam ie­
szkałe przez 300 rodzin, m ają  dwa kościoły i trzy  
s z k o ły ; w yrobnik o trzym uje 5 0  do 75 cen t. i 
n trzym auie  dzienne. Po 80  rodziu przebywa w B re- 
mond i B ryaa ; w obu tych m iejscow ościach przy 
kościołach szkół nie ma.

W stan ie  Indiana  m am y kolonje w P e rn  
i South  Bend. W  stan ie  K ansas  w W y an d o tte  i

K ansas C ity  je s t  m ieszana po lsko-czsska para f ja 
z proboszczem  ks. K lossem . W  stan ie  K aliforn ia , 
w St-.-Francisco p rzebyw ają  około 100 Polaków, 
przew ażnie rzem ieśln ików . M ają sw oją czy te ln ię i 
i tow arzystw o, k tórego se k re ta rz e m  je s t  p. A le ­
k san d er B ednarsk i. W  stan ie  M aine  w m ieście 
B altim ore około 600  rodzin  po lskich  m a swój ko ­
ściół i szkołę. W stan ie  M issouri m am y niew ielką 
kolonję w S t.-L on is. Ig . Pawłowski.
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* Mianowania. W ydział krajowy zam ianował
na wczorajszej sesji adjunkta rachunkowego Antonie­
go Niedzielskiego rewidentem rach., asysteutów raeh. 
Mieczysława Scbmitta i Feliksa Aua adiunktam i 
rach.. praktykantów  raeh. W ładysław a Marcinkow­
skiego i Wincentego Brzyskiego asystentami raoh., 
wreszcie djetarjnszów raoh. M:eozysława Wolskiego, 
Kornela Daukszę i Adama Jabłonowskiego praktykan­
tam i raebnukowymi.

Rada szkolna krajowa zamianowała rzeczy­
wistego nauezyciela, Hilarego Męcińsbiego w  N a ­
kle, rzeczywistym nauczycielem szkoły etatowej w 
Poździaczu; a tymczasowego nauczyciela w Skoromo- 
szn, Józefa Kowalskiego, rzeczywistym nanczyeielem 
szkoły etatowej w Romanówce.

* O rd e r .  Cesarz nadał Leopoldowi Konopackie­
mu, starszemu intendentowi i ekonomicznemu referen­
towi komendy obrony krajowej we Lwowie, w uzna­
niu jego zasług kawalerski krzyż orderu Franciszka 
Józefa.

* P .  Maurycy Eberswald Siegler radca sądu 
krajowego wyższego w Krakowie został powołanym 
na  tymczasowego (Aushiilfsweise) jeneralnego adwo­
kata przy najwyższym trybunale kasaoyjnym w W ie­
dniu i udaje się tamże już 1. m aja br.

* Ś lu b y .  W  kościele 0 0 .  Bernardynów  pobłogo- 
goławiony został wczoraj wieczorem związek m ałżeń­
ski między panną M arją Chowanetz a dr. Józefem 
K a d y P e m , sekundarjnszem  szpitala powszechnego 
w Jaśle , bratem profesora szkoły weterynarji.

Dzisiaj o godz 7 wieczór w kościele św . Mi­
kołaja odbędzie się ślub p. F ranciszka Radzikowskiego, 
kandydata adwokackiego, z panną M arją B arańską, 
córką tu t. arebitekty.

* Ślub. W  niedzielę, d. 22 b. m., o godzinie 
6. wieczorem, odbędzie się w kościele 0 0 . Dominika­
nów ślub pauny Marji Stengel, córki nauczycielki tań ­
ców, z p. W ładysławem Taborem, urzędnikiem kolei 
państwowej w Podgórzu.

* Z m a r l i .  We Lwowie : M arja z Wojeiokich F e ­
dorowicz , żona re s ta u ra to ra , zm arła nagle wczoraj 
w 53 roku życia.

Wczoraj rano zm arł w Krakowie P aw eł Cho- 
lewfeiewLz, em erytowany starszy zarządca cłowy, 
w 75 roku życia. Zm arły odznaczał się w służbie 
wzorową sumiennośoią i gorącym patrjotyzmem —
00 w r. 1863 daao mu uoznć dotkliwie przez prze­
łożony oh.

W  Krzeszowicach zm arł Teofil J a n  Szeliga P lu ­
ciński, znany pod nazwiskiem A ugusta Łozińskiego, 
podporucznik w tjsk  polskich z r. 1863, ad ju tan t p u ł­
kownika Raekiego.

Antoni O b erty ń sk i, em erytowany radca wyż­
szego sądu k raj., znany sta rsze j generacji lwowakleL 
służył tn  bowiem przez d łng i szereg la t przy sądzie 
krajowym k a rn y m , i w szerokich kołach zaskarb ił 
sobie powszechny dzacunek , zm arł dnia 9 b. m. w 
Gracu, przeżywszy 80 lat.

* Zwłoki śp. Stanisława hr. Skarbka, za-
łożyoiela fundacji skarbkowskiej i teatrn lwowskiego, 
zostaną przeniesione z omentarza łyczakowskiego do 
umyślnie w tym celu zbudowanego grobowoa na omen- 
tarz zakładu drohowyzkiego d. 8. b m , jako w święto 
patrona nieboszczyka.

* Wybór uzupełniający jednego członka R a ­
dy powiatowej w Tarnobrzega, z grupy większych 
posiadłości, rozpisauy na dzień 2. maja.

* Walne zgromadzenie stowarzyszenia ozyn- 
nej miłości bliźniego odbędzie się w niedzielę d. 15. 
kwietnia w biórze stowarzyszenia rękodzielników w ra ­
tusza. N a porządku dziennym : 1. Zamknięcie r a ­
chunku za rok 1887. 2. Wybór dyrekcji. 3. Budżet 
na rok 1888. 4. W ybór wydziału. 5. Sprawy admi­
nistracyjne.

* „Skała*. Dyrekcja stowarzyszenia „Skała* za­
wiadamia niniejszem wszystkich członków, że dotych­
czasowy program nauk i wykładów został zmieniony
1 odbywać się będzie nadal w następującym po­
rządku :

Poniedziałek, nauka r e lig i i ; wtorek, nauka ję ­
zyka niemieckiego ; środa, nanka tańców ; ozwartek, 
nauka śpiewn chóralnego; piątek, nanka języka pol­
skiego, stylistyka i litera tu ra  o jczysta; sobota, nauka 
rachunków i bucha lte rji; niedziela, nanka bistorji 
polskiej, śpiewa, języka niemieckiego 1 tańców.

W  dnie powszednie nanki trw aś będą od 8. 
do 10. wieczorem, w niedzielę zaś jak zwykle po 
nabożeństwie.

Również nauki rysunków, modelowania i sny­
cerstwa udzielane członkom w miejskiem muzeum 
przemysłowem na koszt stowarzyszenia, nie uległy 
żadnej zmianie.

Próoz tego, w dalszym ciągu, będzie m iał od­
czyt p dr. Ciesielski Teofil, profesor uniwersytetu, 
„0  bakterjach* w niedzielę dnia 15. bm. o godz 5. 
po polndniu.

* O b c h ó d  20-ietnlej r o c z n i c y  towarzystwa
prawniGzeifo odbędzie się w przyszłym tygodniu. 
Dzień zebrania osobno członkom do wiadomości będzie 
podanym.

* Z m ia n y  garnizonów. W bieżącym roku opu­
szczą W iedeń wedle świeżo wydanej pokojowej ordre 
de balaille następujące pułki g a licy jsk ie : N r. 10 
(przemyski), nr. 24 (kołomyjskl) nr. 55 (brzeżabski), 
nr. 89 (gródeck ), nr. 90 (j-rosław ski). Z tych dwa 
pułki prawdopodobnie 89 i 90 pójdą do Bośnii w  je ­
sieni. N atom iast przybędzie do Lw owa 30 pu łk  pie­
choty, znajdujący się obecnie w Plevlje, a ze Lwowa 
odejdzie 9 p. p. do swego okręgu Dzupełniają<'#go, 
tj. do Stryja. Dwie te ostatnie zmiany zostaną doko­
nane wedle rozkazu do armii jnż na wiosnę br.

* Odrzucony rekurs. T rybunał adm inistracyj­
ny odrzucił .ekors m iasta  P rzem y śla , przeciw orze­
czeniu komendy obreny krajowej, żądającem u wybu­
dowania magazynów wojskowych.

* Adres do papieża. W  pielgrzymce galicyjskiej 
do Rzymu bierze także udział dwóch profesorów te­
ologii tutejszej wszechnioy. K ap łan i ci zabrali z so­
bą łaciński adres profesorów lwowskiego uniw ersy­
tetu. A dres ten, ułożony- przez prof. dr. Ćwikliń­
skiego, napisany je s t pismem starogookim na parga- 
minie, a przyozdabiają go emblemat* godności pa­
pieskiej, insygnia rektora, oraz berła i herby fakul­
tetów, wykonane akw arelą przez artystę m alarza p. 
Harasim owicza. Piękuie przedstaw ia się teka ad re­
sow a, dla której obie okładki wyrzeźbił w drzewie 
znany artysta-snycerz, p. Harasimowicz, b ra t m ala­
rz a ; na przedniej okładce wyrzeźbiony je st, oprócz 
innych dekoracyj, herb Ojca św., na odwrotnej o-

kładce zaś herb uniw ersytetu lwowskiego. In tro liga­
torska robota została wykonaną w pracowni p. W ierz­
bickiego.

* Szlachetny czyn. D r. S tanisław  Larysz-N ie- 
dzielski, właściciel dóbr Śledzit-jowice, Brzegi i t. d., 
w  powiecie w ieliokim , jak  donoszą a Wieliozki, 
opuścił włościsnom gminy Brzegi , którzy u niego 
dzierżawili g run ta  a dotknięci zostali klęską powo­
dzi, cały czynsz dzierżawny w kwooie 1000 zł. Szla­
chetny ten czyn tern więcej zasługuje Da podniesie­
nie, iż p. S tanisław  Niedzielski sam wielkie skutkiem 
powodzi poniósł straty .

I * Śniegi i lo d y .  Z Monachium donoszą pod d.
12. bm., że ogromne śniegi poprzerywały komunika- 

I oję w całej Bawaiji.
Również z Trydentu donoszą o gwałtownej 

śnieżycy.
W Snndzie znowu zatam owały żeglugę tak zna­

czne masy lodu, iż nawet przewidzieć trudno, kiedy 
ruoh okrętów będzie mógł być przywrócony.

To samo donoszą z Fóhrde, gdzie potężne kry 
lodowe otoczyły 7 parowców, które nie mogą ruszyć 

! z miejsca.
* Z m a g i s t r a t u  otrzymujemy następujące ogło- 

I szen ie : Rada król. stoł m iasta Lwowa nadaje 10 
j miejsc bezpłatnej nauki w tutejszej pływalni wojsko­

wej dzieciom obywateli lwowskich.
Starający się o te miejsca mają wnieść podania 

swe zaopatrzone w myśl uchwały reprezentacji miej­
skiej z dnia 29. maja 1878 : a) świadectwo ubó­
stwa, b) metrykę ohrztu i urodzenia, c) zaświadcze- 
niżm szkolnem z ostatniego półrooza i d) poświadcze­
niem tutejszego urzędu konakrypoyjnogo względem 
przynależuości — do 30. kwietnia 1888. do m agi­
stra tu  lwowskiego.

* Z a k a z  S tin isław ow sti g. k. ordynarjat biskupi 
zabronił w osnboej kurendzie czytanie czasopisma 
ruskiego Prawda ruska, wychodzącego we W iedniu 
pod r* dakeją osławionego Kup zauki. Podobny zakaz 
ogłosiła też lwowska m etropolią  która n rdto poleciła 
duchownym swej d ecezji ciuw eć nad tern, aby to 
pismo u ń  było przez lud ozytsne.

* Dar cesarski. Cesarz ndzieiił z prywatnej 
swej szkatuły gminie Koziawa, w powieeie stryjskim, 
na budowę szkoły, zapemogi w kwocie 100 zł.

* Z R z y m u  donoszą pod d 12. b. m . : Papież
ndał się dziś o godz. 9 rano do katedry św. P io tra  
i wszedł do bazyliki otoczony obcymi biskupami, k a ­
p itu łą i członkami swego dworn. Niesiony przez wiel­
ką nawę na sedia gestatoria, udzielił papież wiernym 
błogosławieństwa.! Było obecnych około 15.000 piel­
grzymów, a między tymi 10.000 z F rancji i kolonij, 
a 5 .000 z A nstrji. Papież celebrował sumę i udzielił 
przewódcom pielgrzymki komunii św., poczem w stą­
p ił znowu na sedia gestatoria i udzielił z estrady 
błogosław ieństwa.

Osobne przyjęcie pielgrzymów anstrjackicb
przez papieża naznaczono na niedzielę d. 14 b. m.

* Pożar. Tego rana wybuchł pożar w Rzęśni
polskiej pod Lwowem. Spaliły się trzy stajnie i dwie 
stodoły.

* W y p a d k i  kolejowe. Wiadomość powtórzoną 
w tutejszych dziennikach o przejichanin robotnika ko­
lejowego Franciszka W ojtaszka przez maszynę rezer­
wową dnia 10. bm., jakoteż wspomnienie o wypadku 
drugim z dnia 12. bm., w którym zesuwaoz wago­
nów M ichał Trzeciak został przejeohany przy swej 
czynności, przyczem koło odoięło mn obydwie ręoe, 
prostoie .si* q ły]e. że jY ipadk i te wydarzyły się nie 
na dworca kolei Karola Ludw ika, iecz na dworoa ke- 
lei czerniowieckiej.

* K r a d z i e ż  Księżnej Helenie Sanguszkowej sk ra­
dziono na dworcu kolei żelaznej w Wiedniu, w  chwili 
gdy księżna oczekiwała na pociąg, którym udać się 
m iała do Rzymu, plaid i płaszcz wartości 100 zł.

* Z kroniki policyjnej. Źandarmerja w N a- 
w arji wyśledziła, iż znchwałej kradzieży trzeoh koni 
w tamtejszej okolicy dopuścił się Franciszek Paszyń- 
ski ze znajomą swoją Franciszką Kańozucką, którzy 
ukrywali s;ę we Lwowie, żandarm  tamtejszy przybył 
zatem wczoraj do Lwowa i z pomocą policji przyare- 
eztował winnych. Paszyński był obecnie stróżem domu 
1. 14 przy ul. Rzeinickiej.

Przytrzym ano na plaou targowym sprytnego zło­
dzieja, Łukasza Damiana, w chwili, gdy z fury wło- 
śoianina Seńka Szpeka ściągnął parę worków.

Za aw antury nocne, wyprawiane w szpitalu na 
sali, skazano w drodze policyjnej na dwa dni aresztu 
dozorcę tamtejszego, Karola Menge.

Eizyk Nuober, gdy przechodził wczoraj przez 
górne szkarpy, ugodzony został przez jakiegoś ohłopca 
p iłką w  w oko, tak silnie, że s trac ił je natychmiast.

N iezwykła zbrodnia została, jak donosi Dzien­
n ik  Polski, popełnioną onegdaj w koszaraoh trenu 
przy ul. Żółkiewskiej. Żołnierz pułku trenu A. Stern- 
sehnss, pomimo kilkakrotnego upominania się, a n a ­
wet groźby zrobienia doniesienia, nie dostał od „fiih- 
rera* żołdn, za przeciąg pięciu dni. W skutek tego 
zgłosił się on do raportn i oałą sprawę opowiedział 
kapitanowi. „Fuhrer* oburzony skargą Sternschussa, 
podmówił sześciu żołnierzy, aby ci zrobili z „donosi­
cielem* porządek. Rozkazu tego „fiihrer* nie potrze­
bow ał drngi raz powtarzać, gdyż jeszoze tego samego 
dnia wieczorem wciągnięto Sternschnssa przemocą do 
stajni, a zarzuciwszy mu koce na głowę, celem unie­
możliwienia wzywania pomocy, w ten sposób pobito 
go łańcucham i, iż tenże na miejscu wyzionął ducha. 
W  sprawie tej wdrożono śledztwo.

* W y k a z  z m a r ł y c h  weLwowie w tygodniu od 1. 
do 7. bm. Zmarło ogółem 66 osób, z tego 39 mężczyzD, 
a  27 kobiet: muiej tedy o g ó le*  o 11 osób w poró­
w nania z tygodniem poprzednim .

Co do wieku zm arłych, to wykaz podoje na­
stępujące daty : przed ukończeniem 1 roku życia u - 
m arło 19, w wieku 2 do 5 —  3, 6 do 20 — 6, 
21 do 3(1 — 2, 31 do 40 —  7, 41 do 60 — 18, 
61 do 80 10, przeszło 80 — 1.

Z podanej powyżej liczby osób um arło : na dy- 
fterję 1, darzycę brzuszną 1 ,  durzycę plam istą 1, 
gruźlicę 19, zapalenie przewodów oddechowych 11, 
zapaleuie kiszek 3, choleryuę 2, śm iercią gw ałtow ną 
1, na inue rodzaje śmieroi 27.

Z 66 ztnarłych osób przypada na dzielnicę 
śr-dm jeścle 3, dzieln. pierw szą 9, d rugą 11, trzecią 
4, czw artą 2, —  na szp ita le  37.

* Płaszczyk do odebrania. Dnia 31. maroa 
oddano w bandiu p J. R iedla płaszcz angielski dam­
ski z oświadczeniem, iż takowy przeznaczony dla jego 
żony ; ponieważ pani Riedlowa płaszczyka takiego nie 
zam aw iała ani kupowała, więo prosi owego właśoie- 
la, aby się po takowy do handlu płócien i bielizny 
Jan a  Riedla chciał zgłosić.

* S ta n  powietrza. Obserwatorjum szkoły poli 
teohnioznej donosi:

W iatr w  ubiegłej dobie zm ieniał swój kierunek 
od E  przez N  aż do SW , niebo było prawie całe 
obmurami zakryte, deezoz rosił wcale nieznacznie po 
połndniu i w nocy.

Średnia tem peratura ubiegłej doby była 4.8* 
C., najwyższa wczoraj po południu 6.6° C., najniższa 
dziś nad ranem 2° C.

Stan barometru zredukowany na poziom morza 
był dziś o 9. rano 759 mm.

Zniżka barometryczna znajdowała się wczorąj 
na północ od Szkocji i wynosiła 740 — 745 mm.,



Stachiewicz i Abrysowski we Lwowie, Rynek I. 32
poleccją 

w największym wyborze

na lezon Materje wełniane w pasy, kraty i gładkie, 
w i o s e n n y  Jedwabie, Plusze, Aksamity, Brokaty i Mory.

GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 15. Kwietnia 1U88

zwyżka 770 —  765 mm w Hiszpanii, zniżka drugo­
rzędna pozostała w Eumelii.

Prognoza na dobę następną od 12. godziny 
w południe dnia 14. kw ietnia :

W iatr o zmiennym kierunku od półnoenego za­
chodu (NW ) do południowego zachodu (SW ), tem ­
peratura się podnosi, stan nieba zmienny, powietrze 
jeszcze więoej jak miernie wilgotne, opad^co najwię- 
oej wcale nieznaczny.

D ruga połowa kw ietnia będzie przeważnie po­
godna przy temperaturze powyżej 7° C. Opady przy 
silniejszych w iatrach nastąpią około 20. i 27.

* J u t r o ,  d. 15. kw ietn ia: św. L u d w i n y  —  
św.  N i k i t y .

—  Z K ołom yi. Wieczorek muzykalno dramaty­
czny, urządzony dnia 18. m arca br. na dochód sto­
warzyszenia wzajemnej pomocy djetarjuszów i urzędni­
ków gal. i Wks. Krakowskiego, przyniósł czystego 
doohodu 127 zł. Z festynu zaś w parku miejskim d.
3. lipca 1887. na ten sam cel urządzonego, wpłynęło 
do kasy stowarzyszenia 248 zł. 80  ct. Za takie po­
parcie celów towarzystwa, walne zgromadzenie ze­
brane w Kołomyi d. 25 marca br. wyraziło jedno­
głośnie podziękowanie prezydentowi sądu obwodowe­
go dr. Tchorznickiemu, jako inicjatorowi, oraz czci­
godnym paniom, które raczyły zajać się sprzedażą lo­
sów i bukietów na festynie.

—  Sensacyjna spraw*. Były węgierski poseł 
OoBkay został d. 11. bm. aresztowany we Wiedniu 
pod zarzutem kradzieży, na oskarżenie wniesione przez 
jedną z aktorek berlińskich,

—  Powódź. Miasto Panczowa na Węgrzech zo­
stało d. 12. b. m. w znacznej części zalane. Powódź 
zagraża także gminom Glogon, Sefkerin, Jabuka, Ezre- 
paja, Debelincs i Franzensfeld.

—  Wypadek na kolei. Z P ragi piszą pod d.
12. b. m. : Dziś o godzinie 3. m inut 15 wykoleiła 
się lokomotywa u pociąga nr. 6, przy wjeździe na 
staoję Śtatkawa-Tesznice, przyczem maszynista i dwaj 
konduktorzy zostali na miejscu zabici. Z pasażerów 
nikt nie odniósł uszkodzenia. Przyczyna wypadku na 
razie nie wiadoma. Pociąg dostał się do P rag i ze 
■późnieniem 15 minut.

—  Dr. Mackenzle obchodził w środę uroczystość 
srebrnego wesela. Cesarzowa W iktorja ofiarowała mu 
przy tej sposobności kosztowny koszyk z kwiatami 
przyozdobiony szarfą niebiesko - żółto - czerwoną. Na 
niebieskiej wstędze był portret cesarzowej, nad nim 
wydzierzgana złotem i wysadzona perłam i korona, a 
pod nią również złoty monogram. Na żółtej wstędze 
były gałązki mirtowe zielona srebrna i złota, dwie 
ostatnie otaczały nazwisko Mackenziego. Na czerwo­
nej wreszcie wstędze znajduje się wizerunek cesarza.

—  Panika w teatrze. D nia 7. b, m. wybuchła 
w paryskim teatrze Gymnase panika podczas przed­
stawienia „D ory" Sardou. Z początkiem piątego aktu 
usłyszano nagle huk gwałtowny. Publiczność zerwała 
się e miejsc, powstał ścisk, hałaB, zamięszanie i trw a­
ły przeszło kw adrans. Wreszcie aktorom udało się
uspokoić przerażonych. wuk ztąd powstał, że kelner Lwowska Izba handlowa 1 przem ysłowa
przytykającej dc> teatru restauracji, idąc po schodach odb§dzie w poniedziałek ł 6 . bm . o godzinie 6. wieczór 
na g rę. upuścił kosz z butelkami wina. Odgłos t ł u - ' w lokalnośeiaeh własnych posiedzenie z następującym 
kąoych się butelek, które spadały schodami, dotarł porza dkiem dziennym :
aż do teatru i wywołał ów popłoch. Z widzów wy- , I} Sprawozdanie komisji handlow ej: 1. Zakres
sz i wszyscy bez szwankn, z wyjątkiem pewnej damy, upraw nienia przemysłowego antykwarzy —  referent: 
która przeskakując fotel, złam ała nogę. i radny p W ładysław  Gubrynowicz. 2. Dozwolenie

—  Ks B I s m a r k  jest nietylko pierwszym polity- handlom papieru sprzedaży bez osobnej koncesji d ru ­
kiem, lecz i jednym z pierwszorzędnych przedsiębior- f ków niemającyeh znamion ustawą prasową przewidzia- 
oów. Posiada en w Barcinie olbrzymią fabrykę pa- nych —  referen t: radny p. W ładysław  Gubrynowicz. 
pieru. W  roku zeszłym papiernia ta  zgorzała, lecz 3. Odnowienie trak tatu  handlowego ze Szwajoarą. 4 
odbndowano ją na nowo i przed niewielu duiami pu- Fruktyfikacja kapitałów  uzyskanych z wylosowanych 
szczono w ruch. Wzniesienie jej kosztuje 1,250.000 ma- papierów wartościowych przez instytucje emitujące te 
r e k ; dzienna produkcja wynosi 15 ton. Obecnie ule- papiery na rzecz właścicieli wylosowanych papierów, 
g ła  znowu zniszczeniu w skutek powodzi. Oprócz te- 5, Protokołowanie firm handlowych. 6. Ostemplowanie 
go, ks. Bismark zajmnje się przemysłem drzewnym, ksiąg kupieckich.
Eksploatuje on lasy Friednchsruhe. Dwie tylko osoby i n )  Sprawozdanie komisji przem ysłowej: Wybór
w całych Niemczech sprzedają większą ilość drzewa, delegata do komisji międzynarodowej dla XVI. targu 
niż żelazny kanclerz, a mianowicie ks. Sachsen Ko- zbożowego w W iedniu ua dzień 27. i 28. sierpnia

Sekre-

skie rozjechały  się —  dziś, o sta tn i już , opuszcza 
nasze m iasto  sym patyczny i coraz bardz ie j lgnący 
do nas bary ton  p. Ń o l l i .  Z ojca P iem ontczyk , 
lecz z uoatki S łow ieniec, urodzony w L ublan ie, 
m a on w sobie n ie ty lko  krew  słow iańską, lecz ty ­
le p rzyw iązan ia  do Polaków , że w czasie dw ukro­
tnego pobytu swego we Lwowie nauczył się wcale 
dobrze po polsku. P. N olli w raca do L ubiany, a 
praw dopodebnie w yjedzie ua w ystępy do F lo re n ­
cji. P . J e r  o m i n ą ,  k tó ry  w rócił do W arszaw y, 
pożegnaliśm y jnż serdecznie. Echo jego śpiew u 
pozostanie nam  na d ługo w m iłej pam ięci.

Tożsam o i tenor V i c i  n i  zostaw ił po sobie 
bardzo m iłe  w rażenie. Skończony a rty s ta  w grze, 
a rzadk iej dzielności w w ładaniu  swym  ślicznym  
o rganem , w rócił on do swej k lasycznej ojczyzny 
pod M edjo lan , gdzie ma w łasną posiadłość.

1’an ią  D o t t i  puściliśm y z lekkiem  sercem . 
Głos nadszarpany , a n iesm aczne szarżow anie w grze, 
nadużyw anie najbanaln ie jszych  efektów  scenicznych 
bez wszelkiego sz lachetn ie jszego  pojęcia, czyniły 
z niej naby tek  operowy, za k tórym  tęskn ić  nie b ę ­
dziem y. Echo to g łuche i zim ne, ja k  timbre je j 
organu.

Innego słow ika natom iast, p. M a n s o u r, 
żegnam y z uczuciem  szczerej sym patji. Skrom na, 
a in te lig e n tn a  w każdem  swem  w ystąp ien iu , z 
sym patyczną dla publiczności powierzchownością, 
um iejąca w ładać g łosem  i m ająca  wiele sm aku 
w pojęciu warunków scenicznych, je s t  to a r ty s tk a  
k tó ra  m oże się 3tać ozdobą każdej sceny; jeże li 
więc ten p taszek  przeio tuy znowu do nas na zim ę 
zaw ita, nie będziem y się wcale gniew ali.

—  R e p e r t o a r  t e a t r a l n y .  Dziś w sobotę 
po raz szósty „Hulaj dusza14, Walewskiego. Jutro 
w niedzielę po południu „P an  Jow ialski11, komedja 
Fredry. Wieczór „Nanon“ , operetka Genśego. W po­
niedziałek przedstawienie składane : 1) Po raz p ie r­
wszy „Śmierć i żona od Boga przeznaczona11, ko­
medja Fredry (syna). 2) Po raz drugi „Teodolinda", 
komedja Schweitzera. 3) .Dziesięć cór na wydaniu", 
operetka Suppóego. — We wtorek „Życie paryskie", 
operetka Offenbacha z p. Zimajer. W e środę „Nora", 
dram at Ybsena z panią Stachowicz w roli tytułowej.

—  „ S o u v e n i r “ . Pod tym tytułem  w ydał p.  D. 
Leontowiez walc salonowy na fortepian (op. 10). 
W ale odznacza się melodyjnością i  przystępnym  uk ła­
dem. Muzyka wojskowa p, p. nr. 85 przygotowuje 
się do niego do produkcyj, które ja k  zwykle w maju 
zostaną rozpoczęte.

W alc p. Leontowicza jest do nabycia po cenie 
1 zł. we wszystkich księgarniach.

—  „ T a r t a r i n  s u r  l e s  A l p e s "  Błynna po­
wieść Alfonsa Daudeta ma zostać przerobioną dla sce­
ny. Udramatyzowaniem jej zajęli się za licencją autora 
pp. Charles de Courcy i Henri Bocage.

D z ia ł  e k o n o m ic z n y .

burg-Gotha, właściciel turyńskiego lasu i ks Ftir- 
stenberg, eksploatujący Schwarzwald 

— Książę Oskar Bernadotte. Królewicz szwe­
dzki OBkar m usiał z powodu zawarcia związku mał-

br. zapowiedzianego. Prezydent Sim on  mp. 
tarz M. Bodyński mp.

Wykaz listów zastawnych galic. towarzystwa 
kredytowego ziemskiego, wylosowanych na dniu 7

żeńskiego z pauną Ebbą Munk opuścić zajmowane do- kwietnia 1 8 8 8 : 4'/i%  przy 8 losowaniu w sumie 
tąd stanowisko w armii norwegskiej. Na mocy rozkazu 25.000 zł. w. a., 4 °/0 56-letnich przy 3 losowaniu 
króla, w dnin 15. bm. książę Oskar został przydzie- w sumie 8 0 0  zł. w. a. Listy zastawne 4 ‘/ i% -  Serja 
lony jako major do norwegskiej brygady artylerji pod I. Nr. 624. Sesja n. Nr. 505. Serja H I. Nr. 172

811, 939, 1418, 1814, 2162, 4551, 4789. Serja IV. 
Nr. 1025, 1659. Serja V. Nr. 602, 1302, 1877, 
1935 1955, 2846, 4900, 5278, 5401, 5490. Listy 
zastawne 4 e/o 56-letnie. Serja IV. Nr. 54. Serja V 
Nr. 35, 175, 276.

nazwiskiem księcia Oskara Bernadette.
— Choroba cesarza Frydryka. Gazeta Frei 

sinnige Ztg. powtarza artykuł lekarza węgierskiego 
dr. Uelenffi, zamieszczony w jednym z peszteńskich 
dzienników. A rtykuł ten, stawiający nową djagnozę 
ohoroby cesarza Frydryka, trzymany jest w tonie ści- j 
śle naukowym i zrobił dość silne wrażenie. Podług ! 
djagnozy dr. Uelenffi, choroba cesarza pochodzi ztąd, I 
że do krtani jego dostało się jakieś ciało obce. Ciało 
obce, znajdujące się w ustach, łatwo dostać się może 
do krtan i, pr y nagłym wybuchu kaszlu lub śmiechu; 
wpadłszy zaś do krtani, powoduje konwulsyjny jej dnia, każą się nam  obaw iać, że p. Grocholski usil 
kurcz i dostaje się tym sposem do t zw. zatoki nie dąży do tego, ażeby opozycji K oła polskiego 
M orgaafego, po utknięciu w której już jest dla oka nadać cechę jak  najłagodniejszą. W niosek Lewa 
niedostrzegalne*!. Szuka ono sobie drogi dla wydosta- kowskiego o przejścin  do porządku dziennego na 
n ia się na zewnątrz, wywołując zapalenie i gnojenie, p ro jek tem  rządow ym  bez poprzedniej 
dopóki nie przebije się przez tkankę głosową i nie

Ostatnie wiadomości.
W iadom ości, ja k ie  o trzym ujem y dziś z W ie-

nad 
dyskusji

i bez w ysłuchania odpow iedzi rządu  —  był tego 
w yjdzie“ bądź* wprost” p m 7 " k r ta ń ,  bądź przez r a n ę  rodzaju , że upaść w K ole m usia ł. G łosow ał też 
utworzoną przez kaszel, lub przy pomocy instrumentu, njm  ty lko sam  nierozw ażny w nioskodawca ~  
Gdyby djagnoza ta  okazała się tra f ią , zupełne wy- fak tu  tego nie należy w ysnuw ać, że Koło po i
zdrowienie cesarza Frydryka byłoby bardzo prawdo- 
podobnem.

— N iezw ykłe zdarzenie miało miejs e w Ope­
rze paryskiej dn ia 5. b. m. podczas przedstaw ienia 
„W ilhem a Tolla". Śpiewak Boutin, wykonawca 
partji A rnolda Melehtal, w pierwszym  akeie nagle 
s trac ił głos i nie m ógł ani jednego dźwięku wydo­
być, tak, że Łassale zmuszony by ł jednooześnie śpie­
wać Telia i odpowiedzi M elehtal’#

— Dziwaczny pom ysł. Jam es De L eary  w  No­
wym Jo rk u  w padł na osobliwy koncept. O kręty wy-

skie słabn ie  w opozycji. U padek wniosku Lew a- 
kowskiego nie m a żadnego znaczenia, ja k  rów nież 
nie wiele znaczenia m ieć m ogą g łosow ania w punk­
tach, k tó re  uie stanow ią rdzen i żądań k ra ju  i Koła.

Z kierow ania ato li dyskusją  w K ole przez sza­
nownego prezesa K oła  i z różuych inuycb zahiegów  
p. G rocholskiego w ysnuwam y obawę, że panu G ro­
cholskiem u zależy w pierw szym  rzędzie  na u trzy ­
m aniu rządu  dzisiejszego. Byłoby to podporządke- 
w aniem  in te resu  kraju  in teresom  party jnym .

Przyuczono uas w swoim  czasie podporząd­
kowywania i wyuczono znakom icie, a le  kazano nam

z żaglami.

dają mu się niestosownym środkiem do żeglugi i dla p rZy Uajm nie j w ierzyć, że robim y ofiarę z in te re - 
tego buduje tratw ę na 650 stóp długą. T ratw a j S(j w naszych na rzecz hądź to państw a, bądź też 
ta zaopatrzona będzie w trzy olbrzymie maszty  ̂ zasadniczej, dla k tó re j w arto może było

_____________  ( n ieraz u legać. Ale obecnie nie chcem y przecież
państw u uszczuplać spodziew anych dochodów, pra- 
guiem y ty lko  spraw iedliw ego rozk ładu  ciężarów —  
i jeżeli te  żądania nasze są niedogodne rządowi, 
to nie w idzim y w tym  w ypadku najm n ie jsze j ra c ji 
do podporządkowyw ania naszych żądań d la u trz y ­
m ania dzisie jszego  m in is te rs tw a . N ie chce rząd 

—  Z  l e a t r u .  W czoraj wznowiono „H rab in ę  . dzisiejszy  uw zględnić naszego położenia ekonom i- 
S a rę “ O hneta . M ieliśm y sposobność omówić ten  cznego, to i my nie m am y obowiązku troszczyć 
u tw ór już ty le  razy, że dziś ograniczam y się ty l-  . się tak  bardzo tern, że naszą opozycją u trudn iam y

Teatr, literatura i muzyka.

jego stanow isko.
^ o b e c  n a d z ie i , jak ą  k ra j p rzyw iązyw ał 

w te j spraw ie do czcigodnego p rezesa  K oła, by­
łoby to d la  k ra ju  bardzo n iem iłą  niespodzianką, 
gdyby się m ia ł p rzekonać, że d la  p. Grocholskiego 
większe m a znaczenie u trzym an ie  m in is te rs tw a , 
an iżeli in te re s  k ra ju .

ko na k ró tk ie j no ta tce  spraw ozdaw czej
P ubliczność zeb rała  się nielicznie, co jednak  

nie zrażało a rty stó w . Owszem przedstaw ien ie wy­
padło wzorowo. N ajw ięcej oklasków zb ierała  pani 
Żelazow ska, w k tó rej rep e rto a rze  też ro la ta  do 
najlepszych należy  k reacy j.

O bsada ról pozostała n iezm ieniona; nie zau- ^  __
w ażyliśm y też zm ian w grze żadnego z artystów , W ty m  w ypadku byłby p. G rocholsk i w sprze-
którzy dzielnie się naw zajem  w sp iera li. j czności z całem  sw ojem  społeczeństw em , ku w iel-

Czas upływ ający w akc ji d ram atu  s ta ra ła  się ; k iem u żalowi tych , którzy się p rzyuczy li w nim
re iy se r ja  uzm ysłow ić ja k  najd łuższym i p rzestań - j w idzieć n ie ty lko  po lityka zręcznego, ale także __
kam i. Czy to kon ieczne? i to p rzed ew sz js tk iem  —  nienstiaszonego  obrońcę

—  2  o p e r y  pozostały już ty lko  harm onijne j .  żyw otnych in teresów  k ra ju , 
nie h a rm o n ijn a  echa. S p iew toy  i śp iew aczki wło- j ------— - —

Bez wszelkich kom entarzy  podajem y tu  s t r e ­
szczenie nadzwyczaj ważnego a rty k u łu , k tóry  z a ­
m ieśc iła  jV. Fr. Fresse we w czorajszym  num erze:

„U bolew am y nad P o lakam i. B ardzo to sm u ­
tny  obraz, gdy jak aś p a rtja  po lityczna działać 
m usi przeciw  gorącem u życzeniu wyborców, p rz e ­
ciw w łasnem u snm ieniu . K oło polskie żebrze po ­
kornie u rządu o pewne ustępstw a i uie m a odwagi 
wyrwać się m ężnie z przym usow ego położenia. 
A  cóż może m in is te r skarbu  dać P o la k o m ?  G dy­
by ty lko chodziło  o los 600 gorzelu ików , nie b y ­
łaby G alic ja  tak  poruszoną; ale m usi ta m  iść o 
odwrócenie groźnej, ogólnej k lęsk i, skoro ona 
w szystkie w arstw y społeczeństw a porusza. Polacy 
obaw iają się, że nowy podatek gorzeln iany byłby 
ciężarem , niem ożliw ym  do zn iesien ia , boją się, aby 
ludność przy  każdym  k ie liszku  w ypitej wódki nie 
m yśla ła  za wiele o b łogosław ieństw ach  obecnego 
system u politycznego. Rząd m a o tw artą  rękę dla 
producentów , ale to nie ulży ciężaru , grożącego 
całem u krajow i i to ru je  ty lko drogę w ystępom  
radyka lnym .

„Lecz w K ole Dolskiem pannje jeszcze pan 
G ro c h o lsk i, on zaś ub ija  k ró tko  i  węzłowato 
ca łą  k ry tykę  ośw iadczając, że to  k w estja  p o lity ­
czna. T ak  mówi zawsze każda p a r tja , je że li się 
szykuje, ażeby wyborców w pole wyw ieść i egoizm  
swój pokryć pozą rezygnacji. G dzie je s t  ta  kw e­
s tja  polityczna ? P . G rocholski n ie  zdoła przecież 
wmówić w ludzi, że gab ine t Taffego upadnie, je ś li 
nas tąp i ten  straszny  w ypadek, że stopa podatko­
wa zostanie w R adzie państw a o 10 zł. obniżoną. 
P rzecież przeżyliśm y już gorsze rzeczy, a m ifli- 
s te rju m  sto i ja k  stało . T ak iem i „k o m in ia rzam i41 
trudno  już dziś i  dzieci s traszy ć , a cóż dopiero  
ludzi dorosłych , którzy z protokołów  R ady p a ń ­
stw a znają dokładnie g ran ice  elastyczności g a b i­
netu . Czyż n ik t nie pam ięta  ośw iadczeń d r. Dnna 
jew skiego  przy cle naftow am  ? Z ap e w n ia ł, że 
u stąp i, a p rzecież potem  z T iszą rokow ał. P o d a ­
tek  cukrow y tak że  by ł pierw otuie z W ęgram i u -  
mówiouy, a przecież potem  wywrócouo wszystko 
do góry nogam i. D laczegóż m iałoby być inaczej 
z sp iry tu sem  ? P rzec ież  między gw iazdam i nie za ­
pisano, że podatek m usi koniecznie 35 zł. wyno­
sić . Gdyby p. D unajew ski po jechał do Pesztu  po 
zm ianę, nie zdziw iłby się p. T isza , pom im o swych 
ośw iadczeń w kom isji finansow ej, gdyż on ju ż  i 
do gorszych rzeczy naw ykł. R ząd, k tóry  staw ia 
sobie za cel zgodę narodow ości, nie może p r z e ­
cież tej ważnej miBji poświęcić d la tego , że p oda­
tek  od wódki będzie o k ilka  gnldenów  niższy. 
P an  D unajew ski pozostanie, choćby naw et wódka 
m niej płaciła.

„Lecz przypuśćm y w ypadek najokropniejszy  
z okropnych, tj. że Wien. Ztg. zam ieściłaby  lis ty : 
„K ochany p. C b lu m e tzk y !“ „K ochany dr. P lene­
rze 1“ To po ludziach chodzi. Cóżby się wówczas 
Polakom  s ta ło ?  Czyż N iem cy m ordow aliby zaraz 
m ałe dzieci, zam ykali polskie szkoły, wywrócili 
ad m in is tra c ję  kraju , zm ien ili w aru n k i narodowego 
rozwoju ? W szak  p S tre m a y r nie zostaw ił w G a­
lic ji sław y H eroda, h r. Potocki b y ł m in istrem  za 
czasów zaciekłego cen tra lis ty  L assera , a d r. Zie- 
m iałkow ski, którego p. Jaw orsk i na pomoc przy­
w ołuje, i k tóry  podobno nie pali się do podatku 
spirytusow ego, był d ługoletn im  kolegą A uersperg? 
i L assera.

„W praw dzie p a r t j i  lib e ra ln a  uie w ydaw ała 
wojny europejsk ie j o P olskę, ale z re sz tą  w yglą­
dała G alicja  przed 10 la ty  ta k  ja k  dzisiaj i wy­
glądałaby  w przyszłości ta k  sam o, naw et w tedy, 
gdyby podatek  spirytusow y ty lko 25 zł. wynosił. 
Polaków najm niej dotykały  zm iany politycznych 
system ów  A ustrji, bo są oni ta k  potężni, że każda 
p a rtja  m usi się z nim i liczyć, jeże li nie chce 
grzeszyć niedorzeczną ideologią. Nie chcem y tern 
obniżać znaczenia p. D unajew skiego. T rudno , żeby 
z n im  wobec Polaków m ógł jak iko lw iek  m in is te r 
N iem iec ryw alizow ać. K ażdy skarb  m usi m ieć 
jed n ak  pewną w artość. O bniżenie podatku o 10 zł. 
równa się dla G alicji rocznem u w ydatkow i 5  m i­
lionów, czy li kap itałow i 10O m ilionów . Czyż p. 
D unajew ski w art je s t  sto m ilionów ? B yłby to 
najśw ietn iejszy  try n m f gab inetu , gdyby go Koło 
polskie tak  wysoko otaksowało. P. Grocholski 
przypn-łzcza, że Koło bodzie ta k  ofiarna.

„L ecz nam  się zdaje, że ta  ofiara byłaby 
zbyteczna, a je ś li Koło polskie będzie m iało  dość 
stanowczości w obronie sw ych wyborców, to już 
się rząd jakoś pogodzi z tą  koniecznością. Opozy­
cja atoli powinna sobie zanotować, ja k ie  w yobra­
żenie m a p. G rocholski o całej spraw ie, i że ją  
uważa za kw estję polityczną. Zdaniem  jego  w ię­
kszość m usi uchw alić przed łożenie rządowe nie 
d la tego , że tegc in te resa  i potęga państw a w ym a­
gają. lecz aby g ab in e t u trzym ać. Czyż nie powin 
naby tak  sam o rozum ow ać lew ica ? Czyż m a u- 
chw alać 30 m ilionów gabinetow i, k tó ry  uw aża za 
szkod liw y? Gdyby więc p. D unajew ski zwyciężył 
byłoby to zw ycięztw o gab inetu  i sy s tem u ?  Nie 
ma jnż co więcej badać zacierów i kontyngentów . 
P. G rocholski uc ią ł d y s k u s ją : trzeba  g ab in e t r a ­
tować ! O, niech będzie spokojny. M in is te rjum  stoi 
tak s ila ie  ja k  sta ło  i s tać  będzie , choćby m u się 
naw et ja k a  nieprzyjem ność w ciągu  dyskusji p rz y ­
d a rz y ła .41

Umm „ W  Narodowej1’.
W iedeń d. 14. kwietnia. Wczoraj o- 

bradonałe Koło w dalszym ciągu nad spra 
wą podatku spirytusowego.

C z a j k o w s k i  Alfons bronił gorąco 
systemu ryczałtowego dowodząc, że jest ou 
możliwym nawet w ramach projektu rządo­
wego, który ryczałtownie dopuszcza przy go­
rzelniach kociołkowych. Zamiana pauszalu na 
podatek konsumcyjny pociąga ogromne koszta 
na przerobienie gorzelni, a nadto wymaga 
inaczej kształconych gorzelników, których 
nie mamy.

Toż samo S z c z e p a n o w s k i  podno­
sił korzyści pauszalowania, ono jedynie może 
chronić rolników i zabezpieczyć ich od kon­
kurencji abrycznej wódki z Węgier. Projekt 
rządowy jest utworem chybionym; Baumgart- 
ner badał tylko potrzeby węgierskie, minister 
nie powinieD go bronić, i przyznać się, iż 
rzecz nie jest należycie opracowana. Jeżeli 
chcemy robić jakie ustępstwa to tylko dla 
utrzymania sojuszu z prawicą, a nie dla 
rządu.

G r o c h o l s k i  upominał, że z myślą 
utrzymania systemu pauszalowego trzeba się 
niestety pożegnać. Stanąwszy na gruncie 
projektu rządowego trzeba jak najprędzej 
uchwalić punkta zmian, które uważamy za 
niezbędne, lecz strzedz się doprowadzać do 
rozbicia prawicy, bo w takim razie może być

bez nas przeprowadzoną ustawa, która dla 
nas będzie jeszcze gorszą.

B i l i ń s k i  przemawiał z różnych po­
wodów przeciw pauszulowemu systemowi jako 
zasadniczo złemu i przepowiada również upa­
dek gabinetu Taaffego w razie odrzucenia 
ustawy. H a u s n e r  i R o s e n s t o c k  uwa­
żali także dalsze utrzymanie pauszalu za nie­
możliwe.

R u t  o w s k i wykazywał przekonywająco 
błabość merytorycznych zarzutów p rz e c iw  p a u -  
szalowaniu, a le  w końcu oświadczył, że  u- 
trzymanie systemu ryczałtowego jest z tego 
względu trudne, iż członkoA\ie p r a w ic y  są mu 
przeciwni i przyrzekają poprzeć wszystkie ż ą ­
d a n i a  Polaków z wyjątkiem pauszalu.

Dyskusja przybrała zbyt szerokie roz­
miary. Dziś będzie dalszy ciąg rozpraw.

W iedeń d. 14. kwietnia. Następca tro­
nu arc. Rudolf wyjechał wczorajszym pocią­
giem nocnym ua inspekcyjną podróż do 
Węgier.

Szegedyn d. 14. kwietnia. Wylew 
wód Tiszy i Maroszu poczynił wielkie zni­
szczenia. Woda przerwała ochronny wał pod 
Komjaszek i rozlała się szeroko aż po Fe- 
leghyhaza.

Berlin d. 14. kwietnia. Cesarz ma się 
względnie bardzo dobrze. Przyjmuje raporta 
urzędowe i oddaje się znowu więcej szczegó­
łowo sprawom państwa.

B erlin  d. 14 kwietnia. Do sejmu pru­
skiego wpłynęło przedłożenie rządowe, doma­
gające się 34 milionów marek, jako zasiłku 
dla krajów dotkniętych powodzią. 2 0  milio­
nów marek ma być obróconych na jednorazo­
we bezzwrotne zapomogi, 13 milionów zaś na 
roboty publiczne około naprawy zrządzonych 
przez powodź szkód.

P aryż d. 14. kwietnia. Republ. Fr. 
upatruje w agitacji boulangerowskiej zamach 
na konstytucję, i wzywa rząd do obmyślenia 
środków dla obrony republiki.

B ruksela  d. 14. kwiktnia. Nord pisze; 
W obecnych okolicznościach będzie Rosja 
obojętnie patrzała na projekt małżeński z 
Battenbergiem, tern bardziej, gdy usunąwszy 
się do życia prywatnego Battenberg nie mógł 
by drażnić Rosji.

Mimo to jednak sprawa bułgarska jest 
zasnuta chmurami, albowiem jeżeli ks. Ko- 
burski wnet z Bułgarji ustąpi, to zwolennicy 
jego nie omieszkają postawić także jego kan­
dydatury. Co mądrze przewidując, ks. Bi­
smark postąpił jako rozumuy mąż stanu, 
sprzeciwiając się małżeństwu Batteuberga z 
ks. Wiktorją.

B elgrad  d. 14. kwietnia. Skupczyna 
przyjęła wczoraj jednogłośnie konwencję z Por- 
tą  względem wzajemnego wydawania zbro­
dniarzy.

Wiedeń d. 14. kwietnia 1 godz. 45 min. po­
południu. Akcje kredytowe 270.70. Akcje alpejskie 
Tow. górniczego 29 60. Akcje węgierskie Banku 
kredytowego 272 .— . Akcje Banku anglo-austrja 
ekiego 103 25. Akcje Unionbanku 191.50. Akcje 
kolei Karola Ludw ika 195 25. Akcje kolei Półno­
cnej 24 8 .— . Akcje kolei Południowej (Lombardy) 
75.25 Akcje kolei Alfoldzkiej — .— . Akcje kolei 
Państwowej 2 2 1 ,—. Akcje kolei Lw.-Czerń 217- — . 
Akoje kolei węg.-północno-WBohodniej 156 75 Losy 
komunalne wiedeńskie 132 .— . Akcje Tow. tureckiego 
89-90 Galie, oblig. indemniz. 1 0 2 — . Akcje kolei 
półD cno-zachod. (lit. B. E lbethal) 161 25. Losy re­
gulacji Cisy — .— . Akoje Banku dla krajów koron­
nych 202 50 Akcje B ankrereinu 87 50. Rosyjski rubel 
papierowy 105. - .  Losy prem. węg. — .— .

4 , /»o<’/® Renta wspólna 78 45. 5®/0 renta austr. 
papier. 93.15. 4 %  renta austr. złota — ■ 4 I>/ '’
ren ta węg. złota 97.65. S1/ ,  renta węg. papierowa
85.57. Napoleondory — .— . M arki niem. 62 27.

Berlin d. 13. kwietnia godz. 3 m 30 popoł. 
Rosyjski rubel papierowy 168*75. Akcje austrjackie 
kredytowe 135,62. Akcje kolei Karola Lud w. 78 37. 
Austrjackie banknoty 160.25. Akcje kolei połudn. 
(Lombardy) 30.50. Rosyjska pożyczka wschodnia 
51.— . 5 prot. listy Królestwa Polskiego 52 30.

P rzyjech a li do L w e w s
dnia 14. kwietnia 1888 :

Hotel Francuski. J . M. B o rg en ih t z Wiednia J. 
T ratsch  z Bystrzycy J. G oldichm idt z W iednia. R. Baller 
z Wiednia. F Jaruntow ski z Twierdzy. T. Tsobapek z 
Żółkwi A. H orw arth z W iednia. J . Specht z W iednia.

Hotel E uropejski Z. Cieński ze Stanisławowa. A. 
hr. K r.iienstern  z Niemirowa. N. Kostecki z Królestwa 
polsk S. Białoskórski ze Staj. M Gr.ttmann z Wiednia. 
G Fischer z W iednia. A Albrecht z Berlina. M. Urbań­
ski z Haczowa, fi. Gerbe z Budapesztu. F. BaPowa z P a ­
szowa M Pragłow ski z Paszowa. H Strauss z Kreutz 
nach. A F ried ling  z Berlina. B. Kiedrzyński z Królestwa. 
A N iedzielski Wiednia

Hotel Langa. B. Taussig z W iednia. Sig. Thorn 
z Wiednia. L. Ney ze Złoczowa. A. Stenzel ze Skolego.

Hotel Angielski. W . Yt isniewski z Warszawy. R. 
Ozaistowicz z kacykowa A. Rudziński ze Stryja. Dr. Z. 
Blum z Bełza. T. Link z Chodorowa. L. W illner ze 
Zborowa.

3

¥ * - J
Losy miagi-S: Krakowa 
Li>sy i&iam

VI. Monety.
Dukat h o le n d e r s k i ........................................... 5.88 5.&Ć
Dukat cesarski . . . j ................................. 5.91 6.01
Napoleon d o r ............................................... 9.99 10.09
Pófim peijał r o s y j s k i ..............................10.35 10.45
Bubel rosyjski s r e b r n y ...............................  1.40 1.60
Rnbel rosyjski papierowy ..........................104 1.06
100 marek niem ieckich . . . . . . .  6210 62 70
Srebro za 100 z ł r .......................................... ..  . --
Kupony w srebrze  —

Rn bryku „ N a d e s ła n e 11 nie pochodzi ud Redakcji 
która te i  żadnej odpowiedzialności za nią nie przyjm uje.

i : -

Specjalista, chorób dziecięcych

Dr. A n ton i  W a c h t o !
b. asystent Uniwersytetu Jagiell .  i I.  sekundarjusz 

kliniki i szpitala dla dzieci w Krakowie —  mieszka
przy ulicy Wałowej 1. 1 1 , I. piętro.

O rdynuje od g o iz in y  3 do 5 popołudniu.

S p e c j a l i s t a  c h o r ó b  n e r w o w y c h

■ J t * .  J .  P r u s

b. asystent kliniki chorób wewnętrznych u niw. 
Jagiellońskiego —  po odbyciu specjalnych studjów 
w zakresie chorób nerwowych pod kierunkiem prof. 
Charcota w F a ry zu , mieszka przy ulicy Kościuszki 
Nr.  7. Parter,  dom W. Brykczyńskiego (obok Banku 

krajowego).

3=>x. -A ..  0 -0 £ T i r _ £ i .
po odbyciu specjalnych studjów dentystycznych w za­
kładach uniwersyteckich dentystycznych w B e r l i n i e :

otworzył Atelier dentystyczne
przy ulicy K opernika N r. 5 i ordynuje od godziny 

9—1 i od 3 - 5 .
W szystkie operacje dentystyczne na żądanie bezbo­

leśnie, przy znieczuleniu kokainą lub gazem rozwese­
lającym (L ustgas).

8ztuczne zęby osadzane na złocie, kauczuku etc. ete.

Najnowszy cennik
wyszedł z drnkn i udziela ua żądanie 

A L O J Z Y  H U B N E R
Lwów, u lica Karo la Ludwika I. 13.

In d jan ie  palą c ia ła  um arłych  ua stosach  
łożonych z drzew a Santałow ego. A nglicy  i R a ja -  
sowie (k siążę ta  indy jscy ) zużytkow ali tę  p rak tykę  
re lig ijn a  jako  źródło dochodów, i w tym  celn s a ­
m i ciągoą u ży tek  ze sp rzedaży  lasów  drzew a S an ­
tałow ego. Od czasu  wszakże kiedy p. M idy w pro­
w adził użycie K apsu łek  z essenc ją  drzew a S a n ta ­
łowego w leczoniu chorób p łacących daw niej h a­
racz  K opaiw ie i K nbebie, cena drzew a S an ta łow e­
go znacznie zd rożała . Tylko niższych gatunków  
drzew o to znaleźć m ożna w han d ln  ogólnym . A 
ponieważ w leczeniu  tych  słabości je s t  rzeczą nad ­
zwyczaj ważną używ ać esseucji o silnem  d zia ła­
niu i w stan ie  czystym . Z atem  p. M idy m ia ł 
szczęśliw e na tchn ien ie  w ysełając w prost do R a ja sa  
M yssory osobę zaufaną w celu  zakon trak tow an ia  

j dostaw y S an ta ln , bo tvm  ty lko  sposobem o trzy - 
' rnnje S an ta low e drzew o pierw szorzędnego gatunku  
j i św ieże ua pożytek  m łodzieży. 2)

   ■   =  —=

W ie s b a d e ń s k ic  m y d ło  K o c h -  
b ru n n ,  sku teczny  środek leczn i­
czy do złagodzenia i usunięcia bó­
lów reum atyczuych , podagry i n e r­
wowych , zarazem  najdoskonalszy 
środek toaletow y w sw ojem  nie- 

, p rześcignionem , łagodnem  i przy- 8
1 jem nem  d zia łan iu  na czynność i czystość skóry. F  

Do nabycia w a p te k a c h , sk ładach  wód m in e ra ł-  p  
j uych, d rogerjach , p e rfu m erjaeh  itp . S ztnka 5 0  ct. ®
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G łów ny skład  dla A ust.ro-W ęgier u ap tek a- 
| rza C. B r a d y  w K rem iery-iu ( K r e m s ie r )  M oraw a.

l E ^ c c i ą . g r l  W o l e j a

Podług zegara lwowskiego, o.i 1. października 18S7 r.

O

|T|

Wiadomości giełdowe.
Lwów daia 14 kw ietnia (Z izby  handlowej.) 

I. Akoje łh sztukę.

Kolej galie. Kar. Lud w 300 zł- w k. 
Kolej Lwcw.-Ozer.-JaBka .

płaca łsjdaj;. 
— 198 —

 ......-       - - - - - — 21S 50
Janku hypotecznego gal. po 200 zł. w. a. 279 — 284 

arku kredyt, galicyjskiego po 200 zł. w. *. —. -  216.

I I . L is ty  zastaw ne za 100 z łr .
Banku hypotecanego galicyjskiego 6 70 • • — — —.—

„ 5»/, . 9 6 15
;al. 5•/• wyl. 10*/, pr. 99 —

i. w 51 1.Banku krajowego 4 7 ,y 0 les 
galic

91 -
Towarzystwa kred. galie. 5 * | , ..........................99.50

„ kredyt, gal. ziem. 49/0 • ------
, kred. gal. ziem. 5°/0 los. w 371 99.50
„ kred. g. ziem. 4% Ioe, w 417s i- —■ —
.  kredytowego gai- sslero. 4Vj8/o

lor. w 52 1.......................  . 9 2  35
„ kred. gal. ziem. 4*1, los. w 56 1. —.—

111. L isty dłużne za 100 zł.
Gal. Z. kred. wiol. w iikw. (d. 6 t-r.) 3®/* — 
Gal. Z. kredyt, włoió. (d. 6% ; 2‘1,‘L . .
Ogóln. roln. kredyt- Aakł. dla Gai- 1 Buk.

6c/b 1os. w 15 la t . . .
IV. O bllgi aa  00 tl .

Indemnłzacyjne gancyj. 5%  m. & . . 10125
Koni. banku krajowego 5°jB w. a. I  esc. . 99.50
Poiyozka krajowa z r. 1873 69/„ w. a. . . —
Pożyczka krajowa 1888 4r/a0/ o ..........................88.—

97 40 
10-1.50 
92.50 

100 60 
95 — 

100 60 
90 -

93 35 
88 . -

Do Lwowa p r z y c h o d z ą :

Z Krakowa 
„ Podwołoer-yak - -
„ Todw n» Fodza;Si’j.
„ Czerniow-tw*

Ze Lwowa odchodzą :

Do Krakowa .
„ Podwołoczyek . . 
„ Pruiw. z Podzamer-a
„ Cs-rnic-wiec

Przychodzą do S ta­
nisławowa :

Ze Lwowa
Odchodzą ze S ta­

nisławowa :
Do Lwowa . . . .

C 1
3f

. ® reN — 29 -VaI

o ^  
» 2 .

5 50 91
ID*24! 3 051
ie-i

.! Sir,
3.50 
3 19, 
3'30

7.06

10*44
6*0
6-22
6-20

9-34'

l

410
i0'25l» a  10*55 y-s „
1103

6*35,

4-50
12-38
1-08

52-22

5-20

6-36 9WŁ| 9-29

8.10

9

CD

o  —: 
3? t= ii—i.
CD

54
48

102.40 
!i'l 
1 0 5 -  

89 50

Z Chyrowa, Stryja, Stauisławowa. H usiatyna i Ła- 
wocznege o godz. 4 m 45. Z Chyrowa, S try ja  o g. 8 m 59. 
Z C hyrow a, Stauisławowa, S try ja  i H usiatyua o g. (-35 
pociągi osobowt. Z Bełżca (Tomaszowa) o godz. 4 m. 32 
pociąg mięszany.

Do Chyrowa, S try ja , Stanisławowa, Buciaeza i Hu- 
siatyna o g- dz. l l  m. 47. Do Stryja, Chyrowa o g. 8’04. 
De Stryja i LawoczSigo o godz. 6 m. 30 pociągi osobowe. 
Do Bełzcp, (Tomaszowa) o g. 9 m. 16 pociąg mięszany. 

U w iga : Godziny oznaczone grubem i liczbami, ozna- 
j czają porę nocną ed godz. 6 wiec*, do g 5 m. 59 rano.

O
e-t-m

*
j a
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R O Z M A I T O Ś C I .
m e r y  k a ń s k a  W ie l i c z k a .  Leży ona w Sta- 

Michigan w północnej Ameryce, między rzekami 
F lin ta  a Cass, i nazywa się Saginaw.

Próby dokonane tam na koszt Stanów Żjedno- 
ozonych dały tak pomyślny rezultat, że gdy w r. 
1860. istn iała w Saginaw tylko jedna solarnia, teraz 
jest ich już przeszło 1B0.

Saginaw składa się z dwóch miast E ast Sagi- 
łw  i Saginaw  City, mających razem 50.000 mie- 

wia&eĆFwTWładza prawodawcza uchw aliła niedawno 
iu , że począwszy od r. 1891. dwie te miejscowo­

ści mają tworzyć jedno miasto. Leżą z jednej i d ru ­
giej strony Saginaw rzeki utworzonej przez połącze­
nie się rzek Tittabawasee, Cass, F lin t i Shifawassee, 
która ma w ególe ośmnaście mil długośei. N ad tą 
rzeką znajduje się około 100 solewarń, w których się 
w yrabia około 2 ,000 .000  beczek soli rocznie.

Trzeba zaś zauważyć, że jeszcze w r. 1850 by­
ło miejsce, na którem się obecnie E ast Saginaw 
znajduje, pustynią, w całem tego słowa znaczeniu.

W  r. 1855! utworzyła się tam osada, którą za­
liczono do rzędu gmin wiejskich (village), a w 4 lata 
później zostało Saginaw miastem. W  r. 1876. uorga- 
m  iow ała się tak nazwana „Michigan Salt Assoeia- 
tien “, do której należą prawie wszyscy fabrykanci soli 
w Michigan.

W  r. 1861. wydobyto z salin michigańskioh 
1*5.000 beczek soli, w r. 1887. zaś 2 ,426.194.

Bardzo ciekawe daty znajdujemy w pismach 
am erykańskich co do rozmiarów, sposobu i kosztów 
produkcji soli w Stanie Michigan.

W arzelnia soli, która np. wydaje 800 beczek 
soli dziennie, kosztuje włącznie z kopaniem czy w ier­
ceniem studni około 30.000 dolarów. Studnie są od 
600 do 1100 stóp głębokie. Sól fabrykuje się mniej 
więcej w sposób następujący Za pomocą pary pom­
puje się płyn słony ze studni do cysterny, w której 
pozostaje przez cztery godzuy. Następnie dodaje się 
do niego cokolwiek rozczynu wapna w wodzie. W a­
pno upadając na dół, zabiera ze sobą części żelaza, 
wskutek czego płyn pozostaje zupełnie czystym. Na • 
stępnie przepuszcza się ropę do rezerwoaru zwanege 
„settler11 opatrzonego w ru ry  ogrzewane parą, gdzie 
się płyn dostatecznie ociepla. Ztąd zostaje on wprowa­
dzony do innego rezerwoaru zwanego pod nazwą 
„greiner“ .

Ten zbiornik bywa zazwyczaj 150 stóp długi

10 de 1* stóp szeroki i 16 cali głęboki, a opatrzo­
ny w pięć rzędów trzechcalowych ru r  parowych. Pod­
czas gdy weda słona coraz bardziej się rozgrzewa, 
krystalizuje się sól na wierzchu. Zapomocą grabi 
przyciąga się ją  do boków i wyrzuca łopatam i na 
platformy, gdzie woda z niej wycieka przez cztery 
godziny, poczem się ją  przenosi lub przewozi do spi­
chlerza, w którym w edług praw a Stanu Michigan 
musi pozostać najmniej przez 14 dni, l im  może zo­
stać zapakowaną w beczki lub miechy. Sól tę używa 
się zwyczajnie do solenia mięsiwa, ryb itd. Znaną 
jest pod nazwą „Nr. 1 fine* a w yrabianą po wię­
kszej szęśoi w Saginaw.

W  ogóle jest w obrocie fabrykacji soli w Sta­
nie M ichigan kap ita ł wynoszący 2 ,000.000 dolarów. 
Około 2000 robotników zatrudnionych fabrykacją soli, 
którzy zarabiają około 550.060 rooznie. M ała to p ła­
ca, lecz pracodawcy twierdzą, że nie we wszystkich 
solarniach pracuje się zawsze i że robotnik zarabia. 
N aturalnie zarobek właścicieli salin jest większy, ma­
ją  oni bowiem przeszło 50 procent czystego dochodu. 
W Saginaw Yalley pracuje się przy fabrykacji soli 
cały rok prawie z wyjątkiem miesiąca lub sześć ty­
godni zimą, kiedy ustaje praca dla niezbędnych re- 
paracyj. P racu ją tam  Niemoy, Polacy, Czesi, Kanad- 
czycy i kilku Amerykanów, lecz najwięcej robotników 
pocnodzi z Niemiee. Chłopcy wprawiają dna beczek 
i zarabiają od 75 c. do 1 doi. dziennie. W r. 1866 
płacono za beczkę seli miehigańskiej „Nr. 1 flneu 
1.80 dol„ za beczkę, obecnie zaś tylke o2 c. (w  Chi­
cago 85 c.).

Większa część saliu jest połączonych z ta rtaka­
mi i dlatego fabrykacja soli nie kosztuje wiele, gdyż 
do ewaporacji wody używa się pary, k tóra w tartaku 
l ie  może już być potrzebowaną, a do opału używa 
się trocin, odrzynków i innych odpadków drzewa, 
które w inny sposób nie mogą byó użyte.

Dzięki tak  oszczędnemu systemowi produkcji, 
fabrykacja soli kosztuje przeciętnie 15 centów (ame­
rykańskich, tyle, co naszych 30) aa beczkę, beezka 
kosztuje 20 centów w młynie, a więc ma fab ry k a it 
na każdej beczce 27 (54) centów dochodu —  jeżeli 
jak teraL, cena seli na miejscu jest 62 (124) eenty. 
W  p rzy p ad k u , gdy solowarnia l ie  jest połączoną 
z tartakiem  —  jeden tylko taki fab rykait sia jdu je 
się w Saginaw, —  fabrykacja kosztuje około 50 ct. 
za beczkę soli. Dawniej zarabiali fabrykanci seli nie- 
zm ierie pieniądze i niektórzy dorobili się znacznych 
majątków, jednakowoż rywalizacja Stanu New York 
przyczyniła się de zniżenia eony soli i zysków 
fabryk.

Na drugiej stronie rzeki naprzeoiw E ast Sagi- 
la w  znajduje się fabryka soli flrmy „Michigan D riry

Salt Co.“, która została założoną w r. 1877. J e s t to 
jedyna fabryka miałkie., soli w Saginaw, używanej 
zwyczajiie do solenia nabiału  i przy stele. W  prze­
szłym roku wydobyto około 75.000 beczek, które wy­
słano do Milwaukee, Chicage, St. Louis, Memphis, 
Nashville, Louisrille i Toledo , zkąd je naturalnie po- 
rezsyłano po całym kraju. Sól ta jest właściwie prze­
czyszczaną solą „Nr. 1 flne“ , mytą w oczyszczonej 
selucji słonego płynu, by wydobyć wszystkie ślady 
calium. Po osuszeniu miele się sól, umieszcza w mie­
szki, a następnie w beczki. Koszta produkcji są trzy 
razy tak wielkie, jak  fabrykacja soli „Nr. 1 flneu. 
W  powyżej wymienionej fabryce pracują 24 dziewczy­
ny, które nie robią l ic  innego, jak  tylko pakują sól 
w mieszki. Dostają one po dolarze dziennie.

Pomimo, iż sól miohigańska jest tak tanią, to 
w Stanach położonych nad oceanem atlantyckim uży­
wają soli przywiezionej z Europy, a mimo te jeszcze 
tańszej. Sól m ichigańska jednak ma być e wiele 
lepszą

■oc K ło p o t  s z a c h a .  Poczciwina perski N asr-E Id in  
—  ma kłopot. N aturalnie z kobietą —  naturalnie z 
aktorką.

Oto, jak było :
Nasr-Eddin urządził w stolicy swojej teatr, któ­

ry  formą przypominał dawne cyrki, lub też najwyżej 
jakiś teatrzyk ludowy.

I  kazał pan Persów, a Xerxesa potomek, po­
kazywać ludowi swojemu „okropne obrazy11 śm ier­
ci męczeńskiej bohaterów ziemi, której Teheran jest 
stolieą.

I  wychodzili akterowie na soenę, w rękach trzy- 
mająo odpisy swych ról (co za wygoda !) i w reeiła- 
tivaeh, lub pełnym głosem opłakiwali zgoi i wiel­
bili męstwo bohatorów, lud zaś, mając wstęp wol­
ny do teatru, zbierał się tłum nie i krzepił du­
cha, słuchając dziesięcioaktowych tragedyj, wyszedł­
szy wreszczcie z teatru, pa ła ł nienawiścią do Tur­
ków i Arabów, których uważał za tępicieli swoich 
bohaterów.

I  dnie w Teheranie płynęły spokojnie i p łaka ł 
lud z żałości, a szach z radości, że ludu uczucia 
krzepi, aż...

Aż w poważny ten nastrój weszła, naturalnie 
kobietą i harm onia prysła, a szach począł pędzić dni 
smutku i niezgody.

A było to tak.
W  podróżach po Europie spadkobierca kambize- 

sowego tronu poznał w W iedniu, czy też w Berlinie, 
śpiewaczkę, Elizę Bonndei, która junonicznemi kształ­
tami zwróciła uwagę szacha na siebie.

K roniki milczą, jak  groby stare (a reporterów 
w Persji nie m a), jak  to się stało, że siwy już w ład­

ca darjuszowego państwa u legł urokom śpiewaczki, 
dość, że Frln. Eliza gościła w Teheranie, śpiewem 
swym rozmarzając dwór cały i przyboczną gwardję 
szacha. Zmienił się porządek dnia i nocy, kwiaty, 
miast rosnąć na grządkach, słały  się pod stopami 
W iedenki, a uboga młodzież miasta traciła  resztki... 
pożyczonych pieniędzy na upominki dla Elizy. W  pań­
stwie zrobił się jakiś nieład, „coś się zepsuło1* i 
gdyby znano w Teheranie „Pierścień rodzinny11, 
śpiewanoby pewnie kuplet „Chooiaż kapitan był zgrzy­
b ia ły ...11

Ale Persowie są mniej cierpliwi od Europej­
czyków.

Pewnego poransu zjawiła się w mieszkaniu 
Fraulein Elizy deputacja, która snadź biegła w 
historji, ofiarowała nadobnej trubadurzycy (nieładne, 
ale prawdziwe określenie) ptaka, żabę i mysz.

Kiedyś te dary otrzymał Darjusz od Scytów, te­
raz posłużyły one za aluzję do panny E liz y : „pisz­
czysz, j. k mysz —  opiewała kartka — twoi przyja­
ciele skrzeczą, jak  żaby, a ty zamień się w ptaka 
i uleć stąd daleko...11

Naturalnie panna się rozpłakała, szach zm ar­
tw ił i na dworze teherańskim zapanował smutek.

Ne i poczciwina perski ma kłopot, w którym 
może się pocieszyć niowytworną, ale prawdziwą sen­
tencją : Nie m iał szaeh kłopotu, sprowadził śpie­
waczkę.

Biedny szach, dano mu damą... mata.
=  P o l ig a m ia  n a  p ó łw y s p ie  S k a n d y n a w ­

s k im .  W  chwili obecnej Szwecja i Norwegia są wi­
downią niezwykłych na gruncie europejskim zapasów. 
Obywatele tych krajów , podzieliwszy się na dwa wro­
gie obozy, staczają upartą  walkę —  o poli-mono- 
gamię. Aby zrozumieć całą sprawę, trzeba wiedzieć, 
iż nigdzie beletrystyka nie odgrywa tak ważnej roli, 
jak w tych podbiegunowych stronach. Otóż w reku 
1879., po ukazaniu się „Nory“ Ibsena, powstała tak 
zwana kwestja praw  niewieścich. Znakomity dram a­
turg  pragnie dowieść w swym utworze, iż kobieta 
po za obowiązkami żony i matki ma prawo być ko­
bietą (?), t. j. żyć dla samej siebie, dogadzając swym 
namiętnościom (!). W  reku 1884., przeciwnik Ibsena, 
Bjornson, w dziele pod ekscentrycznym tytułem: „B ru­
kuje się miasto i port11, jako tarczę moralności zale­
ca kobietom... naukę anatomii. W przeciągu miesiąca 
sprzedano 10.000 egzemplarzy tej moralnej recepty. 
Obnoszono tryumfalnie jej autora po ulicach, tezi. jego 
rozentuzjazmowała całą Skandynawię. Nie było to je­
dnak ostatnie słowo w tej kwestji. W roku 1886. 
ukazał się romans, zatytułowany „A lbertyna11, o tak 
skandalicznej treści, że policja zabroniła rozsprzedaży 
onego. Zakaz ten wywołał uliczne zaburzenia w Chry­

stianii ; tłHm powybijał szyby w ratuszu i obiegał 
ulice, wołając : „niech żyje wolność, niech żyje wie- 
lożeństw o! * Ponieważ w Skandynawii słowo żywe 
posiada większe prerogatywy od martwego, więc zwo­
lennik głoszonych w tych książkach teoryj, p. Gei­
ger sjam począł objazd po całym kraju, zyskując mo­
wami swemi licznych adeptów bigamii. Niemniej też 
zjednał im znakomity lekarz N isse i, który na pod- 
s tawie medycyny i hygieny twierdzi, iż w interesie 
dalszego j^zwoju liczebnego ludzkości, wielożeństwo 
jest niezbędnem. Rzecz dziwna i niepojęta —  wszy­
stkie kobiety stanęły po jego stronie ! Jako  przeci­
wnik tych teoryj wystąpił Bjornson i walka zawrzała 
od północy do południa, od wschodu do zachodu 
Skandynawskiego półwyspu. Coraz więcej obywateli 
zawiera podwójne, potrójne, a nawet poczwórne zwią­
zki. Rząd walczy bezskuteoznie z tym prądem. Król 
chciał niedawno cofnąć subsydja, udzielane z własnej 
szkatuły pewnej korporacji studentów, z powodu, iż 
ta  w pisała się w szeregi poligamistów, lecz został 
zmuszony cofnąć swe postanowienie, wszystkie bo­
wiem dzienniki, bez różnicy barwy i przekonań, po­
wstały przeciwko liem u, czyniąc mu największy za­
rzu t z tego.... iż jest najwierniejszym małżonkiem 
z całego swego państwa. Ktoby też przypuszczał, iż 

i tak gorąca walka zawrze wśród śniegów i lodów 
' Skandynaw ii! Mormoni muszą tryumfować, jeśli echo 

tych zaparów dochodzi aż nad brzegi Słonego je­
ziora.

=  T e a t r  g ł u c h o n i e m y c h .  Zamieszkali w Pe- 
. tersburgu głuchoniemi, od dwóch la t zorganizowali 

rodzaj klubu, w którym schodzą się w niedzielę na 
{ wspólną „gawędę11. Pomiędzy członkami tego „ciche­

go11 klubu znaleźli się amatorzy posiadający odpo­
wiednie talenta sceniczne, zorganizowano więc przed­
stawienia teatralne. Z początku szło jakoś trudno, ale 
postęp amatorów by ł widoczny, tak, że w tych dniach 
wystawione już „M ałżeństwo11 Gogola. N iewielka salka 
zebrań głuchoniemych został* odpowiednio przygoto­
waną, głuchoniema publiozność zasiadła w krzesłach, 
a głuchoniemi artyści wykonywali sztukę z zupełnem 
powodzeniem, według zdania zgromadzonych widzów, 
którzy od czasu do czasu wybuchali chomerycznym 
śmiechem. D la zwykłego śm iertelnika było to dziwne 
w idow isko: po scenie biegali ludzie wymachując rę­
kami, a ciszę przerywały tylko objawy zadowolenia 
widzów.

=  S p o s t r z e ż e n ie  f i lo z o fa . „Aforyzm, iż mowa 
j jest srebrom, został bozwątpiania wypowiedziany przez 
j głuchego, lecz nie ulega także wątpliwości, iż niemy 
i m usiał odkryć prawdę, żo milczenie jest złotem11.

Skład farb i handel materjałów 
pod „Czarnym  psem “

Józefa Hanie we Lwowie
Rynek 1. 38 we własnym domu

poleca
dla uozynlenia podłogi piękną, połyskującą i trw ałą

uznaną  pow szechnie za n ajlepszą

do zapuszczania podłóg i

GLAZURĘ BURSZTYNOWA
d o  p o c i ą g a n ia  p o d ł ó g ,  k tó ra  nada je  połysk  

i kolor za jednorazow em  pociągn ięc iem .

Wszelkie gatunki szczotek.

w
Klasę woskową utrzymują na składzie
A ndrychow ie p. A. P ukalsk i. 
B aranow ie p. E . Zucker.
Bałzu p. J .  M iłkow ski.
B ieczu p. U . K lein .
Bochni p. J .  M ichnik .
B óbrce p. B. A czkiew iez. 
Bolechowie p. M. G ottesm ann. 
Borszczow ie pan i O. A rm aty* . 
B ołszow cach p an i A . L ich tm an . 
B rodach  pp. W itkow sk i i Sp. 
B rze ia n ac h  pan i B. W rońska .

„ p. E . K lim ok .
B nczaczn p. J .  N enm ann. 
B ursz tyn ie  p . F . F rfinkel.
B urku  p. M . G oldhabe- 
Brzozowio pan i M aryniow a i Spłk. 
C ieszanow ie p. S . S p ierge l. 
Chodorow ie p. Oswald Paul*. 
ChoroBtkowie p. C. L. P re ss . 
Czerniow cach p. Igu . S chnirch . 
Czortkowie p. A . K osteck i.
D orna W a tra  p . M. T erebesy . 
D ębicy  p. S. S ered n ick i.

D oliuie pan i E . T u rte lta u b . 
D rohobyczu p. Teofil Ja b ło ń sk i. 
G orlicach  p. S. B irn,
G ródku p. A . L ippus.
G rybow ie p . A. M uszyński. 
G rzym ałow ie p. B. G enssr. 
H orodence p. J .  R. Schor. 
H usia tyn ie  p. L . B erm ann .
H aliczn  p. L. Slissholz.
Ja ro s ław in  p. J .  K rasick i.
Jazłow cu  p. F . G rohs.

„ p. O. S tra ssb e rg . 
J s z ie r ta n a o h  p. M. S ternohuss. 
J a ś le  pp . J .  P o llak  i Syn.
K rakow ie p. H . F ritsch ,

„ p. A. S chu ltz  
K ału szu  T ow arzystw o spożywcze. 
K ołom yi p. S t. Rom anowie*.

„ p. J .  R óżański.
K o m w ie  p. M . K am il.
K am ionce S trn m . p. J .  Sk lcnka. 
K olbuszow y pani F r a n c . G oldam er. 
K ańczudze T ow arzystw o spożywcza. 
K ętach  p an i M. B arysch .

K orolówce p. M. S te rn sch e in . 
Kozowej p. M J . A lte r.
K rośn ie p. J .  Lazarow icz.
K u tach  p. A. H . W eise r.
K rośn ie  p. E . S taw ick i.
Ł ańcucie p. J> C etnarsk i.
L eżajsku  p. S. P om eranz . 
L im anow ej p. E , Rozwadowski. 
L isku  p. H . F leischm ann . 
Lubaczow ie p. H. H erzberg . 
Łańcncie p. G. D anielew icz. 
M akowie p. R. T uryezyn .
M ielcu pp. A. D ębicki.
M ielnicy p. N . W eise lb erg er. 
M onastsrzyskach  p. P . DOglcr. 
M yślenicach p. W ik to r  G uttm ann. 
M ostach w ielk ich  p. B. G riiner. 
N iżniow ie pan i E . Z aręba. 
N adw órnie p. F . G riffel.
N isku  p. B ron. K asper.
N ow ym  Sączu p. J .  M iller.

„ p. W . 01exy.
O leszycach p. J .  K am ińsk i. 
Peczeniżynie p. A. Ja s iń sk i.

Podhajcach p. J .  Zim ta  następcy . 
P rzem yślu  p. A . F aliszew sk i. 
P rzem y ślu  p. M. K ru g .
P rzew orsku  p. W . Ś w ita lsk i. 
P odkam ien iu  p D. R eiser.
P ilzn ie  p. W . U ibera ll. 
Podwołoczyskaeh p. L. Jeeses. 
Pom orzanach  p. L . M a n te l 
R adziechow ie p. F . G rst.
R udn iku  p. F . Chm ielowski.
Raw ie rnBkiej p. E . A rbasbauer. 
R ohatyn ie N arodna Torhow la. 
R adom yślu  p. H . BartoszyńBki. 
R opczycach p. W . K w iatkow ski. 
Rzeszow ie p. E . G. N eugebauar. 
Sam bor. ^ p. B. Ż uław ski.
Sanoku N arodna Torhow la. 
Sędziszow ie p. L. W łodsk .
S erec ie  p. J .  D em pniaka, wdowa. 
S ien iaw ie  T ow arzystw o spożywcze. 
S kale  p. J .  H. K ohn.
S n iatyn ie  p. E . Bóhm.
S okalu  p. A. W. G rot. 
S tan isław ow ie p. W . S chafe r,

S tarym  Sączu p. A. E ssen .
S ta rem  m ieście p. K . Zygm untow icz. 
S try ju  pp. L ech ick i i K oste rk isw icz . 
Suczaw ie p. M. U n ick i.
Szczurowej p. J a n  de K ęp ińsk i. 
Sam borze p. A. K rom er.
S erec ie  p. J .  Som m er.
T arnow ie pp. W . M uldner i Spł.

„ p. T . Scharff 
T lu stem  p. W . B udziszew ski.
T u rce  p. W. K uczyńsk i.
T arnopo lu  p. B S te in , p. Skowroński 
T łum aczu  p. M . H ubschim ann. 
T arnobrzegu  p. N. G iżyńsk i.
U lanow ie p. M. D nbil.
U strzy k ach  dolnych p. W an d a  Rutkow i 
W adow icach p. J .  Pohl.
Z aleszczykach p. H . Sanocki.
Z barażu  p. J .  K aderuożka.
Żółkw i p. J .  O learezyk.
Złoczowie p. J .  K ordecki.
Żyw ca p. A . P aw luszkiew icz. 
Z aloścach  p. H . A m aran t.
Ź uraw nie p. H . F ren k el.

io b r a  r a d a l
z ł o t a  w a r ta !  — W  zdaniu
tem tkwiącą prawdę poznajemy 

szczególnie w wypadkach różnych sła­
bości i dlatego to otrzymała księgarnia 
nakładowa Richtera tyle serdeeznyol) 
podziękowań za nadesłaną ilustrowaną 
książeczkę „Przyjaciel chorych!1 W ksią- 
żeczce tej opisaną jest obszernie pewna 
ilość najlepszych i doświadozonych środ­
ków domowych i zarazem nadrukowane 
są doniesienia szczęśliwie wylcozoflyeh, 
stwierdzająoe wymownie, że bardzo 
często wystarczają pojedyńoze środki 
domowe do wyleczenia w krótkim cza­
sie cborób, uważanyeh czaeem za nie­
uleczalne. Skoro tylko chory ma w 
swem rozporządzeniu odpowiedni śro­
dek, natenczas można się spodziewać 
wyleczenia nawet z oiężkiój „laDości; 
nie powinien więc żaden chory zaniedbać 
sprowadzenia sobie za pomocą korespon­
dentki z Richtera księgarni nakładowej 
w Lipsku (Richter’s Y erlags-A nstalt in 
Leipzig) broszurki „ P r z y ja c ie l  ch o - 
r y o h “. Przy pomocy tej zajmującej 
książeczki potrafi każdy z łatwością 
zrobić odpowiedni wybór. Zamawiający 

książeczkę nie poniesie ża-
dnych koeztów. 7

KWIZDT
środek na wygubienie szczurów

i  m y s z y . 546

Na podstawie zaufania,
i'akie posiada nasz k o tw ic z n y  P a in -  
S ip e l le r  od lat 20, ośmielamy się 

zaprosić niniejszem do próby i tych, 
którzy jeszoze nie znają tego znakomi­
tego i ulubionego środka domowego. 
Nie jest to ż a d e n  ś ro d e k  ta je m n y , 
a tylko ściśle realny, umiejętnie ze­
stawiony preparat zasługująoy na to 
woale, aby go polecano wszystkim 
ci« rpiącym na reumatyzm lub podagrę, 
jako środek niezawodny przeciwko po­
wyższym słabośoiom. — Jak bardzo 
ton środek zasługuje na z u p e ł n e  
zau fan i*  nąjlepieji udowodni ta  oko­
liczność, że wielu choryeh przepróbo- 
wawszy wszystkie pompatycznie anon­
sowane leki, przecież w końcu powró­
cili do wypróbowanego Pain-Expołleru; 
albowiem przekonali się oni przez po­
równanie, że tak dolegliwości rooma- 
tyczne n.p. darcie, łamanie Kd., jakoteż 
bole zębów, głowy, krzyżów, kłucie w 
boku itd. n a jp r ę d z e j  uśmierzyć się 
dąją zapom :ą uacientA Pain-Rrpel- 
lerem. Umiarkowana cena 40 e t ,  
70 ot., a  wzgl. 1.20 zł„ oeyni go do­
stępnym i dla niezamożnych, a liczne 
izozęśliwe wyleczenia służą rękojmią, 
że się nie wyda pieniędzy na dam o. 
Jednakowoż t_  :edz się należy naśla­
dować i n ażać za p ra  dziwy jedynie 
Pain- ErpeUer zg zn&kiGm. kołwloy. 
MoŁ , go dosndć prawie we wszystkioli 
aptekach a główny skład znajduje się
w P r a d z e ,  w a p t e c e  po' 

L w
. . S ło -

t j r m L w em . a
P- Ad. Richter & Cis. we Wiednia.

L I P P M A N N A
K A R L b B A D Z K I E

P R O S Z K I B U R Z Ą C E

Śmierć szczurom.
(R attentod).

Na w yniszczenie szczurów , myszy domo­
wych i  polnyeh , skrzeczków  1 k re tó w .

Ten środek na wygubienie szczurów 
skutkuje na szezury, myszy i tym powi­
nowate zw ierzęta, gdy psom, kotom, d ro­
biu i innym pożytecznym zw ierzętom  w, 
dłn g zdania lekarskiego znpełnie nie 
szkodzi.

Prawdziwy do nabycia we L w ow ie : 
w ap t. P. M ikolascha, J . B eiiera, K. K rzy­
żanowskiego , Z. R uck era , Al. Hubnera 
J. Hankego.

Główny M ad  dla G alicji: 
w  a p te c e  P i o t r a  M ik o la s c lia  

w e  L w o w ie .
Cena sz tu k i 50 c t. a . w. 

Centralny skład w aptece obwodowej 
w Korneuburgu pod Wiedniem.

PLASTER THAPSIA
PP. LEPERDRIEL-iEBOULLEAU

K T Ó R Z Y  8Ą J l f i O  W Y N A L A Z C A M I

W ypróbow any i upoważniony do 
wprowadzania na  terytoryum  Cesar­
stw a przez D epartam ent Medyczny w 
Petersburgu.

P laster ten leoży K atary, Kaozle, 
zapalenie dychawek, płuo I opłuonej, 
bóle reum atyczne, cierpienie kręgu 
pacierzowego, etc., etc.

Je s t to znakom ity środek z powodu 
pomyślnych skutków, jak ie  sprawia 
i dlatego je s t często podrai m y i 
naśladowany.

D la uniknięcia przypadków  przypi­
sywanych zwyczajnie z całą słusznoś­
cią lekarstwom mającym między soba 
podobieństwo, w ym agać należy na 
każdym plastrze aby się znajdowały 
podpisy.

Gd

W* LW OW IE w aptekach pp. Miko- 
kolascha, W ew iórskiego, Krzyżanowskie­
go , Ruckera i B eisera; w KRAKOWIE 
w aptekach pp. Sedyka , Trauczyńskiego, 
Wiszniewskiego i Siedleckiego. 1681

Wzywa brę Jana Kobie- 
rzyckiego, syna Gwalberta i Sa- 
lomey z Olszewskich Kobierzy- 
ckich, ażeby się w własnym in­
teresie zgłosił do Anny Krzycz- 
kowskiej w Przemyślu Nr. 353 
Garbarze. 1452 1—s

Z poważaniem
A nna Mmtywtbowtha

Najlepszy środek aa przeaikedy tra-j 
wiania, leniwą wymianę m aterji i tegoż 
następstwa. Do »aiyv_Jiia na k ita ry  źo- 
h: dka i kiszek cierpienia wątroby i żółoi. 
w abm rm alnesa tworzeniu się tłuszezu, 
tworzeniu eię kwasów, polecane ogólnie 
przez lekarzy w szkatułkaoh po 60 ot. 
i 2 złr. i

N abyć m ożna: we Lwowie w ap te ­
kach pp. Beiaera, Krzyżanowskiego, P 
M.Kolsseha, A. Rappaporta, Z. Ruckera 
3kl- p ińsk iego , następnie w aptekach: 
B ia łe j, Bocku i , B orysław iu, Brodach, 
Brzeżanach, Czortkowie , Chorostkowie 
Drohobyczu, Jez ieroej, Jezierzauach, Ko- 
temyji, Krakowie, K ryuicy, Liskn, Oświę- 
simie, Przem yślu, Przem yślanach, Sam­
borze, Sion ewie, Skale, S tanisław ow ie, 
Stryju, Szciurowej, Tarnowie, Tarnopolu. 
Zaleszczykach, Zbarażu i we wszystkich 
tptókaoh G alicji — Centralna źródło 
rezsełki L lppm auna apt. w K arlsb ad z ie

u i i M a t i n .

Uniwersalne P ługi
całe z żelaza i stali
dostaroza najtaniej

Umratn i Spółka
f a b r y k a  m a s z y n  r o ln i c z y c h

P ra g :  - B u b n a

Katalogi na żądanie gratis.
F ilia  we Lwowie pod własną firmą 

ulica Gródecka 1. 61.
6 0 Ś - f

MIGRENY.— BÓLE GŁOWY.

GUARANA
pp. G rim adlt et C>«. Aptekarzy w Paryżu 

Jed en  p a k ie c ik  z p u d e łk a  teg o  
ro ś lin n eg o  i n a tu ra ln e g o  p ro szk u , 
rozpuszczony  w  m ałe j ilo śc i o cu ­
k rzone j w o d y , je s t  d o s ta teczn y m  
d o  w y leczen ia  n a jg w a łto w n ie j­
szy ch  bólów g łow y, m igreny i  ne- 
w ralgii. T on iczne  i w zm acn ia jące  
d z ia łan ie  G u a ran y  czy n i j ą  n ie -  
zap rzeczen ie  sk u teczn ą  p rzec iw  
rżnięciom żołądka.
SKŁAD w Paryżu, 8, ulica Vivienne 
i we wszystkich głównych aptekaeh.

Do nabyeia we Lwowie w aptekach 
pp. M ikolaieha, Wewiórskiego , Sklep<ń- 
■klege, B uekera i Baisera.

Meble żelazne
ogrodow e

t  e. k. uprz. nadwornej fabryki

A . K IT S C H E L T A  S M i e r C Ó W  

we Wiedniu 
po oenaoh fabryoznyoh

K ULE OGRODOW E
w rozmaitych koiorzeh i wielkeioiach 

poleca aa jtaa ie j
Magazyn szkła i porcelany

EDW. GEBHARDTA
WE LWOWIE. 1471 1 5

W a ż n e  d l a  p a n ó w  k r a w c ó w !

Panowie krawcy, którzy życzą sobie otrzy­
mać obfity wybór najnowszych próbek

materyi u  surduty i spodnie
na ubrania męzkie I dziecinne,

zechcą się zgłoś ć do fabrycznego 
•k ła lu  sukna

JOHANN GUNZBERG
Tuohfabriks - Niederlage

in GRAZ, STEIERMARK.
Próbki rozsełajn się bezpłatni — 

«,ś towary zamówione tylko za ztliczka 
pocztową. SIO i —12

Folwark Jezierzany
k o ło  B u c z a c z a

puczta i stacja kolei państwowej 
w miejscu ma do sprzedania około 
1500 metr. cent. kartofli Garuet- 
Chilli i cebulek do nasienia.

Zgłoszenia u p ra t za się adresować 
Io Z arządu dóbr Jez io rzan y , poczta 

Jez ie rzan y , dw orzec kolo Buczacza.
1473 1 3

W I N O
w 5-litrowyeh beczułkach z-i pobraniem 
pocztowem, beczułki i fracht bezpłatnie : 
Ofner cierwony 5 li tr .  zł. 2-50; dolno- 
dalmatyńekie czerwone 5 litr . z łr 2 70; 
Karlewitzer czerwony słodycz naturalna, 
5 litrów  st. 3-70; Bsdalsony białe 5 litr . 
zł 2 70; B uster Ausb uch, słodycz natu­
ralna b litr. zł. 3-50; Tekaj , rzefermen- 
towany 5 litrów  złi. 4-50. Przesyłki kole­
jowe w wiązaniach po 28 litrów  po ce­
nach zniżonych. Herechaftl. Wein-Kelleru, 
Wien , Ottakring, H auptstrasse 9.

■J30 1—7

Zakupno książek
po najwyższych cenach! eałe bibliotek 
tudzież pojedyncze dobre książki kupuje 
my ustawicznie i upraszam y o nadsyła- 
nie wykazów z podaniem roku wyuania 
»tc Antykwarnia Haim &. Goldmann Wlen I 
Babenbergsrstrasse I und 3. 981 1 2 ,

W  P o z n a n c e
poczta Grzymałów je s t do sp rie jan ia  2a 
przystępną cenę OGIER siedm ioletni 
arab, pschoiz*nia Jarczowieckirgo, sloty 
kaszt ,n dobrej budowy i pięknych ksztal 
tiw , d"bry wierzchowiec i reproduktoi 
miary 15—1. Zgłoszenia przyjmuje Za­
rząd dóbr. 1471 i —3

600 marek zlotem
gdyby Crćme Grolich ’ ie usnuęla nieczy­
stości naskórne, a to : piegi, oetudy, opa­
lenie twarzy, zajady, czerwoność osa i ni* 
u trzym ała jłeć de starośoi białą i mto- 
dzieuczo świeżą. To sie bianss! Cena fil1 
c t Główny s ,ł« d : J  Gro!i«h, w Bersie 
(Merawa). W* Lwowie w apt. Z Ruckera, 
w Krakowie z W. Redyka, w Rzeszowl 
u J. Schaittera i 8p 1012 1 - 3

• H A M B U R G S K O -A M E R Y K A N S K IE  

T O W A R Z Y S T W O  A K C Y J N E  Ż E G L U G I  P A R O W E J .
Bezpośrednia niemiecka komunikacyja pocztowa

pomiędzy H a m b u r g i e m  a N o w y m  Y o r k i e m
w każdą ś ro d ę  i n ie d z ie lę ,

pomiędzy H a v r e m  a N o w y m  Y o r k i e m
w każdy w to re k ,

pomiędzy S z c z e c i n e m  a N o w y m  Y o r k i e m
co 2 tygodnie,

pomiędzy H a m b u r g i e m  a I n d i a m i  Z a c h .
4 razy miesięcznie,

pomiędzy H a m b u r g i e m  a M e z y k i e m
raz w miesiąc.

Parowce pocztowe tego Towarzystwa dają b a rd z o  d o b r i  sp o so b - 
m ość do podróżowania w k a ju ta c h  i w ś ro d k o w y c h  p r z e d z i a ła c h ;  
H tra y m a n ic  w czasie podróży jes t z n a k o m ite .  •

Bliższych objaśnień udziela J e n e ra ln y  a je n t d la  G alle ji 
J a e .  K ła n sn e r  Oświęcim-Brody. „1996“ 635 (1—52)
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Alfred Rassl w Opawie.
Handel nasion rolniczych i leśnych, 

traw pastewnyc i koniczyn.
Oryginalna koniczyna fiancuska  tak  zw. Lucerna. 

Najprzedniejsza kukurudza am erykańska ta k  zw . Koilski 
ząb i nasiona buraków pastewnych. 676 1 - 1 0

Zboża pod zasiew
w ziarnach doborowych, najszlach stnitjszych i niezawodnych.

N asiona w arzyw n e
dla kultywowania w ciep larn i,ch  i t a  woluem polu

N asiona kw iatów .
Poręcza s ię  za świeżość, pnw dziw oić, dobroć i silę k ietk .w ania

Sprzedaż drobiazgowa w szystkich  nasion

 S k ład  w szelkich naw ozów  sztueznych, M akuchów  rzepako ­
w ych i ln ianych , C em entu portlandzkiego , T e k tu ry  dachow ej n a j­
p rzedniejszej jak o śc i, G ipsu do sz tu k a to r  i m nrow ania.
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B S S M .T - lf lM M rła a a
Nowe zdania lekarzy znakomltyoh o „Franciszka Józefa wodzie |orikiej“ według 

ogólnego uznania najskuteczniejszej ze wszystkich wód gorżkioh:
Prof. dr, Biesiadecki protouiećyk i krajowy referen t lan itam y  we Lwowie; 

„Woda gorżka F ran c itsva Józefa* działa już w małych dawkach jako pe- 
w»y roz»alniający środek , niesprawiająey bolu, nie tracący przy bli szem 
użyciu iku czności i nieprzeszkadtający traw ieniu. 1879.

Dr. Głowacki dyrektor szpitala we Lwowie: „W edług skutków otrzyma­
nych na oddziałach powsz. szpitala potwierdzam zgodaie z praw dą, iż 
f Woda gorżka Franei«zka Jśzefa“ zastugaje na szczególne uwzględnienie 
jako pewny, łagodnie działający środek przeczyszczający*. 187S\

Prof. dr. Madurowicz w K rakowie: „W cierpieniach p sło i. i gin. sp raw ia: 
. zawsze już w małych dawkach szybko i nieboleśnie zamierzony skutek*. 1879. 

Dr. War8Zauer w K r» owie, 1880, czfonek akad. um iejęt , prezes Towarzy­
stwa lekarskiego; W m ałych zadawana dozach okaaata się zawsze sku te­
czną, mogę zatem tokową polecić jak najlepiej.

C k. p o w . szpital wW iednin, V. oddziar prof. dr. D rasehego; „W nieży­
tach^ żo łądki i je lit, nawykowrm zaparciu stolca, braku apetytu, nawałach 
krw i, krwawnieach, cie pienisch wątroby i chorobach kobiecych uzyskane 
wyborne w yuiki11. Wiedeń 1873.

Do nabyeia we Lwowie u W iktora Goldbiuma E. Mendroehowieza, 
tudzież we wszystkich aptekach i handlach wód m ineralnych , tudzież u dy 
rekcji wy tytek w Budapetecie. Należy żądać zawsze wyraźnie : „Franci* bu 
Józefa wody gorżkiej*. 1455
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M ężczyzna
w sile wieku, odpowiednio 
kształcony, obznajomiony 
cjonalną choduwlą ry b  i urzą­
dzaniem stawów na nizinach le 
śnych potrzebuje zaraz posady 
leśniczego. Kaucję złożyć może 
3.000 złr.

Łaskawe zgłoszenia pod literą B. N. 
14. post restante Tarnów. '460 1 — 2

poczta Monasterzyska
ma na sprzedaż wRóżanówce 1.500 korcy 
na»ienn>ch kartofli bardzo plennych 
(Tansteinerv) po 1 zlr. 80 ct. za 10'* kilo 
z w orliem , loco stacja kolejowa Csortków 

1464 1 - 3

Konfitury
(dulczace) 

na turecki sposób wyrabiane.
Maliny biała i czerwone, wiśnie, cze cśnie 
białe, czereśn e gorzkie, truskawki i p o ­
tyczki klg. po „łr. l -4‘> z opakowaniem 
poleca handel M. Pacseńskiego w Czer- 
niowcach 862 L—10
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hm majaiKn zi
kolo Lwowa 1431 2 - 3

przy kolei i gościńcu rządow ym  położonego , kw alifikującego 
się do prow adzenia intenzyw nego gospodarstw a m lecznego

pobzukujo zamiany
na m ają tek  w zdrow ej podgórsk iej okolicy przew ażnie z la- 
eowem gospodarstw em . Położenie w sanockiej ziem i i w po- 

blizn kolei byłoby pożądane.
M ają tek  powyższy rów nież jest do nabycia w drodze 

kupna w dogodnych i korzystnych  w aru n k ach , lub  też do 
wydzierżawienia.

B liższe wiadomości udzieli i zgłoszenia p rzy jm u je  adwo­
k a t dr. Teofil S ro k o w sk i, Lwów, u l. T ea tra ln a  1. 7.
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Rok
założenia

1867

Rok 
założenia i 

1867
Pierwsza 

węgierska
FABRYKA CZAFEK

bielizny i niebieskich ubrań 
dla robotników

Emanuela Steintagera
N A S T Ę P C Ó W

Budapest, Kerepeserstrasse Nr. 18. 
poleca awe wyroby ślusarzom, palaczom 
maszynowym i kopalń nafty itd. — Nnj 
drobniejsze zloceoie wykonuje si ; sk ru ­
pulatn ie.. — Na żądanie cenniki g ratis 
i franco. 1^7 1 10

( T y n k t u r a -  K e r  a ł u n )
aptekarza Sclineid, usuwa pod gwarancja 
i bez c ie rp i'ń  w kill.u dniach wszystkie 
narośla nagniotkowe i stw ardnienia skóry 
Cena ‘/t flakonu 60 e n t . cała flaszka 1 zł. 
z przesełka pocztową o 10 ent więcej.

Prawdziwe można nabyć jedynie w 
Wieunin St. Georgs Apotheke V. Wimmer- 
gass<* N r 33 — zaś we Lwowie w aptece 
Mikolascha. 132 1 - 2 0

Szlachetne i dobre
G A T U N K I  W I N
93 wyprzedaje 1—20

z powodu zamknięcia interesu 
HEBMAN FUCHS 

H a n d e l  w in — W Ien-D8bling
z a łożony  w r  1R6^- M a r ien g as 8 g ę_ _

1 c e s e e f i e ł t i-a . p l t :rc. |1 Ekshalacja gazowa (Injekcja wprost) |
•ei leczy cierpiących na owrzodzenia płuc, galopujące suchoty, wycieńczenie i tp . j t
•I Id ea ł wyleczenia c i e r p i e ń  płucnych,_ o którym Iekar»e prawie i  ma-
2  rzyć nie mogli, został obecnie zupełnie dągnięty. Poświadczenia profe- £  
X sorów i doktorów, cieszących się sławą, setki listów  od wyleczonych, których

Wiedeń — „Hotel Metropole.“
R in g s tra sse , F ran z -Jo se fs -Q u a i. W ie lk i h o te l p ierw szorzedn  ',

300 pokojów i galonów (od 1 zł. wyżej), w inda osobowa, czytelnia zaopa­
trzona w dzienniiri w szystkich krajów (także i „Gazetę Narodową”), pyszna 
weranda, kąpiele w  D unaju i binro telegraficzne w  hotelu. S tacja tram waju 
przy domn, onmihng hotelowy przy dwercacn kolejowych. P rzy d łużnym  
pobycie pomieszkanie po zniżonych cenach.

autentyczne odpisy każdy na 
żądanie, c e l e m  niezbitego 
przeświadczenia się, ofranko- 
wane otrzym a, p o o li 1« b n e 

■fi t rozdania czasopism me­
dycznych i zastosowania w 
największych szpitalach dają 
najchwalebn ejsze ś» ia- 
daew o o zadziwiających 
■ niespodziewanych sku­
tkach  leczenia sposobem 
ekshslai-yjnym za pomocą 
przyrządu tak zwanego; 
„ R e c ta i-In je c to ra .1 Na 
dowód przytaczam y szczególni 
orzeczenia p ro f. d r . B ergeon’n 

t j  i d r . M o reP a : „K as»l, wypio_
!§ winy, dreszcz, charczenie, zwal iają 
{I do trzech dni, następnie ostają zu- 

pełnie _ sen i ape ty t wracają n
nowo Ciężar ci»ła zw ękaza

7» */i kil. tygodn owo. A 
najbardziej nużący sposób 
życia można znowu podjąć.” 
P ro f . C orniTa i p ro f. W er- 
n e jP a  : „Przy astmie natych­
miastowe złagodzenie odde­
chu R adykane wyleczenie 

często w p rę .jiąg u  8 dni.* 
P ro f . D izarden’a  Donie­
c k :  „Chroniczny ka»ar
e płucny doznawał zupeł­
nego wyleczenia.” P ro f . 
F ren cP a  z oddziału d r . 
S z tae’a :  „Dreszcz, wypo­

ciny, kaszel, wyplowiny znika­
ją  ; n! szwykły apetyt wzmaga £. 
•ię Ciężar ciała zwiększa się 

j 5 k il.” Di M’L oglin*a: ,Z  po­
ród 30-tu oierpiących w wysokim j ’ 

stopniu na owrzodzenie płuc, zostali i ■ 
wszyscy gruntownie wyleczeni.* — it

■jj Również to samo podają i pacjenci do moj wiadomości. (K uracja sama sobą 
Ti nie jes t uciążliwą, nie przeszkadza w nic>,em i poręcza skntek bez w szelk ich  !( 

złych następstw ) C. k. wy ącs. uorz. przyrząd gazowo-ekshalaoyjny t .  zw .; ( , 
(R e c ta l-In jsc to r)  * prz*piBem użycia dla lekarzy i dla w taszego uży tku , nie t  
mniej z przyborami. potrzebne n i do wytworzenia gazu, rozsyła za gotówkę 

lub za pobraniem po 8 z ł r .  — rszem  z gazometrem po 10 z ł r .  w . a .

291 D r. K a ro l Ą ltm an , i - t
|  W iedeń, V II . dz ie ln ., p rzy  u liey  M ariah ilf 1. 80.
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W ina deserowe
Villany 'skic

Za prawdziwość gw arantuje się. 
P rzesyłk i za z iczką. 

Czerwone po 18, 25, 35, 45 et. za litr .
Białe po 16, 20. 25, 30 ot. za litr .

P n  dziw- śliwowica po 35 ct. litr , w be­
czułkach po 2 5 -5 0  i 100 litrów w górę. 
Beczułki obliczam po ceuie rzeczywistych 
kosztów i przejm uję je  franco napowrót.

Józef Śchónfeld.
właściciel winnicy Yillany (na Węgrzech). 

Obstalunki upraszam w języku niemieckim. 
1033 1 - 8

Z  Z E L A Z E M
Zalecane m łodym  oaohom dla osiąg­

nięcia w z r o s t u  i r o z w o j u  c i a ł a ,  
nadaje krw i eiłęi k u l e c z k i  c z e r w o n e
k tóre  stanow ią jej p iękność; wzm acnia 
ż o łą d e k ,o b u d z ą  a p e t y t leczy o s ł a -  

ó ln e ,  b l a d a c z k ę ,  y m f ą -
:zy i

:p o w r o tu d ob ;e n i e  o 
t y z m .  s k r a c a  
zdrow ia, etc.

P a r y ż , 22, u l i c a  Dr o u o t

Nabyć można w aptece p. Sklepiń- 
skisgo we Lwowii

423 P A R I S . 1—4

WAŻNE DLA DAM!
Najnowsza metoda kroju sukień damskich, wydanie 10-te nowe 
K s a w e r e g o  G l o d z i ń s k i c g o ,  zn jduje się na składzie 
w księgarni pp. G n b r y n o w i c z a  i  S c h m i d t a ,  plac K ate­
dralny, we Lwowie. Zkąd na żądanie wysyła się i pocztą. Cena 
metody kroju sukieó 4 złr 50 ct., linijki ułatwiające bardzo 
naukę 1 złr, 50 ct., na koszta opakowania linijek dolicza się 35 ct. 
Korespondencję, w celu jakiejkolwiek informacji z autorem me­

tody proszę adresować: — Warszawa Nowo-Senatorska 2.

We Lwowie Szkoła kro ju  GŁODZinsOFGO, ulica C z a rn e c k ie j  n r- 26,11. piętro.
1468 '  2

:xxxxxxxxxxx:

J. IHNATOWICZ
poleea

wypróbow ane i niezawodne środhl 
kosmetyczne,

odszczególnion* za swe znakomite własności 7 m edalam i zasługi 
i  2 dyplom am i uznania.

P n rłr*  l r c n a A n m r  Jest to najezystsza, najdelikatn iejsza mączka 
i  l l U l  H o I c J iA Ę I j J  roślinna, przyjemnie przylega do twarzy, na­
daj* piękną naturalną ‘białeść i je s t nieocenionym środkiem  de upię­

kszenia twarzy.
Pudełko małe pudru białego 60 ot., oai z łr . a. w. będzikiem 

złr. 1-50. — Różewy dla blondynek i kremowy dla szatynek i brunetek 
małe pudełkc no 70 ct. włększe zł. 1 20, z łabędzikiem zł. 1-60.

W n r ł a  f i i n ł l r n w G  Usuwa z twarzy pryszcze, liszaje -ądziki, 
TT UU.CI U J v l i \ v V r  u »  pierzchnienie i łuszczeni® skóry, ygładza

zmarszczki, pory i dołki ospowe. Twarz odśw ieża, wybiela i wyi ikaca.
Cena 1 złr. w. a

Pilipton

modnych towarów

P R I N T F - M P S
W  s p a n i a ł o

Album illusłrowane
zawierające 554 ryc in  n ie u d a n yc h  dotąd s u ­
kien damski, , gotowych ubiorów, materji 
n a  ubiory dla p a ń , dzieci i m ężczyzn itd  
ja k  również wymienień. J po ”»a-
terji edwabnych, wełnianyeh, bawełnia­
nych, sukiennych, płóciennych tta . tta.

w y s z ł o  z  d r  u  l i .  u
i  wyseła się be zp ła tn ie  I franko  na żądanie 
zafrarikowane przestane do

PP. JULES JALUZOT & C"
iv Paryżu. 

Również wysyłają się bezpłatni, próbki 
ro in y ch  m a te r j i , składających  kolosalne 
zapasy magazynów PRINTEMPS. ( lokładm e 
OznacLyó w liżcie gatunek i  cenę)

W ysełka b ezp ła tn ie  do całej M narchii 
tro- Węgiernn,le, wszelkich yrawunk^ 

dających n a  mnioj 25 franków wartości, 
•  * opłato,', h  zto, przesyłki t  c ła  z  pod­
wyżką 15°/, od wartości.

Dom ekspedycyjny w Salzburgu  
M ozn^tplatz N r. 4.

B ó l  z ę b ó w
j(»żdego i najgwałtowniejszego rodzaju u- 
***? tr .wsl« natychm iast sławny L1TON 

< gdyby inny środek nie pomógł. Flakon 
40 * 60 ot. We L wowie w aptece P. Miko- 
lafCha, w S tryju w apt. B. Drągowekieyo.

\ alentin najsilniejsze wypadanie włosów w strzym uje, eebulki 
włosowe wzmacnia i de w ytw arzania włosów pobudza. 

Cena flakonu 3 złr. P ó ł flakonu 1 i ł .  60 ot.

nieaawodny środek na w ygub ien ie  nagnio tków . — 
Pudełko 40 ct.

po zio m k o w a  do m y c ia  t w a r z y ,
zam iast zwykłej wody, k tóra jak  wiadomo zr rie ra  wiele w apna , przezco 

skóra sta ie  sie szorstka grubą i traci przejrzystość
- ......................................* 1791 6 - ?

K opernika 
Halicka, róg W ufow ej .  — w KR 

kńieniee 1. 20. — W CZERNIOWACH Rynek 1. 2, 
oraz we wssystkicn pierwszorzędnych sklepach i aptekach.

:xxxxxxxxxxxx

włosom siwym i wypłowiałym po kilkokrotnem  użyciu 
przywraca piękny naturalny kolor. — Cena 1 zł. 60 ot.

Najm odniejsze parysk ie

Kapelusze wiosenne i lotne
poleca

M. TOPOIAK hA
we Lwowie, plac Marjacki 1. 10.

Zam ów ienia z  prowincji zaraz uskutecznia.

185 1—104 L  SPEISER , dyrektor.

T e l e g r a m  z  W i e d n i a !
Bogato iUustrowany

K A T A L O G

hurtownego składu tow arów  S. Schsina.
w Wiedniu I . Bauernmarkt 18.

okazał się właśnie i będzie każdemu na iąd an ii darmo i franco przesłany. 
Tenże obejmuje wszystkie nowości pojaw iające się na polu_ mody, jak ró­
wnież dywany i tow y płócienne.

Upraszam o dokładne podanie adresu. 1—6

SZPRYGOWAKIE MATIGO
PP.  GRIMAULT i  K«, A ptekarzy w Paryżu. 
Przyrządzone wyłącznie z liści peruwiańskiej rośliny 

Matico, szprycowanie to zasłużyło sobie w  przeciągu lat 
kilku na powszechne wzięcie. Leczy w  bardzo krótkim 
czasie najuporczywsze rsetęeski.

W  Paryżu, 8, ulica Vivietme, i w głównych aptekach.

Do nabycia we Lwowi* w aptekach pp. Mikolascha, Wewiórskiego,^ Sklepiń 
skiego, Ruckera i Beisera.

\ j c £ i c M c M c j cJ c & J cJ cj c £ 1cj L k J L j & J c '& te k \

: { T o w a r z y s t w o  p o w r o ź n i c z e
■ w -  D = 2 a d . 3 r n Q . 3 a . i ©

Stowarzyszenie zarejestrowane z poreką ograniczoną i subwen­
cjonowane przez W ysoki W ydział krajowy we Lwowie 

poleca bwoje wyroby powroźnicze:
Postronki do szli i chomąt, liee , szle parciane i w skórę obszyte, 
naszelniki z łańcucham i, ożdzienice, krowianki i wolowody, linew ki 
i pawęzniki do wozów, lin y  do kafarn, gorzelni, kopalń i eią- 
gnieaia ciężaru, sznary do bielizny, szpagat różnej grubości. 
Gurty tapieerskie konopne i jutowe. Ham aki (H angenm athen), 
sieci różnego rodzaju do ry iu łostw a  i  polowania, s iee i na konie 

(m aski) od m ach.
Na szczególniejszą uwagę zasługują nasze bardzo tanie eho- 

dniki szpagatowe na wschody i kurytarze, przewyższające pod 
każdym względem  wszystkie tego rodzajn wyroby fabryczne 
z kokosa i ja ty , pasy maszynowe tańsze o 50•/<> od skórzanych 
a w iele od nich siln iejsze i gurty do obijania wózków, trw alsze 
od wszelkieh tego rodzajn wyrobów koszykarskich.

Oprócz nowyższych wyrabiamy wszystko co w zakres powro- 
żnietw a należy po cenaeh jak najnmiarkowańszyeh.

Cenniki na żądanie gratis i oplatnle
D y r e k t o r , :

783 2-12 Ks* Leon Pastor.
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F r a n c i s z e k :  T i t l
i towarów wełnianyclt

w Bernie TMorawa) Grrosser Platz Nr. 19
poleca ~wój najlepiej dobrany skład na każdą porę rokn, jako te i snkna 
na całe wyprą i kostjnmy liberyjne tak  d la  służby p ań stw a , jako 
też dla uraęaów l& sow eh, straży ogsi*wych i t .  d. Wzory bezpłatni*.

* a  Z a . l o A o n y  r .  1 8 4 3 .  *  813 1—24

*
X
i
X
Xxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx

oreczenie prawdziwości
naszych od 35-cin lat 

pod względem doskonałości i skuteczności bardzo chlubnie  
uznanych szczególności:

Dr. Su in  de Boutem arda

aromatyczna pasta do zębów
najpowszechniejszy i najpewniejszy środek do konserwowania i czyszczenia 

zębów i dziąseł, w »/, i «/„ paczkach po 70 i 35 ct.

Dr. B orchardta

aromatyczne mydło z io łow e
najsknteczeiejszy środek na tak  n iem iłe : „piegi, wypryski, pęcherzyki, łH- 
p ie i i inne nieczystości skórne*, tudzież na „kruchą, suchą i żółtą cerę“ 

zarazem doskonałe „m ydło  toaletow e*1 Zapieczętowana paczka 42 ct.
D r. B ć rin g n ie rą  „Olejek na włosy z korzeni ziół* dla wzmocnienia i kon- 

serwuwania włosów na brodzie i głowie, flaszka 1 złr.
P ro fe so ra  d r . Ł indesa  „Roślinna pomada laskow a-podnosi połysk i gibkość 

włosów i nada e się zarazem do utrzym ania przedziału we włosach, 
w oryginalnych sztukach po 50 ct.

B alsam iczne m ydło  o liw ne odznacza się nwem ożywiającem oraz konser- 
wuiąeem tizitłanie u na gibkość i miękkość cery , w paczkach po 35 ct. 

D r. B erln g u ie ra  „Aromatyczny wyciąg koronny” jako wyborna woda perfu-
orzei wiająca ciało, w oryg. fla-mewa i do mycia, wzmacniająca 

szkach po I  z łi. 25 ct. i 75 ct.
D r. H a rtu n g a  „Pomada ziołowa” dla wzmocnienia i ożywienia porostn w ło­

sów w zapieczętowanych i w szkle stemplowanych sło ikach po 85 ct. 
P r .  H a rtu n g a  „Olejek z kory chinowej” dla konserwowania i upiększenia

w szkle stemplowanych słoikach po 85 ct.
orzechów ziem nych” sztuka po 

Poleca się szczególniej na chro- 
dzieci.

włosów, w zapieczęt,
B rac i L ed er „Balsamiczne mydło z olejku 

w je ln e j paczce 8 0 ct2o ct., 4 sztuki
pawą i popękaną skórę i delikatną cerę, osobliwie u kobiet

Jedynie sprzedają po powyższych cenach oryginalnych ; we 
LW OW IE w aptekach Z. Ruckera, J . Beisera, P. M ikolatcba 1 J . W ew iór- 
skiego; w Białej w aptece E. K elera w Brodach u aptekarza Adolfa L atei- 
nera ' Wilhelma Lsndsberga; w 3rzeżanach n B Fadenhechta, w Czarnio- 
wcach u ign . Schaircba, w D-ohobyczu W iktor Raszka apt.; w Grybowie u 
A. Muszyńskiego; w Jarosławiu w apt. W iktora v. Rohma; w Kołomyji n 
K. Ladena i w apt E. Stencla; w Ropeczyńcach w aptece M aksymiliana 
Redera; w Krakowie u W. Redyka i F r. Sobierajskieeo. aptekarzy; w Lisku  

apt, E. Moszczeń8kiego ; w Myślenicach w ap t Wł. (łum ińskiego; w No- 
wymtargu n K Laura; w Przemyślu u E. M achał“k ;e?o; w Rzeszówie u Ign. 
Scbaittera i Sp.; w Serecie u J . De_łpniaka; w Sokalu w apt. W ysoczańskie- 
go; w Stanisławowie w ap t. Jana  Macury. A B eilla i A lbina Amirowicza; 
w Tarnopolu u F r  Jam rogiew icza apt.; w Tarnowie n H. Wierzyckiego.

f Przed naśladowaniami D r. B o rc h a rd ta  „Mydła 
.  ziołowego” i D r. Suin de B o u tem ard a  „Pasty do 

zębów* ostrzegam y niniejszem szanownych kupujących usilni*.

Raymond &  Gomp. w  Berlinie,
o. k. w łaściciele przywilejów. 786 2 - 1 0

M i e j s c e  l e c z n i c z e  S a l z b r u n n
na Szil̂ zÔ -u..

Stacja kclojna (2 godziny drogi z Wrocławia) 407 metrów nad morzem, łagodny 
górski k lim at, odzna-za się przez swoje alkaliczne źród ła  pierwszego stopnia, 
przez swój zakład iętyczny (mleko kozi*, owcze, ośle) Zdrojowy ten  zakład bywa 
n ieu itann ie  i skutecznie ulepszany d la  zadośćuczynienia w szelkim  .ymogom, 
orzez powiększenie i upiększenie Ł A Z IE N E i i mieszkań D ziała skutecznie przy  
słabościaoh gardlanych. płucnych i żołądkowych, przy skrofułs ih, cierpieniach ne­
rek i pęcherza, podagrze i hem oroi ach; działa także skutecznie dla niedokrew nych 
i rekonwalescentów, Najlepszy sezon wiosenny i jesienny. Rozsyłka znanego od dawna

n h p r h r i i n n (< Przez P" iw F arbach  i Strikboll w O ber-Salzbrnnn. Wykaz 
; ;U U w l  I I I  l l l l l l  pomieszkali przez „F ttrstliche  B runnen -Iu spection .”

l / n f i u f f  w książęcym zakładzie żętyoznym, sporządzany przez doświadczonsgj 
i la O I I I  aptekarza ped specjalną kontro lą lekarza zdrojowego. 1007 1 -  12

Osłabienie, choroby nerwów, tajne grzechy młodości i  wybryki.

D r .  W  r u n a

proszek peruwiański

Najlepszy i najtańszy pokost na drzewo!

L a k ie r  k a r b o lo w y
(C arbolinem n)

brnuatnaweg) koloru, pomimo ie  wsysa się w drzewo, ie  ezyni tegoż s tru k ­
turę wiioozną, przez co przedm ioty bardzo dobrze wyglądają

chroni trwale od wpływów powietrza i zepsucia
i dlatego szczególnie nadaje się do lakierowania sprzętów rolniczych, ogro­

dzeń, parkanów, bram itp .
i rospekty i wzory g ratis W

P A U L  H IL L E R  &  UOMP.
W i e n ,  IT7*., ra-KTorittenstraese 20.

F a b r i k :  B r n n n  a .  G . 134 2—20
Flaszka */* litra  25 «t.

(wyrabiany z ziół peruwiańskich)
Proszek peruwiański jest jedynym, aieby osła­

bienie narządów płciowych i porodowych, a tem sam em  u 
m ężczyzn impotencję, i u k o b ie t niepłodność nsnnąć.
P roszek  peruańsk i je s t  ta k ż e  n iezaw odnym  przeciw  wywo­

łan y m  osłabieniom  w sk u tek  u b y tk n  soków i k rw i przez pom a­
zan ia , onam ię, dalej przeciw  chorobom  nerw ów , a to :  o słab ien iu  
zm ysłów , ubyw anin  s iły  w o rgan izm ie , w k rzyżach  ; g rzb iecie  
pacierzow ym , bolom w p ie rs ia c h  i głow ie, m ig ren ie , ospałości, 
p rzy tęp ien iu  um ysłu , za tw ardzen iu  uporczyw em u, d rże n iu  n e r ­
wowemu w ręk ach , w nogach i n iedokrew ności i t. p.

Żadeu środek  znany w m edycyn ie , n ie  w yleczą ta k  pew nie 
i  zupe łn ie  w pow yższych chorobach , ja k  d r. W rn n a  „P ro sz e k  
p eru a ń sk i11; —  nieszkodliw ość poręczona.

C ena pudełka w raz z p rze p isem  użycia  1 z łr .  80 ct.
Skład we L w o w i e :  w apt. Z. Ruckera, w ap t. pod „Gwiazdą* P . 

M ikolascha; w K r a k o w i e :  W. R edyka; w K o p y c z y ń c a c h  Redl •. 
w C z e r n i o w e a e h :  u J. (Joliehow skiego; w T a r n o p o l u ;  w apt. J . 
Jam rogiewicza — Główny skład wysyłkowy u Al. Glschnera, aptekarza 
zur W eilburg w Baden (W eikersdorf) pod Wiedniem. 54

Bez szczotki lśnA^ce Touit̂ .
R y s z a r d a  G a e r t n e r a

p ły n n e , fran cu sk ie , n iep rzem akalne

Moment czernidło
(Glanzwichse), które nawet w wilgoci nie trac i połysku. 
Jedynie urzędów ie zbadany i uznany jako skórze nie­
szkodliwy preparat.

Cena flaszki 50 ct. W y sv łk r: 2 flaszki 1*30, 6 fla­
szek 3 zł., 12 flaszek 4-80 opłatn ie. Należy uważać na 
znak ochronny. 1564 1—16

F a b ry k a :  Eich. Gaertner we W iedniu, 
G iselastrasse Nr. 4 w parterze.

we Lwowie u  Józefa  H ankego  i u A lojzego H fibners.S kład

LWUW1E w sklepach własnych ul. K opernika 1 3, 
ul. Halicka, róg Wi-lowaj. — W KRAKOW IE Su-

V\ o L w o w i e  skład gtęw ny w m agazynach P. K. MIKOLASCHA, 
i n w szystkich aptekarzy, fryzyerów  

i m agazynach perfum.

Puder
ryżuwy speoyalnle

PPZT3  OTO WANT Z BHUUTKn
Frto* 0b>" j-a t , Fabrykanta Perfum

PA R YŻ, Ulica de la Paix, 9, P A R Y Ż

Xj- ,
#. k. uprzywilejowany właściciel 

VII. Seidengasse Nr. 3. Wien

FABRYKI WÓZKÓW DZIECINNYCH
krzesła wózkowe dla chorych tak dla dzieci j- k  
i dla dorosłych, dla ehorych i rekonwalescsn- 
tów. — Cenniki franeo i g ra tis . 1436 1—6
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te kwiecie
k tó re

każde obucie skórzane
utrzymuje w stanie trwałym.

Można nabyć we 
wszystkich handlach Austrji i  Węgier

PRZE8TROGA.
Ponieważ moja winieta przez 

zamieszczenie medali i orła jest 
często naśladowaną, ażeby więc 
Publiczności wyrobić przekonanie 
iż to ozernidło do obuwia jest 
m o je g o  f a b r y k a t u ,  widzę się 
spowodowanym zwrócić uwagę 
P . T. Publiczności na owe b e z ­
w a r to ś c io w e  fabrykaty i upra­
szam wyraźnie żądać:
St. Fernolendt’a fabrykatu

i tylko taki przyjąć , który jest
owyższą winietą i nazwiskiem Fer- 

nolendt opatrzony. 1
We Lwowie prawdziwe do nabycia 

<i pp. kupców: K aro 'aB ałahana, K ro ­
la Bayera. Jos. H*nke?o i Al. Hubner*

Hf
►5

i  i

Założony 
w roku 1840. $ Założony 

w roku 1840.

Zakład składowy 
i  w y po ż y c z a ln y
Pianino-Harmonium

P n tb a k  N e iis c le  1 Sp
k. nadw. liw eranc:

V M d f p p i  B den
[. Bncker- Bahn-I.
itrag ie  7. gasse 23.

A nna Calllag

z moimi 185 ctm. długimi, olbrzymimi 
włosam i,które uzyskałam przez 14-mie- 
sięezne użycie pom ady, przezetnme 
wynalezionej, składam  najlepszy do­
wód, że pomada ta  je s t jedynym śro d ­
kiem przeciw wypadaniu rtosów  a 
przyspieszającym  porost włosów i 
wzmacniającym skórę włosową na g ło ­
wie. Pomada ts. dalej wywołuje n m ęż­
czyzn piękny, silny porost brody, a już 
p-> krótkiem  użycia nadaje włosom na 
głowie i brodzie naturalny połysk i 
gęstość, oohrnniając takowe przed s i­
wizną do późnej sta .ości.

Cena słoika 50 ct 1 złr. i 2 złr. 
Rozeełka codz<enuie za poprzedniem 
nadesłaniem kwoty w gotówce lnb za 
poborem pocztowym 13ń 1—20

Csillag i Spółka
Budapest, KSnigsgasse Nr. 52.
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w e L w ow ie , p lac  Marjackl
w gmachu Banku hipotecznego, vis-a-vis H otelu George’a 

poleca
Najmodniejsze eleganckie parasolki 

i en-tout-cas po 2, 3, 5, i 6 złr.
do najbogatszych w wielkim wyborze

Parasole angielskie no70gVr71Sn&u.toioatpar-gon)i  t . d.
W IE LK I W YBÓR

NAJMODNIEJSZEJ KONFEKCJI DAMSKIEJ
to je s t :

S ta n ik i i nowomodne b lu zk i (J e r ­
sey) począwszy od zł. 4.50 do bo­
gato ubranych je te tam i 

P a le to c ik i » różnych angielskich 
m aterja  ów oraz z m aterji tr ico t 
począwszy od z łr 12. 

N ajm odniejsze p ła s z c z e , Dolm any 
i  R o tundy  w wielkim wyborze po 
18 i 24 złr., itd.

K apelusze damskie filcowe po 4, 
« i 8 z łr .

G orsety  li tylko fraucnski po 6-50 
E ch a rp es  i  C husteczk i sznelowe 

i jedwabne po 3 5 i 6 z łr  itd . 
Wielk' wybór N ajm odniejszych 

W achlarzy  po i. 2 i 3 z łr. do 
najbogatszych z p iór strusich  

G orsety  franco skie po złr 6"50. 
R ękaw iczk i damskie o 2, 3, 5 i 10 

guzikach, o o z łr . 1 30, 1-50 itd. 
r  kaw iczk ł męskie, znane z dobre­

go gatHnkn po z łr . 130  i 180, 2. 
K apelusze  męskie fiilcowe najno­

wszego fasonu, czarne, bronzowe 
i ponielate, po złr. 2, 4 i 5. 

C y lind ry  H abiga po złr. 9.
K oszule męskie b ale, pięknie wy­

kańczane po złr. 2*75 i 3 50. N aj­
m odniejsze kołnierze i mankiety. 

W ielki wybór k ra w a te k  męskich. 
C hustk i batystow e, płócienne i fu ­
larow e, pół tnzina po złr. 2 do 
najcieńszych.

Pończochy franc. kol. fil d’ecosse 
wi wszystkich najnowszych kolo­
rach i jedwabne po złr. 1*50. 

S k a rp e tk i augieisk. fil d'ecosse weł­
niane i iedw. tuzin złr. 7. 8 , 9 itd . 
K a fta n ik i fil decosse wełniane po­

cząwszy od 1 z łr . do najlepszych 
jedwabnych.

Po

Zamówienia zamiejscowe uskutecz­
niają się odw rotną pocztą.

Magazyn został zaopatrzonypowrocie z zagranicy

w b a r d z o  wielką i l o ś ć  n o w o ś c i
prawie w każdym artykule.

3 3

Nowa Drabina transportowa
dla straży ogniowych na 4 kołach, 12 ms 
trów wysoka do ob»ługi trzech  łudzi, 
knm pletna jest nader tanio do nabycia u 
ED. M ACHANA, inżyniera, we Lw»wie, 
plae B ernardyński. 29 1—6

Kraj. Zakład leczniczy

Rohiłsch-I
S a n e r b r o n n

W STYKJI 
stacja kolei połudn 

Poltschach

Pora trwa od maja 
do października

Tempelquelle *  Styriaquelle
Od w ieluset la t słynne 

szczaw iki w p o ł. z so lą g lan b ersk ą . 
Zakład picia  wód i  kąpielowy lecenicty , 

wodolectni :a, kuracja źętyczna itp. 
G 'ów nie wskazane

w  c h o r o b a c h  p r z y r z ą d ó w  t r a w ie n ia
WYGODNY POBYT 

PR 03P E K T A  DARMO PRZEZ DYREKCJĘ

I I

i
i
i

E. MACHAYSKIEGO jl

K a fta n ik i, Spodnie i  S k a rp e tk i 
systemu prof Dr. Jagera.

Szale him alaya ang. damskie. 
K o łd ry  a rg ie lsk ie  w m w ych -,o ■ 

rach od złr. 10 oraz z sierści w iel­
błądziej systemu d ra  J  Jagera. 

K alosze angiel. d la pań i panów. 
Wielki wybór A lbum ów  i R am ek 
od najtańszych do bogato ozdo­
bnych.

K u fry , to rby  i neoesairy do po­
dróży w wielkim wyborze.

W ielki skład

prawdziwej perfum erji
F ran cu sk ie j i  A ngielskiej 

tylko z fabryk 
renomowanyeh za granicą. 

W ielki wybór

Biżuterji francuskiej. 
SKŁAD WODY KOLOŃSKIEJ

po cnt. 50, złr. 1, 1 50 i 3. 
W IELK I SKŁAD

W Y R O B Ó W  z BRONZU,
p o r c e l a n y ,  

cłi I r z e w a  1 s k ó r y .

dERBATA Souohong
li  w jednym  ale bardzo dobrym 
gatunku 1 ft. 4 zł., '/ .  ft. 1 zł.

Ceny bardzo przystępne.

*
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C. k . n p r z y w . p a te n to w a n a

przepaski* na przepuklinę
b ez sprężyn z  pelo ten ow ym i gazikam i.

Tą zupełnie sow ą konstrukc; ę przepasek 
mogę ze i okojem poleci6 każdemu cierpi

   J3SI cemn na przepnklinę (Brncń) uawet tym,
którzy od 'aw na i w wysokim stopnin są 
chorzy, a ciężką pracą obarczeni, jako naj- 

%  'A  pewniejszą, najpraktyczniejszą i najdogodniej-
'K  0  szą przepaskę przez wszystkie powagi lekar-

skie -znaną
Na jedną stronę za sz to tę  5 zł. 50 c t., n i  obie streny  za I ta ­

kę 10 zł. Podanie m ia ry : 1. Objętość w okclicy bioder sentim str.
2. Gdzie leży przepuklina na prawo czy na lewo, ezyjpo obu stronach.
3. Wielkość przepukliny w przyb iżeniu np gęsie Qlub kurze jajo , 
wielkość pięści etc.

O. N e u p e r t  N a c h fo lg e r ,  Bandagenfabrik,
Wlen, Stadt, Graben 29 (im I i n e r n  des T rattnerhofes)

Posyłka z ii lu s tr . sposobem użycia uskutecznił się za pobraniem 
pocztowem, ezybko 199 1—35

Z powodu obfito- 
tości gaza kwasu 

węglowego
Q Tern.p© lq/a.elle I

napój, a z winem lub sokami owccowemi zmięszany

>kie bardzo wy­
borny dyetetyezay

najprzyjem nlcjsay napój orzeźwiający. | t_ 14179 _________________________
Napoje z obu zdrojow do nabycia we wszys kich z m e z u r h  handlash wód 
miueralnyoh w państw is anstrjacko-w ęgierskim  i w d y rek c ji w S au erb ru n n .
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Należy zawsze żądać wyraźnie:

l i i e b i g
Company

EKSTRAKT MIĘSNY.
Wyciąg tei jest wtedy tyko prawdziwy.

■ąJwrisH sdsasessiila nst plsrwssyeb w/iuwseb iwlstswjcii 
od ro ta  ISS7 pocsęwmy.

I ileb ira  Ekstrakt mięsny 
sło ty  do natychmiastowego 

przyrządzenia doskonałego 
rosołu posilnego, jakoteż do 

poprawienia i zaprawienia 
smaku wszelkich rosołów, sosów, 
jarzyn i potraw mięsnych, i 
przysparza zarazem w gospo­

darstwie domowem przy 
należytćm użyciu, metylko 
nadzw yczajną wygodą 
lecz także Tielki zao­
szczędzenie. — Wyciąg ten jest 

te ł  niemniej znakomitym 
środkiem wzmacniającym dla 

wątłych i choiycn osób,

jeżeli obok 
wyratouypodpis

na etykiecie Każdego słoika w n ie b ie sk ie j  barw ie się znajdnje.
Główny skład Towarzystwa Liebiga(Compagnie Lietbig) dla Austryi-Węgler:
Karol Berek, c»k. austr. nadworny do>stawca w Wiedniu,

X, ' W o l l z e i l e  ©«

Główne składy u C h. G rossnass i  S p ó łk a  i P io t r a  MJikolasch:. we Lw»wi
   22 2 - 1 2

K ajw yż iz e  o d z n a cz e n ia  na  p ierw szy ch  w y s ta w a c h  ś w ia to w y ch  
od ro k u  1807 p ocząw szy .
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KĄPIELE SOLNE LUHATSCHOWITZ
■ w  I M I o r a r ^ ii

w r  Alkaliczno-solse (muriatyczne) zdroje lecznicze, zawierające jod, brom i 
żelazo, kąpiele i inhalacje.

Mleko owcze, świeże mleko krowie i zakład źęłyczny, I’/ , godziny drogi od s ta ­
cji kolejowej węg. Brod, połączenie z każdym pociągiem.

Otwarcie sezonu 13. maja 1888. ~ i N f
Z komf u-tem urządzone pomieszkania, s ta ła  kanela. stowarzyszenie zabawowe, 
4 p raktykujących lekarzy kąpielowych, publ ezna apt.-ka P r^si^k ty  d»r- 
no — Ob żaiunki n> p< m ieszkań'a przyjm uje „grabieli Serenyi’sche Cur- 
Inspectior O bsta'unki na wody m ineralne Brunnenversendung w Luhatscho- 

^  Witz. Urząd poeitow y i telegraficzny. 918 1 — 3

: S

I

I I
■l

i i !

P erła  K arpat w górnych W ęgrzech jes t od sta®!* kolej 
nej Tepla-Trenczyn-C iepliee kolei W aagi oddaloną 0 20 
minut. - z Krakewa naO derberg  Sillsim o 9 goJzin 
drogi, posiada 32* R. i je s t najleostą  i na 
silniejszą kąpielą przeciwko cierpieniom 
reumatycznym i podagrze. Po«i*da 
piękny du ły  park, wodociąg 
ź ród lany , dobre Y \
s ik a n ia , restauracje 

i przecudną
okolicę V S .Ó > Y ^

'  zb y tk iem
i pod każdym

W

W  tym  
sezo n ie  lo s ta n ą  

o tw arte  po raz  p ierw szy  
now o w ybudow ane  łaz ie n k i 

„ham m am * u r ią d z o n e  z w schodn im  
bardzo  e le g a n c k ie  k ab in y  oddzieln®  

w zg lęd em  godne podziw u. Po w sz y s t­
k ic h  opraw ie w ięk szy ch  s ta c ja c h  ko lejow ych  bą do nabycia

b ile ty  d la  ja z d y  tam  i  n apow ró t po zn iżo n ej cen ie . Sezon rozpoczyna
się  z d a iem  1. m aja .

P ro g ram y  i lin s tro w a n e  ro zsy ła  z a rząd  kąp ie low y  d a m o .

Właściwa w tym kraju rozpowszechniona 
słabość, jest złe trawienie.

Modne kuchnie i modny sposób życia stanowią przyczynę tego cierpie­
n ia , które nas niepostrzeżenie opanowuje. Niektórzy uskarżają się ua ból 
w piersi lub w b o k u , czasem także na boleści w krzyżach , czują się być 
znużonymi i śp iącym i, m ają zły smak w ustach , szczególnie zrana ; rodzaj 
lepkiej śliny zbiera się ua zębach; apetyt ich je st zły, w żołądku leży im 
coś, jakby  jak i ciężar, a czasami uczuw aj, w dołki, żołądkowym jak iś nie­
określony rodzaj b o lu , który się przez użycie pożywienia usuw ać nie da. 
Oczy napadają, ręce i nogi zimnieją (oziębiają się) i bywają lepkie, po chwili 
przychodzi kaszel, z początku suchy, po upływie wszakże kilku miesięcy 
towarzyszy m u zielonawu flegm a, dotknięty czuje się ciągle znużenym , sen 
zdaje się nie spraw ia mu żadnego spokoju; wtedy zdaje się nerwowym, roz 
jątrzonym i kapryśnym , przykre uczucia opanowują go; gdy się raptem  pod 
n ie s ie , czuje zawrót i zdaje mu s ię , jakoby cała głowa mu się k rę c iła : 
wnętrzności jego byw ają zatkane , skóra jego bywa czasami suchą i gorącą 
krew gęstą i nieobiegliwą, białko oczne nabiera barwy żółtawej; mocz bywa 
rzadki i ciemny, a po dłuższem przestaniu zostawia o sa d ; chory następnie 
często j a d a . uczuwając raz słodlii raz kwaskowaty smak, a często towarzy­
szy bicie s e rc a ; jego wzrok bywa osłabiony, p łaty  w iją się po przed oczy 
i bywa dotknięty uczuciem ciężkiego znużenia i wielkiej niemocy. "Wszystkie 
te symptomata zmieniają się stopniowo, i można p rzypuśc ić , że prawie je 
dna trzecia ludności tego kraju na jedną lub drugą formę tej słabości cierpi. 
Przez użycie ekstraktu  S h ak era , przybiera wszakże ferm entacja żywności 
takie rozmiary, że słabem u ciału  pożywienia p rzybyw a, a dawniejsze zdro­
wie znowu n as ta ji, skutek tego lekarstw a je st rzeczywiście cudowny. Miliony 
i miliony flaszek już w yprzedano , a liczba świadectw, które zbawienną siłę 

L te j medycyny podnoszą, je s t nadzwyczajną. Setki chorób, które różnorodne 
k nazwy noszą, są przyczyną niestrawności, gdy jednak to ostatnie złe się usu ­

n ie , to znikną i inne , bo te są tylko symptomami prawdziwej choroby. 
Lekiem je st ekstrakt Shakera. Zaświadczenia tysiączne, które o leczniczych 
w łasnościach tegoż chwalebnie się w yrażają, dowodzą togo bez wątpienia. 
Środek ten przewyborny je st we w szystkich aptekaoh do n a b y ta . Osoby 
cerpiące na zatkanie (obstrukcję) potrzebują Seigla pigułek przeczyszczają­
cych w związku z E kstrak tem  Shakera. Seigla pigułki przeczyszczające 
usuwają obstrukcję, rozpraszają febrę i p rzezięb ien ia, uw alniają od bolu 
głowy i zapobiegają żółtaczkom. K to takowe raz wypróbował, pewnie użyje 
je i nadal. Skutkują one zwolna i bez boleści. — Cena 1 flaszki E kstrak tu  
Shakera zł. 1 2 5 , 1 pudełeczko „Seigla przeczyszczających pigułek" 50 ct.

"Właściciel „EkstraK tu S hakera" i Seigla p igu łek :
A. J. WK_TE, Limited London 35 Faringdan Read E . C.

Główny skład i centralne biuro ; J a n  N e p . H a r n a  apteka „pod Złotym 
Lw em " w K rom ieryżu na Morawie i po największej części w aptekach 

państw a austrjackiego. 83 a

Znaną j owszechnie Szanownej Publiczności

Restaurację i Handel Win
pod „Złotym Jeleniem"

przeniosłem  z domu pod 1. 17 przy nlicy K rakowskiej

R V  pod „Trzy Korony"
przy ulicy Trybunalskiej.

0 kuchnię doborową, smaczną i zdrową postarałem się. 
Piwnica obficie zaopatrzona

v  z i l o i t e  Wina liniowe i zasrani cne
firm pierwszorzędnych, które sprzedaję we flaszkach i na miarę.

Pi w o  P i l z n e ń sk ie  i O k o c i m s k i e
wprost z beczki.

Objąwszy także pod własny zarząd znajdujący się w tym  samym damn 
HOTE GARNI, zupełnie odrest uruw aleir i urządziłem  świeżo, według wizel- 
kich rym ogów  i ku zupełnej wygodzie Szanownej Pnblicznośei.

Odpowiedni* urządzone pokoje na większe lub mniejsze zebrania w każ­
dym czasie do dyspozycji. Z szacunkiem

W ilhelm  B reitm ayer,  restaurator. 
(Przez centralny biuro ogłoszeń) 1457 1—5

1439

Groch poiny olbrzymi
MAMIJTH z i e lo n y  m a r s z c z o n y  1 0 0  k i lo  po 18 z ł r .  
IM P E R A T O R  b i a ł y  „  100  k i lo  p o  15  z ł r .

1—5 obydw a g a tu n k i bardzo  słodkie —  poleca 
g łó w n y  s k ła d  n a s io n  i  r o ś l in

S t a c ł l i e w i  c z a  we Lwowie.

Bergera medyczne mydło maziowe.
zalecone przez powagi medyczne z wielkiem powodzeniem uźywan* je i t  we 

wszystkich pańs wach Europy na
w y r z u t y  s k ó r n e  w s z e lk ie g o  r o d z a jn

oso„liwie przeciwko chronicznym krostom , parchom , łupieżom i wyrzutom pasoży- 
tnym  '.-dzież na czerwoność nosa, odmrożenie, pocenie ló g , i papry we włosach. 
BERGERA MYDŁO MAZIOWE zaw iera4 0 prc. s m o ł y  d r z e w n e j  i r ó ż n i  s i ę  
od wszystkich innych smołowych mydeł.

Przy uporczywych cierpieniach nżywa się tLkże

B e r g e r a  m y d ła  m a z io w o -s ia r k o w e g o
które ma wielką wartożó medyczną, i różni zię od innych m ydeł smołowych za- 
granicznycn.

Łagodniejszem „mydłem smołowem* do usunięcia wszelkich
n i e c z y s t o ś c i  p ł c i

liszajów i pryszczów n dzieci, tudzież jako doskonałe mydło do mycia i kąpania 
w codz ennem użyciu i e s t :

B e r g e r a  g ly c e r y n o w e  m y d ło  m a z io w e ,
które zaw iera 35•/, glyceryny i je s t perfumowane. ____

Cena kawałka każdej sorty  35 ct. z broszurą. " W  
Z innych medycynalnych i hygienicznych mydeł zaleoają zię i zasługują na 

uwagę następujące:
Nowe Bergera mydło ichthyolowe przeciw reumatyzmowi, czerwoności oblicza 

i słabościom skórnym. Cena 7 ct
Nowe Bergera mydło przeciw piegom, specjalny bardzo sknteciny środek 

prz.clw  p> eg im . Cena ftO ct.
Bergera . ydlo benzoesowe 40 et. 

do udelikatuienia cery.
Bergerd mydło boraksowe 35 ct 

ua pryszcze i piegi,
Bergtrc mydło karbolowe 40 et 

do w ygładzania skóry i dziobów po o- 
pie, tudzież jako mydło desinfekcyjne 

na wszystkie choroby infekcyjne.
Bergera myało jodowo-potasowe 55 

ct. na puchlinę grnczołów, doi gardła, 
wole, tudzież na przypady goscowe i re­
umatyczne.

Bergera mydło jodowo-siarkowe 45 
et przy_w rzodach syfilitycznych

Kto chce
swój m ajątek korzy-tnie sp rzed ać , »ydz e- 
rża-vić lu b  z a m ie n ić ,  raczy z tom  udać 
się  do A n to n ie g o  T e o d o r o w ic z a , we Lwo­
wie tilica Cytadelna 3 . 860 2 - 3 0

Ber gera mydło stołowe 35 et. do 
kąpieli arom atycznych

Bergera mydło naftowe i  nafłolo- 
wo-siarkowe 50 ct. n ac ie rp ien ia  naskórne.

Bergera mydło piaskowe do nacie­
rania skóry.

J. & S. KESSLER w Bernie
przy ulicy Ferdynanda Nr. 7 —  Gn.

p r z e s y ła j ą  za  z a l ic z k ą  :

Koszule męzkie 1
białe lnb kolorowe, sztuka 
la  zł 180. H a  zł. 1-20 |

Materje kamgarowe
li tn ie na ubrania dla pauów 
w najm odniejszych deseni-ch 

(i- metrów złr 3.

9 Koszule robotnioze
z dobrego Ozfordu,

|J  3 sztuki 2 zł.

9 Koszule damskie
■  z szyfonu tkane 

.3 sztuki zł 2'50.

Kalesony dla panów
z barchanu alb* p*ótna 3 pary 1  

la  ł, 2 50, I l a r f .  180 |

Koszule damskie
z mocnego płótna, ebsty te  

w rąbki. 6 sztuk zł. 3'25

Czapki sukienne
dla m ężezrzn i chłopców, 

6 sztuk zł 1'20.

G orsety noone
H z chif-nn bogate ozdobione, 
| |  3 sztuki zł. l p80

Skarpetki męzkie
białe albo kolorowe w paski 1 

6 par zł. 1-10. R

S p o d . r j . i c e
z surowego lnu. chifonu i Ronge 

3 sztuki 3 zł.

H Szkarpetki męzkie
H wciągające pot jedwabno 
1  12 par zł 1'20.

3 Fartuchy dla pań
KI i  oxfordu, kratonn lnb su rt-  

w^go Inn 6 sztuk *1 1*60

Pledy do podróży 1
■P50 m tr. długie, 1‘60 mtr. sze- K 

rokie, zł 4 50. £
Pończochy damskie
na drutach  robione białe lub 

kolorowe 6 par zł. l -50.

A Mdterje u  n b m  mezaieM medne , na zimę ,
M 3-10 m tr la  5 zł. 50 et. PI I l a  3 zł 75 ct

1 Pończńchy damskie
m wciągające pot, z jedw abiu 

6 sztuk zł 1-20.

Materje na surduty
wybornej ja k o śe i, w modnych E 

kol‘-rach, 2.10 m tr 6 zł. j|
Chustki na głowę

Mohair we w sziśtk irh  furbach 
3 sztuki zł 1-20.

Koszule norm alne
i ip-dnie z czystej w b  y sy ­
stem Jagera 1 sztuka zł. 3-50.

|  Foil — chustki
na głowę, piękne desenie 

H 6 sztuk 1-20.

Reformowana norm.ilna 1
bielizna (Schw eiisanger) 1 k o -1  

szula lub  1 spodnie zł. 2.

L e tn i i*  Jersey surducik iH 
z czystej w e łn ,, we w szystk-i-hB 
kolorach, sztuka gładka ł. 2-50H 

hafrow-ne no t ł  4. R
Bielizna gumowa

B 2 par manszetów, 2 stojące 
■J2 wykładane kołnierze zł- 2’50.

Chustki do nosa
| z  kolorowymi brzegami dla pa­

nów tuzin zł. 1*20 
dla pań tuzin *ł 1-

W zory darm o i opłatnie
A 68 ó 1—26

Tylko prawdziwe Bergera mydła mogi. mieć doniosły skutek, 
albowiem przez 20 la t udowodniły swą pralctycznośó. Należy uwa­
żać na znak ochronny uboczny, który zamieszczony jest na opa­
kowaniach mydeł, wszystkie naśladowania należy jako bezskute­
czne odrzucać.
Premiowane dyplomem honorowym na między narodowej wystawie farmaceutycznej

we W iednia 1883.
Fabryka i główna ekspedycja: G. HELL A Comp. w Opawie.

En ni>os ala Lwowa: w aptekaoh pp. ‘ Mik dascha i Z. Rnckera. En detali: 
u pp . ap t H Blumenfelda, K. Krzyżai ik iegi, Jakóba Beizera, Ł. F ranenglasa 
1 P. G aiR ofera; w Brodach i  M. Kulaka; w Ćzortkowie: u L . N osia; w Tarnopolu: 
u F . Jam ro-iew icza, L. F leisohm anna; w Kopyczyńcach w ap t. R edera; w Prze­
myślu: u Ł. N ahlika i A. M ańkowskiego; w Stanieławowie: u A. Amirowioza J. 
Macury i A. Strzemeckiego, jak  równi- i  we wszystkich znaczniejszych apU kaeh 
G alicji. *8 1—12

Bergera mydło salicylowe 40 et. ja ­
ko antyseptyczne mydło oaletowe,

Bergera mydło siarkowe 35 et. na 
pryszcze.

Bergera mydło siarkowo-piaskowe 
35 et. na wyrzuty skórne.

Bergera mydło siarkowo-mlteene 40 
et. na węgry p iej i liszaje

Bergera mydło spermaeetowe 40 et. 
ua szorstkie, cz-rwoue i popękane ręce.

Bergera mydło tanntnowe 40 et. 
przeciw -o wypadania włosów, na poesnie 
nóg, a w połąozeniu z mydłem maziowem ja ­
ko doskonały środek do porostu włosów.

Bergera mydło tymołowe 60 et. n a j­
wyborniejsze mydło kosmetyczne do my­
cia i kąpieli

Bergera medyczne mydło na zęby 
najlepszy środek do czyszczenia zębów. 
Cena 35 et.

y n l n S u U l  M J a S ł f I M I J W O M ł M I W ł J ł ł l j

Bernhard Ticho w Bernie,
K r a u t iu a r k t  N r . 18,

wysyła za pobraniem pocztowem 4 -  20

K am garn le tn i
w 1 resztce na cnłe ubranie męzkie 

prawdziwy i dobry do prania 
6 4“ m długoś i z ł r .  3.

PL.ÓTNO DOMOWE
1 s i t  30 łokci */, z ł r .  4-50. 
1 szt. 30 łokci */i „  5*50.

Materje berneńskie modne
resztka 3 10 m. długości na całe 

ubranie u ęzkie z ł r .  5 ’50.

,łii |—i ^ -  
przednlejsza jak płótno i sztuka 

3<i łokci •/» *h. 6.

n T r , e ; - p o T ? . T ?
Materje na paltoty
najprzedniejszej jakości na całe 

palto  z ł r .  8.

orawdziwy ,wyb -my do prania i 
w dot.rej jakośei 1 szt 30 łokci 

z ł r .  4*50.

t ia r n itu r  ry p n o w y
składajjcy  się z 2 kap na łóżka 

i 1 kapy na s tó ł r. freii-izlami je- 
dwabnemi z ł r .  4*50.

B e r e t ó w  m a ie rj i s m e n u a
resztka 3 '10 m. długości na całe 

ubranie męzkie z ł r .  3*75.

PółsukJenka wełniane
podwójnej szerokości, c»łą su- 
sn ię dam ską we w szystkich kolo- 

ruch 10 »■ z ł r .  4.

G a rn itu r  ju to w y
2 kapy n a łó ż k t , - kapana stó ł 

z frendzl. m iz łr . 3-50.

TERNO CZARNE
wyrób -aksoński, podwójnej szero­

kości na całą soknię 10 m. 
z ł r .  4-50.

B t i  m n m  f c l c n f l e r s i i l i
10—12 metr. dłng. 1 resztka 

z ł. 3-69.

CHLSTłtl LETN IE,
używane zam iast n a rzu tek  

•/4 dług, z ł.  '-2 0 .naj epazej jakości 60 cm. szeroki 
1-'i m z ł r .  2-80.

W oal francuski
10 m . wytw ornr suknia do wyeho- 
du prawdziwy i wyborny do prania 

« łr . 3.

MATERJA JAKARD
6 1 cm. szeroka, w najnowszych 

deseniach 10 m z ł r .  3*80.

Materje na ubrania
60 ct szerokie, w najnowszych 

deseniach 10 m. z ł r .  2-50.

K O S Z U L E  M Ę Z K IE
wyrób własny, kinie lub kolorowe 
1 szt. najprzedniejszy jakości z łr .  

1*80. przedniej lakości z łr .  1*20.
D E B K - A .

najlepszego wyrobu 190 cm długa 
130 cm. szeroka z ł r .  1*50.

F O S T U L E  D A M S K IE
z szyfonu i płótna o p ięinych hsf- 

tacn 3 sztuk z ł r .  2-50.

PróMi i cemtt wisyła się Deẑ tnie i ofranlri)«.
i i h i u k 1

Wydawoa i odpowiedzialny r daktor Juliusz Statrkei. Papier z fabryki Gzerlańsldej. Z drukarni i litografii Pillera i Spó&i. (Telefont Nr. 174 A).


